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PRENUMERATA wynosi w Krakowie: 

miesięcamia 2 kor, kwartalnie 6 kor, 

1 odnoszenie de doma doplaca 8IQ 
40 hal. miesięcznie. 


Na prowinoyl miesięcznie 2 kor. 70 i. 

kwartalnie 8 kor. W państwia nie- 

mleckiem kwartalnie 10kor., w innych 

państwach kwartalnie 12 kor. Zmiana 
adresu 40 bal. 


Dena nmuzaeru pojeodyanaczege 
1 bai. 


. 


_Kraków, Wtorek 4 4 Czerwca 1912. 


Wychodzi codziennie o godz. 5-ej wieczorem z wyjątkiem niedziel i świąt. 
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LEONA GRABOWSKIEGO 


W KRAKOWIE, ni. SZPITALNA |. 36 
vis a vis Teatru — TELEFON Nr 591. 


Wykończenie artystyczne. 
Materyały i krój angielski. 


0 nowego marszałka. 


Bardzo źle się stało, że mianowanie no- 
wego marszaika nie nastąpiło bezwłocznie po 
stanowczem ustąpieniu hr. Badeniego. Zwło- 
ka, jska wynikła w tej sprawie, dowodzi, że 
w kołach decydujących panuje brak decyzyi 
i niedostateczna oryentacya. Zamiast przez 
ogłoszenie nominacyi przeciąć odrazu wszel 
ką dyskusyę publiczną, Która przyczynia się 
tylko do bałamucenia opinii, podnieca różne 
ainbicye 1 otwiera pole do niepożądanych 
zabiegów — zwlekano z dnia na dzień, szu- 
kając wszędzie kandydata, któryby potrafił 
wszystkim dogodzić. Jak w kalejdoskopie 
przesuwały się nazwiska polityków i działa- 
czy upatrzonych na stanowisko marszałka, — 
aż doczekano się nareszcie interwencyi po- 
stronnej.. Oto Rusini wystąpili z uroczystym 
protestem przeciwko temu z Kandydatów, 
który — Jak się zdawało, — miał właśnie naj- 
większe szanse I w pierwszej linii był pro- 
ponowanj. Co dziwniejsze, — interwencya ta 
była skuteczną, gdyż według najświeższych 
informacyi p. Abrahamowicz został wycofany... 
Nie należymy wcale do przyjaciół politycznych 
b. prezega Koła 1 b. ministra dla Galicyi — 
ale sądzimy, że nie zasłużył sobie na tego 
rodzaju żongiowanie jego osobą. W gruncie 
rzeczy jest to dość obojętne, czy marszał: 
kiem zostanie p. Abrahamowicz, ks. Lubo- 
mirski, lub hr. Gołuchowski. Zaden z nich 
nie wprowadzi polityki galicyjskiej na nowe 
tory. Wystarczy, jeżeli przyszły marszałek 
będzie miał dość hartu i poczucia obowiązku, 
aby obronić nasze narodowe pozycye w 88- 
morządzie krajowym przed zamachami Ru- 
sinów; ale tak poważne ustępstwa wobec 
ruskich uroszczeń — taka ciągła obawa 
przed ich groźbami, takie cofanie się i dy- 
plomatyzowanie, podnieca tylko hajdama- 
ckie instynkty ukraińców i zachęca ich do 
dalszych żądań. Bardzoby już źle było z 
naszem stanowiskiem w Galicyi, gdyby mar- 
szałkiem krajowym miał zostać tylko czło- 
wiek miły Rusinom! gdyby 6 nominacy! naj- 
wyższego dostojnika naszej autonomii decy- 
dowały nie osobiste kwalifikacye kandyda- 
tów, nie interes publiczny, ale aprobata Sta- 
ruchów, Skwarków i innych obstrukcyjnych 
kapelmistrzów. 


Oprócz Potockich, Zaleskich i Badenich 


"Historga Par Pana Polly. 


Ta gromada ludzi, natłoczonych w małym 
pokoiku, rozgrzała wkrótce atmosferę do 
niemośliwości. Poczucie nieodwołalności rze” 
czy dokonanej, zasępiło pana Polly, ludzie ci 
wydali mu się hałaśliwi, żarłoczni i głupi. 
Miriam, w swoim kapeluszu, który tak ją 
szpecił — wybierali się wkrótce ma pociąg — 
rzucała swemu mężowi od czasu do Czasu 
spojrzenia znaczące. Dwa krzesła. pani Punt 
i jej syna, przegradzały ich, udało się jej 
jednak przechylić przez poręcz i szepnąć mu: 

— Wkrótce będzietny „nareszcie sami!” 

Obok niej Johnsohn milczał uparcie Tro- 
chę dalej Annie rozmawiała z ożywieniem 
z przyjaciółką. Naprzeciwko wuj Pentstemon 
pożerzi łapczywie, rzucając pomimo to spoj- 
rzenia wściekłe na Annie. Pani Larhius — 
niezdolna przełknąć ani kąska, — twierdziła, 
że toby ją zadławiło — miała za Sąa'ada pana 
Vonles, który co chwila ją zachęcał do wy- 
picia kiiku Kropel likieru dia wzmoonienia. 
Każdy z gości osypany był ryżem; pełno go 
było na kapeluszach, wa włosach, w fałdach 
ubrania. 

Po raz czwarty zabrzmiał głos p. Vonles, 
pijącego za drowie drużby.. Ale każda ura 
czystość musi się skończyć. Co prawda ko- 
niec tej został przyśpieszony dzięki kilku 
symptomatom niepokojącym u małego Puota. 
Po krótkiej, cichej rozmowie, wyprowadzono 
go pośpiesznie, a ponieważ siedział w samym 
kącie, między kredensem a kominkiem, 
wszyscy musieli powstać z miejsc. Johnsohn | Johnschn 


r. Ca mis 


sil „SZATNIA” 


należą jeszcze Gołuchowscy do tych tge 


rodów polskich, które państwu i krajowi do- 
starczają od kilkudziesięciu lat stale dygni. 
tarzy. Adam hr. Gołuchowski, przyszły — jak 
twierdzą — marszałek Galicyt, miał ojca mi 
nistrem i brata ministrem. Obaj odegrali w 
historyi Austro-Węgier rolę wybituą, Ojciec, 
Agenor, był trzykrotnie namiestnikiem Gali 
cyi, a w latach dla monarchii rozstrzygają- 
cych, bo po Solferinie (1859 —60) ministrem 
stanu, czyli faktycznym prezesem mini- 
strów. Jego działem jest słynny dyplom pa- 


„|ździernikowy, który monarchię pchnął na tvo- 


ry konstytucyjne. Starszy syn ministra, ró- 


Sobotnie obrady Towarzystwa zgoła od- 
mienny przedstawiały obraz. Miało się wra- 
żenie, (że jest tu zgromadzenie chłop- 
skie, a pod względem politycznym: ludo- 
wcowe. Chłopi, którzy od lat kilku energicznie 
pracują w okręgowych Towarzystwach rol- 
niczycb, zjawili sią w sobotę na Walnem 
Zgromadzeniu delegatów w tak wielkiej ilo- 
ści, ża dotychczasowi kierownicy Towarzy- 
stwa znaleźli się w wyraźnej mniejszości. — 
Prezes Zdzisław hr. Tarnowski aż trzy 
razy kazał głosować nad opozycyjnym wnio- 
skiem posła ludowego ;Kubika, by wresz- 
cie — choć z niechęcią — stwierdzić, że 


wniaż Agenor, z zawodu dyplomata, był w|wniosek ten uzyskał większość.. 
latach 1895—1906 ministrom spraw uagrani-| Konserwatyści patrzyli smętnie na tę soli- 


cznych, bezpośrednio przed Aehrenthalem.— 
Utrwalenie trójprzymierza i- porozumienie z 
Rosyą (1903 ugoda w Miirzsteg) — to były 
zasady przewodnie jego polityki. 

Adam hr. Gołuchowski urodził sią 10 go 
października 1855 w pow. husiatyńskim. — 
Przez długie lata hył i jest dotąd marszał- 
kiem i to wzorowym awego powiatu, okazał 
na tem stanowisku wybitne zdolaości admi- 
nistracyjne i niemałą pracowitość. Jako ad- 
minisrator swego wielkiego majątku (Jest 
nieżonatym) i majoratu swego brata Ageno- 
ra, (który jako dyplomata nigdy w Galicyi 
nie przebywał, a obecnie mieszka stale w 
Wiedniu lub w Rzymie), zasnajomił się do- 
brze z potrzebami rolnictwa, a jako prezy- 
dent Rady nadzorczej galicyjskiego Banku 
hipotecznego, wszedł w zakres stosunków i 
spraw finansowych. 

Od roku 1885—1895. a potem od rąku 
1900—1906 był posłem parlamentarnym z 
kuryi wielkiej własności, Od roku 1911 na- 
leży po raz trzeci do Izby posłów. — Jest 
konserwatystą podolskiego auto 
ramentu, a w ostatnim roku zaliczono go 
do bardzo bliskich tej frondzie podolskiej, 
która swe ostrze zwraca przeciw obecnemu 
namiestnikowi. Hr. Gołuchowski jest także 
od szeregu lat posłem sejmowym Pozostaje 
w ścisłej przyjaźni ze Stanisławem hr. Bade- 
nim. Nigdy nie angażował się zbytnio w po- 
lityce i ta dotychczasowa rezerwa, oraz do- 
bre stosunki ze wszystkiemi stronnictwami 
ułatwią mu niezawodnie prowadzenie obrad 
Sejmu. A spadek po hr. Badenim jest ciężki. 


Po obradach rolników. 


Krakowskie Towarzystwo rolnicze znaj- 
duje się obecnie w przejściowej fazie rozwo- 
ju. Jeszcze przed kilku laty na jego doro- 
cznych zgromadzeniach, przygniatającą wię- 
kszość delegatów tworzyli wielcy rolnicy, t. 
zw. „obszarnicy*, którzy pod względem po- 
litycznym zaliczali się prawie bez wyjątku do 
stronnictwa konserwatywnego. Dzięki tej so- 
lidarności klasowej, towarzyskiej i politycz- 


darną opozycyę włoŚciańską, która mogła 
w sobotę wybrać 10 ludowców do 
Komitetu głównego i ani jednego ob- 
szarnika, gdyby nie.. prośby i rokowania 
konserwatystów. Ostatecznie przyszło do kom- 
promisu, ala ta przewaga chłopów i to chło- 
pów opozycyjnych wobec Prawicy, jest mimo 
to faktem, 0 którym wprawdzie „Czas“ nie 
wspomina, ale który musi mieć na dalsze 
losy Towarzystwa rolniczego wpływ Stano- 
wczy. 

Antagonizm wystąpił zwłaszcza w 
sobotę na popołudniowych obradach. Poseł 
Kubik postawił wniosek, by referaty pp. 
Antoniego Górskiego i Franciszka Stefczy- 
ka zepchnąć na koniec zebrania (gdy wie- 
kszość delegatów odjedzie już z Krakowal), 
a wybory uzupełniające do Komitetu głów- |” 
nego przeprowadzić natychmiast, Ze strony 
Komitetu sprzeciwiono gsją termu wnioskowi 
który jednak w kilkakrotnych głosowaniach 
uzyskał większość. 


Podczas pauzy, zarządzonej przez preze- 
sa toczyły się długie rokowania nad listą 
kandydatów. Chłopi mieli własną listę, w 
której nie figurowali tacy Konserwatyści 
jak ks.Kazim. Lubomirski, Klemens Rutow- 
ski i inni, proponowani przez Komitet Głów- 
ny. Wynikiem obrad było, że p. Kubik za- 
proponował wybór komisyi-matki, a ta po 
długich naradach wypracowała kompromi- 
sową listę członków Komitetu. W skład jej 
weszli: 1) Edward Maurizio ze Strzelce, 2) 
Wincenty Tęczar ze Strzyżowskiego, 3) 
książę Kazimierz Lubomirski, 4) poseł 
Michał Jedynak, 5) poseł Wincenty Wi- 
tos z Tarnowskiezo, 6) prof. Stefan Jen- 
tys z Krakowa, 7) Jan Gorayski z Ja- 
sielskiego, 8) Franciszek Szubra z Kro- 
Śnieńskiego, 9) hr. Mycielski z Wiśnio- 
wej, 10) Dr Klemens Rutowski. 

Do komisyi rewizyjnej zostali wybrani 
pp. Franciszek Wójcik z Krakowskiego i 
Włodzimierz Kradyna z Pilzneńskiego. 

Lista przeszła większością. „Partya 
chłopska" przeprowadziła więc wybór „SWO* 
ich* ludzi: pp. Maurizia, Tęczara, Jedynaka, 
Witosa, Szubry, Wójcika i Kradyny. 

Z powodu spóźnionej pory (wybory trwa- 


nej delegatów, obrady toczyły się spokojnie, |ły od godz. 3 do 7) zdołał jedynie poseł 


bez dysonansów i nawet bez najmniejszej | Górski wygłosić odczyt o kartelach | 
dysharmonii w kwestyach wyłącznie agrar-|operatywie roiniczej. 


nych. 


ko- 
Odczyt posła Stef- 
czyka o krzewieniu wiedzy Patia aiaia uci APT PE SÓMWEC" =odpododwi Co =" 1 NINO OTC YW na od- 


skorzystał z okazyi i po krótkiem a ponu-|ko! A potem stara się wykręcić śmiechem. 
rem „do widzenia“ zniknął. P. Polly znalazł| Dałem ja jej smiech! Przeklęte stworzeniel 


się na dworze, gdzie zapalił papierosa, spa- 
cerując z wujem Pentstemon. Tymczasem 
p. Vonles układał butelki w Koszykach 
i przygotowywał się do odjazdu, a panna 
młoda poszła z innemi paniami na pierwsze 
piętro. 

Jeżeli p. Polly był milczący, za to wuja 
Pentstemon, przygody dnia tego * usposobiły 
do gawędy. Rzucał frazesy często bez po- 
czątku lub końca, nie zważając na swego 


seha GNE; jak się to często starcom zda- 


— Powiadają, że zawsze jeden pogrzeb 
ciągnie za sobą drugi. Tym razem to wese- 
le, wychodzi na jedno... Mam „pełne zęby 
szynki.. Nie rozumiem tego, nie powinno 
tam być przecie ani włókien ani ścięgien. 
Najprostsze pożywienie i najzdrowsze.. I oto 
Gżeniłeś się... Tak to bywa. Jedni są żonaci, 
drudzy nie. Ja ożeniłem się znacznie wcze- 
Śniej niż ty. Nie ganię ci tego. Jedni rodzą 
się aby się ożenić, drudzy nie, co? To tak 
naturalne, jak jeść, pić, lub też mieć gasy 
w żołądku. Ty na to nic nie poradzisz. Ale 
coby z tego miało wyniknąć dobrego dła 
ciebie, nie widzę, wcale nie widzę. Orzeł al- 
bo liszka. Im goręcej z początku, tem prę- 
dzej wystygnie! Ale każdemu to zbrzydnie 
prędzej czy później.. Nie mam prawa się 
skarżyć. Co się mnie tyczy, to miałem dwie 
i obie pochowałem; mogłem był mieć i trze- 
cią... A ani z jedną ani z drugą nie miałam 
bębnów, które tylko krew człowiekowi psu- 
ją. Masz słuszność żeś się nie ożenił z gru- 
bą, to tylko ci powiem. To jest obłudnica 
i fryga, fryga i nic więcej. Zepsuła mi całą 
grzędę pieczarek, złośliwe bydlę! Nie zapo- 
mniałem jej tego. Nóg ma tyle co stonoga 


Wuj Pentstemon, przeżuwał jakiś czas 
swoją niechęć do Annie, potem oczyściwszy 
trochę zęby, zaczął na nowo. 

— Kobieta to tak: orzeł albo liszka, pa- 
kiecik z niespodziankami, o których dowiesz 
się dopiero, gdy weźmiesz go do domu i*roz- 
pakujesz. Każdy, kto się żeni, bierze kota w 
worku. Nigdy inaczej nie bywało. Możnaby 
rzec, że małżeństwo zmienia z gruntu ich 
naturę, ani rusz zgadnąć, co z której będzie, 
ani rusz|.. Widziałem dobre dziewczęta, któ 
re wyszedłszy za mąż, robiły się niemożliwe — 
ciągnął wuj Pentatemon, poczem dodał z na- 
mysłem — nie twierdzę wcale, żeby ta, któ- 
rą wziąłeś, była taką. 

Zajął się znów zębami. 

— Najgorszy gatunek, to bydlę uparte — 
zaczął znów. Gdybym był trafił na ten 
gatunek, czuję, że prędko zacząłbym walić, 
nie wytrzymałbym. Nigdybym pie gnióBł u 
partej. Woiałbym już frygę, jak tąmta. To, 
z pewnością! Ręczę, że prędko straciłaby o- 
chotę do Śmiechu i nauczyła się patrzeć, 
gdzie stawia swoja łapy niezgrabne... Męż- 
czyzna musi je tresować, jakiekolwiekby by- 
ły — kończył wuj, reasumując nabytki swe- 
go długiego doświadczenia i bez obawy, by 
go ktoś usłyszał, powtórzył na cały głos — 
złą czy dobrą, mężczyzna musi wytresować 
ją po swojemu! 


VII. 


Nadeszła chwila wyjazdu młodej pary. 
Mieli jechać do Waterloo, a następnie do 
Fishbourne. Musieli się spieszyć. Jechali dru- 
gą Klasą, ahy uczcić ten dzień uroczysty. Ca- 
ły orszak weselny odprowadzał ich, z wyją- 


i pakuje je wszędzie, nie pytając o pozwo-|tkiem pani Punt i małego Punta, którego 
lenie. Jak kura w grzędzie a w grzędzie grochu. Ko, chu. Ko, ko,[n niedyspozycya przybrzła charaktaor poważny. 


CZCH RZN —VZTZŻŻN"ZBZEĄL—- "ITA —P—TPZZLTILŁLAM 
99 Spółka z ogr. Odpow, 


„Arakin; Sławkowska 14. 


padł. Uchwalono zwołać osobny wiec IA 
wysłuchania tego referatu. 

Jedna jeszcze uwaga. Na sobotnich przed- 
południowych obradach przemawiało dużo 
włościan. Zalili się oni na dewastacyjną 
gospodarkę żydów w leśnictwie sa- 
downictwie i rybołostwie. Atakowano zwła- 
szcza kierownika lwowskiej Spółki zbytu 
bydła Horowitza. Wogóle ton przemó- 
wień włościańskich był silnie antysemieki. 


Budowa dworca kolejowego 
w Trzebini. 


Długoletnie starania, podjęte ze strony 
powiatu, gminy i interesentów w sprawie 
przebudowy i rozszerzenia stacyi kolejowej 
w Trzebini, nie zostały dotąd niestety uwień- 
czone pomyślnym rezultatem. 

Wbrew istotnej patrzebie i życzeniu in 
teresowanych czynników projektuje zarząd 
kolejowy jedynie budowę torów dla przesu- 
wania i ranżowania pociągów towarowych, w 
znacznem oddaleniu za stacyą, po stronie 
południowej w kierunku do Chrzanowa, pod- 
czas gdy sama stacya ma pozostać w do- 
tychczasowym stanie, który nie odpowiada 
zupełnie potrzebom ruchu tak osobowego, 
jak i towarowego. 

Projektowana bowiem przez zarząd kole- 
jowy budowa torów dla przesuwania wo- 
zów, nie przyczyni się w żadnej mierze do 
właściwego rozszerzenia stacyi, albowiem bu- 
dową tą nie została objęta ani przebudowa 
dworca osobowego, ani też magazynu lub 
ładowni. 

Również nie zostaną pomnożone tory 
stacyjne, zwłaszcza, iż nowe 3 tory, które 
powstaną, nie mają służyć potrzebom lokal- 
nym śtacyi, lecz będą przeznaczone dla prze- 
jazdu pociągów towarowych ze wschodu, na 
projektewane tory dla ranżQwania pociągów. 

Przeciwko takiemu załatwieniu Sprawy 
zaprotestowały w sposób energiczny zaró- 
wno Rada powiatowa i gminna, jak niemniej 
krakowska Izba handlowa, wnosząc do mini 


każdy następny 15 hal. Nadesłane po 60 hal. od wicraza za każdy raz. Nekrologi itd, 80 hal. Załączniki do „Głosu Narodu“ (prospakty, cyrkułarze, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 egz. dla rxamiejscowych, a 1 k. od 100 egz. dla wiej- 
torów. Zamiejscowe ogłoszenia przyjmuje we Lwowie 8. Sokołowski (Pasaż Hausmana), w Wiednia Haasenstela á Vogler, M. Dukes, H. Schalek, Æ. Braun, R. Mosse. H. Friedl, A. Joegsel w Antwerpii Jonasa & Cie. Annoncan-Expeditjon „Propayanda* 
Gyóri % Nagy. w Beriłałe F. E. Ove. w Budapeszoie J. Leopold, Eduard Braun, w Paryżu F. Jones & Cie, A. Lorette. Jules Fortin & Oie, de Raczkowski, 


Przybory do rybołostwa 


jako to: Wędki, Kije do 'wędek bam- 

busowe pojedyuocze i składane, Koło- 
wrotki, Haozyki, Zyłki, Spławiki 

i wszelkie inne przybory do rybołostwa. 


Fiamaki, Leżaki, 


Golecśją 


REIM i Ska, Kraków 


Rynek 37. 


Proces o rozruchy w Şwieciu, 


Jak donosiliśmy, w ubiegłą środę rozpo- 
czął się w Grudziądzu proces karny przeciw 
16 Polakom, przeważnie robotnikom polskim, 
oskarżonym przez pruską prokuratoryą pań- 
stwa o zaburzenia przy wyborach do parla- 
mentu niemieckiego w Świeciu, mieście po- 
wiatowym w Prusach zachodnich. Podłoże 
tego procesu przedstawiliśmy w osobnym ar- 
tykule w ubiegłym tygodniu. 

Oskarżonych broni sześciu adwokatów. 
Do rozprawy powołano koło 100 świadków, 
przeważnie Niamców, którzy mieli stwier- 
dzić, że Polacy sprowokowali Niemców, a 
następnie kiedy polski kandydat przepadł, 
urządzili Polacy krwawe rozruchy, zwrócone 
przeciw ludności niemieckiej i władzom. 

Tymczasem rozprawa dowiodła czegoś 
zupełnie przeciwnego i skompromitowała 
niesłychanie władze pruskie. Przedewszyst- 
kiem świadkowie Niemcy przy rozprawie 
cofaęli lub złagodzili znacznie swoje poprze- 
dnie zeznania, złożone w śledztwie i stwier- 
dzili, że żadnych krwawych zaburzeń nie 
było, następnie Świadkowie pod przysięgą 
przesłuchiwani zeznali, ża przy wyborach ści- 
ślejszych między kandydatem rządowym Ha- 
lemem a p. Sass-laworskim komisye wybor- 
cze z polecenia iandratury unieważaiały kar- 
tki z nazwiskiem polskiego kandydata. Ta- 


sterstwa kolejowego umotywowane przed-|kjch kartek unieważniono 750 : ddięki temu 


stawienie. 

W przedstawieniu tem podniesiono w 8po- 
sób wyczerpujący obecne braki na stacyi w 
Trzebini, które są powodem częstych wy- 
padków i katastrof i które w wysokim sto- 
pniu utrudniają egzystencyę przemysłowcom, 
osiadłym w pobliżu stacyi. 

Równocześnie podano w przedstawieniu 
sposób, w jaki dałyby się zaspokoić potrze- 
by ruchu lokalnego i trąnzytowego bez ró- 
wnoczesnego podniesienia kosztów bu- 
dowy. 

Dotyczące wnioski znalazły pełne uznanie 
ze strony kół fachowych, co pozwala mieć 
nadzieję, że przy życzliwem poparciu sprawy 
ze strony Koła poiskiego i ministeratwa dla 
Galicyi uda się uzyskać amianę niefortunne- 
go projektu na taki, któryby odpowiadał 
rzeczywistej potrzebie. 


P. Polly machał kapeluszem, a pani Polly 
chusteczką, dopóki nie zniknęli za mostem. 
Ostatnią osobą, która najdłużej im towarzy- 
szyła, był p. Vonles, biegnący wzdłuż peronu 
i przesyłający pocałunki pod udresem panny 
młodej. 

Państwo Polly usiedli każde na osobnej 
ławce. 

— Mamy przynajmniej eały przedział dia 
nas | — zauważyła pani Polly, przerywając 
milczenie, które znów zapanowało. 

— leż ryżu musiał kupić! Niesłychaną 
iłość funtów. 

Na to wspomnienie p. Polly schował glo- 
wą w kołnierzyk. 


nadużyciu władz pruskich polski kandydat 
przepadł. 

W szczególności zeznał syndyk powiato. 
wy, Dr Martini, że „w niektórych okrę- 
gach wyborczych unieważniono bez wyjątku 
wszystkie kartki wyborcze, oddane na Sass- 
Jaworskiego“. 


Główny Świadek, renegat akademik To- 
micki, który pisał oskarżająco Polaków ar- 
tykuły do „Danziger Ztg.“, przyznał, że ar- 
tykuły jego „zawierały wiele twierdzeń nie 
opartych na prawdzie, bo częścią podane tam 
informacye odebrał od osób drugich, częśc cią 
było też w artykułach wiele fantazyi* (11) 

Inni świadkowie zeznali, że Niemcy, szcze- 
gólnie sprowadzeni g Gdańska niemieccy a- 
kademicy prowokowali Polaków, wyzywając 
ich: „Polnische Hunde* i t. p. 

Wobec takich zeznań zaprzysiężonych 
świadków, niewinność oskarżonych stała się 


na baryerze rzucał w przestrzeń rozpaczliwe 
wykrzykniki. 

— (Cóż to za dziura! Co za brudna dziura! 

Na tie wytartego czarnego ubrania, rażą- 
co odbijała Świeża jaskrawa krawatka, a eza- 
peczka sportowa, wyzywająco zsunięta była 
na lawe oko. 

Piętnaście lat już minęło! Sądzicie zape- 
wne, że błękitny kwiatek romantyzmu, kwi- 
tnący niegdyś w duszy pana Polly zwiądł i 
usechł, nie pozostawiając po sobie ani śladu... 
Tak nie było w iśtocie. Aspiracye romanty- 
czne, nigdy nie urzeczy wistnione, przybrały 
obecnie formę ciekawości, ciekawości do 
wszystkiego co jest wesołe, co zdobi i upię- 


— (zemu nie całujesz mnie Alfredzie?| ksza życie. Czytywał obecnie znacznie mniej. 


Jesteśmy wreszcie sami! 
Polły przesiadł się na drugą ławkę, trzy- 


mając ręce na kolanach, potem odłożył ka- | pem. 


pelusz na bok i udał wielką zapalczywość. 
— I owszem |.. Zawsze.. — powiedział, 
szukając miejsca dla swoich warg. — Chodź 
do mnie! — rzekł, pociągając ją ku sobie. 
— Uważaj na mój kapelusz — poleciła 
pani Polly, poddając się niezgrabnie jego u- 
ściskom. 


ROZDZIAŁ VII. 
Mały sklepik w Fishbourne. 


j 
Przez piętnaście lat p. Polly był uczciwym 


Nie miał z kim rozmawiać, tak jak lubił, a 
przytem musiał się zajmować swoim skie- 


Sklep! Od pierwszego dnia, uczuwał wstręt 
do niego. Wziął ga jedynie, aby się wyzwolić 
z pod przewag! Johnsohna, a także dlstego, 
że Fishbourne grało pewną rolę w jego wspo- 
mnieniach. Nie zauważył ciasnoty i niewygo- 
dy pokoj, które miały mu służyć za prywa- 
tae mieszkanie, ani małego podwórka, nie 
pomyślał o długich godzinach nudy i oczeki- 
wania. Widział tylko siebie siedzącego przy 
wesołam śniadaniu w towarzystwie Miriam, 
lub też zzajadającego smaczne grzanki przy 
herbacie. Marzył także o niedzielnan prze- 
siąadywaniu na piaży i o zbisraniu atokrótek 
i maków na łąkach, które rozciągały się za 
miastem. W rzeczywistości jednak, on i Mi- 


kupcem w Fishbourne. Niektóre z tych lat|riam bywali często w złym humorze podczas 


były jednym ciągiem dni nudnych, ale zale- 
dwie minęły, zdawało się, że upłynęły jak je- 
dna chwila. P. Polly nie wyglądał obecnia tak 
dobrze, jak za czasów młodości. Liczył już lat 
37, zgrabne niegdyś kształty, pokryła war- 
stwa niezdrowego tłuszczu, cera była ziemi- 
iedyspozycya przybrzła charakter poważny. |sta, a naokoło oczu miał zmarszczki. Siedząc 


Z I ZY 


Na sezon wiosenny: letni, obficie zaopatrzony skład ubrań męzkich. 
z" Wszelkia zamówienia wykonuje się wedtug ostatniej mody szy>ko I starannie. s-z 


Spocyaln266: ubrania 852rtowe. 


Speocyalność: uprania sportowe. 


Śniadania, a smacznych grzanek do herbaty, 
nie dostał nigdy. Co się tyczy spacerów nie- 
dzielnych, Miriam uważała, że były rozrywką 
wcale niewłaściwą 


(Ciąg dalszy nastąpi.) 
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Precz z towarem pruskim ! 
Kupujcie tylko u obrześcijan 


KRONIKA. 


oczywistą. Musiał to uznać nawet prokura- 
tor, który w przemówieniu swem stwierdził, 
że nielegalne unieważnienie głosów polskich 
musiało podburzająco podziałać na Polaków. 
Dalej prokurator wyraził przekonanie, że 
gdyby Niemcy nie kazali grać muzyce na 
placu, nie przyszłoby do zaburzeń. Dlatego 


też należy do wszystkich oskarżonych zasto- 


Ssować okoliczności łagodzące. Drugi prokura- 
tor, Lachman, rozbierał szczegółowo wyniki 
rozpraw | żądał również przyznania 
okoliczności łagodzących. Po prze- 
Wyrok dziś 


rwie rozpoczęli mowy obrońcy. 
prawdopodobnie zostanie ogłoszony. 


Unieważnienie mandatu Halema. 


Z Berlina donoszą: Socyalistyczni człon- 


kowie parlamentarnej komisyi rugów wybor: 


czych postawili wniosek o unieważnienie bez 
dalszego dochodzenia wyboru niemieckiego 
kandydata w Świeciu, landrata Halema i u- 
znanie Sas-Jaworskiego za wybra- 


nego na posła. 


(ar Ferdynand w Wiedniu, 


Wizyty, jakie panujący składają sobie 


nawzsjem, noszą wprawdzie często charakter 
osobistej kurtoazyi, nie można ich jednak 
jaką się przykłada do 
odwiedzin między zwykłymi śmiertelnikami. 


mierzyć tą miarą, 


Jeżeli zaś składającemu odwiedziny monar- 
sze towarzyszy jego rodzina I minister spraw 
zagranicznych — to można domyślać się 
poza aktem grzeczności także względów po- 
litycznych, które tym odwiedzinom towarzy- 
Bzą. 

W tej chwili takimi odwiedzinami o pud 
kładzie politycznym — 
o tem się nie mówi — jest wizyta bułgar- 
skiej pary królewskiej, która ze synami 
i w towarzystwie min. spraw zagran. (teszo 
wa l licznej świty przybyła w sobotę do 
Wiednia. Bułgarya jest sama dla siebie 
wprawdzie małóm państewkiem, ale dzięki 
rozumnej a przebiegłej polityce cara Ferdy- 
nanda wysunęła się na czoło wśród państe- 
wek bałkańskich, tak, że ten, komu chodzi 
o utrzymanie swego wpływu na południo- 
wym wschodzie Europy, musi się z nią liczyć, 

A dwa s3 państwa w Europie, dla któ- 
rych wpływ ten posiada pierwszorzędne zna- 
czenie: Rosya i Austro-Węgry. Car Ferdy- 
nand z przedziwną zręcznością kieruje pań- 
stwową nawą bułgarską, — a ża nią on sam 
kieruje, to jest publiczną tajemnicą — mię- 
dzy tymi dwoma potężnymi państwami, z któ 
rych każde gotowe jest do pewnych, nawet 
znacznych ofiar, byle tego pigmejczyka włą- 
czyć do swego orszaku. 

To też car Ferdynand nie omieszkuje za- 
równo z dworem petersburskim jak i z wie- 
deńskim utrzymywać jak najlepszych sto- 
sunków. Dla przypodobania się Rosyi narzu- 
cił swemu starszemu synowi prawosławie 
i zniósł niejedno upokorzenie, celem zaś po- 
zyskania sympatyi Austro-Węgier nieras i to 
bardzo dobitnie akcentuje swą samodzielność, 
wobec protektora z północy a wobec Turcyi 


miarkuje wojownicze zapały swych poddanych, 
których wmięszanie się czynne w zamieszki 
macedońskie, lub albańskie, mogłoby zmusić 


Austro-Węgry do porzucenia roli bezczynnego 
widza wobec wrzenia na Bałkanie. 

W myśl tedy swej polityki car Ferdynand 
raz odwiedza Petersburu, drugi raz Wiedeń. 
Obecnie przyszła kolej na stolicę naddunaj- 

..-gką 1 należy spodziewać się, że_oaobista 


chociaż oficyalnie 


EALENDARZYK ASTRONOMICZNY. W ackó? 
siońca rozpocznie sią jatro o godzinie 3 minut 38, 
<achód przypada o godzinie 7 minat 37; dłagość dnia 
godzin 15 minat 56. 

KALENDARZYK KOSCIELNY. Jutro we wtorek 
Franiszka, pojutrze w środę Bonifacego. 


Kraków, dnia 3 czerwca 

Dostojnicy kościelni w Krakowie. Onegdaj 
bawił w Krakowie „incognito“ nuncynsz pa- 
pieski w Wiedniu Conte Scapinelli i sekretarz 
Ojca św. msgr. Kacia. Obaj dostojnicy, którzy 
przyjechali w odwiedziny do ks. biskupa Sa- 
piehy, wczoraj opuścili Kraków. 

Wycieczka wiedeńska w Krakowie. Wczoraj 
przed godz. 3 popcładniu przybyła do Krakowa 
wycieczka, złożona z 50 członków wiedeńskiego 
związku dla pielęgnowania nauk społecznych. 


|Wycieczkę prowadził r. dworn Ćwikliński. Przy 


byłych gości powitał na dworcu kolejowym prof. 
uniwersytetu Dr J. Nowak. 

Następnie ruszyli goście gremialnie na zwie- 
dzenie starych zabytków Krakowa, oprowadzani 
przez pp. Szydłowskiego i Urbańskiego, wyde- 
legowanych przez Mnzeum Narodowa. (Goście 
zwiedzili Barbakan Floryański, kościół Marya 
cki i kościół św. Krzyża, Najsilniejsze wrażenie 
wywołał na zwiedzających kościół Maryacki bo- 
gaty w stylowe ornamenta i zabytki, których nie 
braknie najotarszema niemal w Krakowie ke- 
ściołowi. Dziś zwiedzą goście w dalszym ciąga 
Muzea krakowskie, Wawel, groby Królów pol- 
skich itp. Przez pięć dni następnych wycieczka 
zwiedzi również okolice Krakowa. Między inne- 
mi kopies Kościuszki, Wandy itd. Goście zwie- 
dzą również większe fabryki oraz prace około 
regulacyi Wisły. 

Dalej zwiedzą goście: Okocim, Grodkowice,. 
Wieliczkę, Zakopane i Morskie Oko. Dnia 7 bm 
odjadą do Dzikowa, celem zwiedzenia urządzeń 
gospodarczych hr. Żdzisława Tarnowskiego — 
z Dzikowa odjadą goście do Lwowa, skąd zno- 
wu do Borysławia i Drohobycza. 

Wstępem niejako do zwiedzenia Galicyi były 
wygłoszone na ten temat odczyty w Wiedniu, 

W Krakowie i we Lwowie wygłoszą odczyty 
nadradca Lepszy, Dr J. Baczyński, Dr Czołow- 
ski i Dr Stefczyk. 

W wycieczce biorą między innymi udział: 
Szefowie sekcyi Dr Leon Back, Dr Paweł Beck, 
Henryk Braun, dyrektor wiedeńskiej kasy OSzcię 
dności, prof uniwersytetu Dr Karol Br.ckxhan- 
sen, sekretarz ministaryalny Dr Felgel, redaktor 
Löwy, generalny konsul austryacki w Hambur- 
gu Post, sekretarz ministeryalny Dr baron Pra 
żak, radca sekcyjny Dr Twardowski i wieln in- 
nych wybitnych przedstawicieli ze świata poli- 
tycznego i naukowego. 

Dziś o godz. 1 odbył się urządzony na cześć 
gości przez miasto w Starym Teatrze obiad, — 
Poczem goście odjechali koleją do Słotwiny- 
Brzeska cólem zwiedzenia browara bar. Gótza 
Okocimskiego w Okocimiu. 

Rażące ignorowanie publiczności na dworcu 
krakowskim. Mimo częstych skarg, wnoszonych 
bezpośredio do księgi zażaleń lub za pośre- 
dnictwem dzienników na porządki, panujące na 
tut. dworcu kolejowym — zarząd Kolejowy i- 
gnoruje widocznie słuszne żądania puhliczności 
i rażących wprost niewłaściwości nie usuwa. 
Jak wiadomo, na dworcu kolejowym do użytkn 
publiczności są oddane 4 kasy trzeciej klasy i 


zetknięcie się cara Ferdynanda i min. 
Geszowa z hr. Berchtoldem nie po- 


zostanie bez pewnych rezultatów. Dalej znów 


bliskie odwiedziny w Wiedniu cara czarno- 
górskiego Mikołaja oraz fakt, że między 
wszystkiemi państwami bałkańskiemi toczą 
się rokowania o stworzenie stałego porozu- 
mienia we wspólnych interesach — nadają 
obecnej wizycie cara Ferdynanda wyjątkowe 
znaczenie. 

Poniżej podany telegram mieści opis po- 
bytu bułgarskiej pary carskiej w Wiedniu, 
gdzie ją przyjmowano z całym przepychem 
ceremoniału dworskiego. 


(Telegramy „Głosu Narodu*.) 


Wiedeń. (T. B) Wczoraj przed południem 
złożyła bułgarska para królewska, 
która przybyłatu w sobotę, popcł odwiedziny 
członkom domu cesarskiego. Król i obaj 
książęta Cyryli Borys udali gię do kry- 
pty w kościele OO. Kapucynów, gdzie zło- 
żyli wieńce na grobach ceearzowej Elżbiety i 
arcyksięcia Rudolfa. — Publiczność, zebrana 
przed kościcłem, zgotowała królowi bułgar- 
skiemu i książętom owacyę. 

W południe odbyło się Śniadanie u arc. 
Franciszka Ferdynanda, w którem Oprócz 
gości królewskich, wzięli także udział mini- 
Strowie spraw zagranicznych Berchtold i 
Geszow. Po śniadaniu złożyła królowa E- 
leonora odwiedziny hrabinie Berchtol- 
dowej. Po południu była para królewska 
bułgarska na herbacie w poselstwie bułgar- 
skiem. 

Wieczorem odbył się w SchOabrunie obiad 
galowy na cześć bułgarskiej pary królew- 
skiej, w którym wzięli udział członkowie do: 
mu cesarskiego, ministrowie spraw zagrani- 
cznych Berchtold i Geszow, ministro- 
wie, dygniterze 1 t. d. Podczas. obiadu wniósł 
cesarz toast w języku francuskim na cześć 
królestwa bułgarskiego i całej bułgarskiej 
rodziny rodziny Królewskiej, wakazując na 
znakomite stosunki między obu krajami. Na 
toast ten odpowiedział król Ferdynand 
w języku francuskim, dziękując za słowa 
ce8arza i wznosząc toast na cześć cesarza i 
cesarskiej rodsiny. Po obiedzie nastąpił cer- 
cle, poczem wiedeński związek Śpiewaków 
wykonał kilka pieśni. 


B. Gabryelsha, Krzysztofory, Kraków. 
Wynajmuje i sprzedaje pierwszorzędnych fa- 
bryk fortepiany, pianina, harmonie i phonole 
za gotówkę lub na spłaty nawet dwudsiesto 
miesięczne bea zaliczki. 
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PORTRETY 


dwie, przeznaczońe dla I i IL W sześciu tych 
kasach urzęduje przeważnie dwóch urzędników, 
nie mogących. żadną miarą obsłażyć podróżnych, 
których frekwencya z powodu rozpoczęcia 8e- 
zonu letniego znacznie się wzmogła. 


r 
W sobotę wieczorem, kiedy ruch pasażerski H 


dochodsł do kulminacyjnego panktu, urzędoje 
również tylko dwóch urzędników kasowych. 
Skutkiem tego omal nie przyszło do awantur 
na dworcu, gdzie publiczność, nie mogąc doci- 
snąó się do jednej jedynej Kasy trzeciej klasy, 
zaczęła głośno protestować, a wreszcie grozić 
urzędnikom. Greźby jednak nic nie pomogły — 
i pasażorowie, nie mogąc otrzymać biletów, po- 
zostali aż do rana na dworcu w oczekiwania 
na pociąg osobowy, odchodzący w stroną Wie- 
dnia. 

Jezioro na polach około Woli Justowskiej. 
Piszą nam ze Zwierzyńca: 

Podczas ostatnich dni deszczowych woda spa- 
dająca z północnego stoka wzgórza, leżącego 
na zachód od Kopca Kościuszki, spustoszyła 
pola niżej położene, ale nie znajdując w polu 
ornem większej zapory, spływa powoli bruzdami, 
więc szkoda nio byłaby wielką, Niestety tuż 
obok tych pól, na pogranicza między Zwierzyń- 
cem a Wolą Justowską leży strzelnica wojsko- 
wa, która wśród awych ochronnych wałów ze- 
brała całe masy wody. Ta nie mając nigdzie 
odpływu, zaczęła wydokywać się jednym z pod- 
kopów, podmywając go tak, iż groził runięciam, 
Żarząd strzelnicy, zawezwawszy pionierów, wpadł 
na pomysł, bo zamiast odprewadzić zebraną ma- 
sę wody do koryta Rudawy, co dałoby się usku- 
tecznić z niewielkim tradem, rozkazał podkop 
pogłębić, wskutek czego pola rozciągające się 
na przestrzeni od strzelnicy aż po nową roga- 
tkę przy gościńcu prowadzącym do Woli Jn- 
stowskiej zamieniły się w jedno wielkie jezioro, 
gdyż kilkanaście morgów gruntn wraz z zasie- 
wami znalazły się pod przeszło pół m. głęboką 
topielą. 

Komisya złożona z interesowanych organów 
XEL dziel. i radnych gminy Wola Just, oceniła 
szkodę wyrządzoną w ten sposób na przeszło 
2000 K, a poszkodowani gospodarze postano- 
wili upomnieé sią u władz wojskowych o swo- 
ją krsywdę z całą atanowczością, tem bardziej, 
że przed kilknnastu laty przy podobnej okoli- 
czności, przyrzekły władze wojskowe postarać 
się, aby woda zbierająca mię w obrębie strzel- 
nicy nie wyrządzała szkód w polach — a do 
dziś dnia nie zrobiły nic. 

Nie koniec na tem, że woda zebrananie mając 
odpływa, paruje powoli aż do wyschnięcia zniszczy 
doszczętnie zasiowy — ale odbija się to także 
na zdrowotności tej okolicy. A przecież cały 
ruch wycieczkowy z Krakowa zwraca się w stro- 
nę Woli Juastowskiej. Tymczasem cóż spotka 
wycieczkowca zdążającego do „płuc Wielkiego 


GŁOS NARODU s dnia 4 Gzerwca 1912. 


Krakowa* — jak niedawno nazwano Wolę Ju- 
stowską — aby odetchnąć świeżem powietrzem ? 
Oto zamiast balsamicznego powietrza wiejącego 
od Panieńskich Skal, będzie zmuszony wdychiwać 
wyziewy gnijącej wody, Która stanie się też 
wkrótce gniazdem dotkliwie kłujących koma- 
rów i malaryi! Dalsze Komentarze zbyteczne. 


Rozprawa Kosobucki- Wolny Dziś w sądzie 
powiatowym karnym przed sędzią Szczerbą od- 
był się dalszy ciąg rozprawy o znany artykuł 
dziennika „Nowiny“ i o napad orządzony w Íz- 
bie rękodzielniczej przez p. Wolnego na p. Dłu- 
żyńskiego. Zawezwany do zeznań r. m. p. Ko- 
sobuski określił w dłuższym wywodzie stosunki, 
jakie ostatnimi czasy zapanowały w Izbie rę- 
kodzielniczej, oraz wskazał na stanowisko p. 
Wolnego w tej sprawie, P. Wolny w czasie 
zamięszania w Izbie dążył krątemi drogami do 
opanowania władzy. Kiedy po pewnym czasla 
przyszło do porozumienia między Wolnym i p. 
Kosobuckim, ten pierwszy nucałował nawet na 
zgodę prezesa Izby p. K., jednakowoż w kilka 
dni zaczął na nowo krecią roboto.» Następnie 
zeznawał p. Dłużyński, opisając szczegółowo 
zajście między nim a p. Wolnym. P. Kosobue- 
kiego zastępował adw. Dr Steinsberg, Dr Ho- 
ski — p. Borzyńskiego, Dr Zakrzewski — p. 
Wolnego i Dr Kłębkowski — p. Dlużyńskiego. 
O godz. 1'30 rozprawę odroczono do godziny 
3 po południu, 


Oddział konny „Sokoła“ krakowskiego. W 
tych duiach rozpoczął organisowanie oddział 
Konny „Sokola“ krakowskiego. Zapisało się Już 
około 40 członków. Niektórzy z nich pcsiadają 
własne konie. 

Rozprawa sądowa przeciwko jeżdżącym „na 
gapo“. W sobotę odbyła się w sądzie powiato 
wym karnym przed sędzią Drem Walterem rosg- 
prawa przeciw 12 aresztowaaym w ostatnich 
dniach „gapownikom*, Po przeprowadzonej roz- 
prawie wszyscy Oobwinieni skazani zostali na 3 
dni aresztu i 6 Kor. grzywny. 

Z sali sądowej. (Bratobójstwo). Dziś przed 
trybunałem sędziów przysięgłych rozpoczęła sią 
rozprawa przeciw 17 letniemu Franciszkowi Cy- 
ganowi, oskarżonemu o zbrodnię zabójstwo speł- 
nionego na osobie brata swego Jana w dnia 
29 lutego b. r. Rozprawie przewodniczył r. 8. 
Nihlewicz, oskarża prok. Dr Weyda, broni adw. 
Dr Schdnwetter. Po wywodach prokuratora i 
obrońcy, sędziowie przysięgli udali się na na- 
radę, poczem trybuna! wydał wyrok uwalniający 
od winy i kary. 

Przysięgli uznali, że oskarżony działał w 
obronie siostry. 


Z teafru w parku krakowskim. „Zły duch, czyli 
szatan kobieta*, melodramat osnuty na życin mętów 
warszawskich, niezmiernie efektowny i realistyczny, 
odegrany będzie jutro. Główna rolę odtworzy p. Za- 
lewska, oraz cały personal. Melodyjne śpiewy chóralne 
i solowe upiększają sztukę. 

Dziś po raz 10 „Przedmiejskie załecanki, z dziar- 
ski tańcami i oryginalnemi piosenkami, 

Z Tew. tsohniczsoge, We wtorek dn. 4 b. m. o 
godz. 7 wiecz. w sali posiedzeń Towarzystwa (ul. Stra- 
szewskiego l. 28, Il p.) odbędzie się posiedzenie, na 
którem wygłosi prof. inż. Henryk Mianowski odczyt 
p. t: „Bank przemysłowy, a przemysł krajowy“. — 
Goście mile widziani. 

Odczyt p. Jasiny Giżyckiej, urządzony staraniem 
Koła Pań T. S. L. dn. 2 maja na cele polskiej szkoły 
gosp. kobiec w Orłowej — przyniósł netto 69 koron 
70 hal. 

Zguby. 3 maja pewna pani kupując przy stoliku 
przy plantach u wylotu ul. Sławkowskiej odznakę 
TSL. zostawiła cenuą książeczkę do modlenia. W ła- 
Źni ludowej zostawiono pęk kluczyków, tamże jest 
do odebrania wiele medalików i skaplerzy. Zgłosić 
się należy u zarządcy łaźni, u!. Karmelicka |. 19. 

$lodztwo przeciw zzpiugum w Krakewlo. Przez pią- 
tek i sobotę bawił w Krakowie jeden z lwowskich 
sędziów śledczych i przesłuchiwał kilka osób. — W 
sprawie aresztowanej we Lwowie Ku harzewskiej 
wyniki śledztwa nieznane. 

Zsmsob snmekójezy. Wczoraj o godz. 7 wiecz. 
w mieszkaniu własnem przy ul. Kubicz 1. 7, strzelił 
do siebie w zamiarze samobójczym Jau Kellners. — 
Kula rewolweru skierowanego w pierś, zesunęła się 
jednak po żebrach, lekko raniąc desperata. Niedo- 
Bzłego samobójcę opatrzył jeden z prywatnych leka- 


Soseacyjso pogłoski o dzleciokójstwio krążyły w 
Podgórzu przed południem. Opowiadano sobie mia- 
nowicie, iż około godz. 4 nad ranem, zauważył żoł- 
nierz odbywający straż w Piaskach pod Podgórzem 
jakąś kobietę, która zakopywała jakiś większy przed- 
miot do ziemi. Ponieważ kobieta znajdowała się na 
rejonie fortecznym, A żołnierz swojego Stanowiska 
nie mógł opuścić zaalarmował wystrzałem z karablnu 
swoich kolegów, którzy kobietę przytrzymali. Jak się 
następnie miało okazać, przedmiotem zakopywanyni 
przez nieznajomą było dziecko. 

Sprawozdawca nasz udał się na miejsce rzekomej 
zbrodni, gdzie okazało się jeduak, iż cała historya 
została zmyśloną. : 


Pogoda. Dnia 2-go czerwsa termometr do- 
szedł od 4-102 do + 24'3 Cel. barometr popo- 
łudnin opadał, 

Dnia 3-go czerwca o godzinie 7-mej rano 
stan barometra 741.5 mm., termometru + 158 
C.„ wiatr południowo-zachodni. 


Kronika zamiejscowa 


Nowe pismo ludowo. Otrzymaliśmy pierwszy 
numer nowego tygodnika ludowego p. t. „Po- 
budka“, który zaczął wychodzić na kresach za- 
chodnich w Białej. „Pobudka“ ma byó pismem 
chrześcijańsko-ludowem, organem niezadowolo- 
nych z rządów wszechpolski:h „stojałowczyków*. 
To też w programowym artykule zaznacza 
„Pobadka*, że będzie zwalczać szkodliwą jej 
zdaniem działalność narodowej demokracyi. 

W przededniu nowego strajku w Bielsku- 
Białej. Piszą nam z Białej: Robotnicy budo- 
wlani, zajęci u bielsko-bialskich budowniczych 
wnieśli w dniu 7 maja swoje Żądania, dotyczą- 
ce polepszenia warnnków pracy i płacy. Żąda- 
nia te, naogół bardzo skromne, zostały przez 
budowniczych odrzucone. 

Zamiast podwyżki płac o 50.hał. dziennie 
panowie bndowniczowie, nawiasem mówiąc 
Niemcy, wymierzyli robotnikom policzek, ofia- 
rojąc im 5 hal. dosłownie pięć halerzy 
podwyżki. Tego rodzaju kpiny z robotników 
wywołały zrozumiałe oburzenie, bo są ciężką 
krzywdą dla robotników, płatnych gorzej niż 
wszędzie indziej. O ile konferencya, która ma 
się odbyć jutro, nie przyniesie rezultatów, w co 
zresztą wątpić należy, rozpoczną robotnicy z 
dniem 10 bm. ogólny strajk, który obejmie 
do 700 polskich robotników budowlanych. Do- 
dajmy, że komisarz starostwa bielskiego, ma- 
jący pośredniczyć na konferencyach, który te- 
roryzuje robotników, stanął wyraźnie po stronie 
kapitalistów. 


scy budowniczowie mają znaczną Klientelą u Po- 
laków z Galicyi i na Śląsku. 

Wiec oświatowy T. S. L. we Lwuwie. Ze 
Lwowa donoszą: Wczoraj odbył się tutaj o- 
gólny wiec oświatowy T.S. L., który obradował 
przez cały dzień. Wiec zagaił prof. Pawlewski. 
Do prezydyum weszli: Prof. Bujwid, b. poseł 
Stwiertnia, p. Bałaban i prof, Pawlewski. Obecni 
byli liczni delegaci z wielu miast, szczególnie 
ze wschodniej Galicyi. 

„O szkolnictwie lndowem i saminaryach 
nauczycielskich* referował dyr. Zubczewski. 
Dragi referat „O szkolnictwie średniem* wy- 
głosili prof, Stanisław Lewicki i dyrektor Nie- 
miec. Reforenci omawiali organizacyg szkół 
średnich nowego typu i ich zalety, przyczem 
prof. Lewicki i tak ostro występował przeciw 
dotychczasowemu wychowaniu młodzieży, że po- 
padł w scysyę z urzędującym komisarzem po- 
licyi, Trzeci referat „O szkolnictwie zawodo- 
wem“ wypowiedział inż. Blatowski, a „O zawo 
dowych postulatach nauczycieli ludowych“ mó 
wil nauczyciel lodowy p. Smólikowsk:, 

Wiec „zakończył poseł Lisiewicz radykal- 
nym referatem „O wyłączeniu szkolnictwa z pod 
władz politycznych“, 

Zebranie polskich robotników w sprawie 
Iwowsklego uniwersytetu. Piszą nam ze L w o- 
wa: W dnin 29 maja br. wieczorem o godz. 7 
zebrało się przeszło 500 robotników w sali Se- 
kretaryatu Katolickiego (Dom katolicki, Grode- 
cka 2 B.) w celu zamanifestowania swej jedno 
myślności z całem patryotycznie czującem spo- 
łeczeństwem w dniu obchodu jubileuszowego 
Lwowskiej Wszechnicy. Na zebranie to wtargnęli 
wcale nieproszeni goście socyslistyczni pod prze- 
wództwem kilku żydków i hajdamaków. 

W dłuższej przedmowie przedstawił sekre- 
tars generalny X. Szokalski historyę Wszechni- 
cy Lwowskiej, podkreślając jej charakter czy- 
sto polski. Następnie zawezwał polski lud ro» 
boczy, ażeby jaknajliczniej wziął adział w za 
chwilę odbyć się mającym pochodsie demon- 
Stracyjnym, a temsamem zaznaczył, że golidar- 
nie stanie z całym narodem w obronie poisko- 
Ści stolicy kraju. Mowa ta widocznie nie podo- 
bała się socyalistyczno- ukraińskim warchołom, 
którzy podnieśli piekielny hałas, a potem z pie- 
śnią „Czerwony sztandar* chcieli się rzucić na 
stół prezydyalny. Lecz silne dłonie polskich ro- 
botników poskromiły w jednej chwili niekaltu- 
ralne zapądy towarzyszy i przy dźwiękach pie- 
śni „Jestcco nie zginęła* nieproszonych gości 
za drew! wyparto. Podczas gdy towarzysze pod 
batutą Haasnera, Wyrostka, Szpaka i akademika 
Kitaja otoczeni zgrają pauprów żydowskich, pod 
bramą doma w silnem hańbowaniu dawali upust 
swym wezbranym uczuciom — zebrani na zali 
pol'cy robotnicy uchwalili na wniosek p. S'do- 
rowicza protest przeciwko najazdom ukraińskich 
socyalistycznych żywiołów na naszą polską sto- 
licę, oświadczając, że nie pozwolą, ażeby choć 
jedrą cegłę pod ruski Uniwersytet w polskim 
Lwowie zamoarowano. Następnie udali się wszy- 
ssy zaseregowani pod napisem „Polsko-katoli- 
cki lud roboczy“ na ul. Traeciego Maja, gdzie 
w poważnej liczbie złączyli się z pochodem., 

Nie potrzeba im uniwersytetu! Omawiając 
kwestyę nniwersgytetu ruskiego „Prikarpackaja 
Raś* dochodzi do następujących konkluzyi: 
1) postulat ukraińskiego nniwegaytetu, to żąda 
nie jednej partyi, masie zapełnie obce i przeci- 
wne jej duchowi oraz narodowym uczuciom, 2) 
sprawa uuiwersytetu ruskiego rozdmuchiwana 
jest i popierana przez faktorów, działających 
na szkodą rosyjskiego narodu, 3) żądanie uni 
wersytetu ruakiego opiera się jedynie na poli- 
tycznych przyczynach, Które nic wspólnego nie 
mają nawet z potrzebami Rusinów. 

Dom polski w Wiedniu. Otrzymujemy z Wie- 
dnia następujące pismo : BE 

Cicho i bez rozgłosu pracuje od lat siedmiu 
polskie Towarzystwo szkoły ladowej w Wiedniu. 
Że sprawozdania za rok 1911 dowiadnjemy się, 
że przed czteru laty zakupiło Towarzystwo 
wspaniałą realność, składającą sią s kamienicy 
czteropiątrowej w lil dzielnicy Boerhavegasse 
25 i z kamienicy jednopiętrowej w oficynie — 
na Kkombinacyę dlngów. W oficynie amieszszono: 
Szkółkę tm. Min. Ziemiałkowskiegu, Ochronką 
kr. Sobieskiego, bibliotekę, wypożyczalnię i kaa- 
celaryę Towarzystwa. W saterenach jest ozy- 
telnia kr. Sobieskiego, (w której umieszczono 
scenką dla przedstawień i koncertów) szatnia, 
bufet i t p. Wszystkie inne ubikacye są wyna- 
jęte 25-cia partyom, a z czynszów pokrywamy 
podatek, wszystkie procenta od długów i odkła- 
damy jeszcze corocznie jakąś sumkę na spła- 
cenie długów. W trzech latach upłaciliśmy już 
22 tysiący korou — najlepszy dowód zapobie- 
gliwej gospodarki. 

Na Domn polskim ciężą dwa dłagl: 91 tys. 
koron Banku hypotecznego (amortyzacyjny) i 
17 tys. koron Czeskiej Kasy krótkoterminowy. 
Otóż dług ten wypowiedzieli nam Czesi. Nie 
potrzebujemy mówić jakie mają w tem plany, 
ale spodziewamy się. że znajdzie się patryota, 
który na drugie miejsce hypoteczne pożyczy 
nam 17 tys. koron na 5 proc. Lokacya kapitału 
jest pewna, gdyż obciążenie jest niewielkie sto- 
sunkowo do wartości domu, za który dają 200 
tysiący Koron. Ale Dom p>lski jest fortecą Po- 
lonii wiedeńskiej, uczyniliśmy go fundacyą jabi- 
lenszową, której sprzedawać nie wolno. 

Prosimy więc Rodaków nie o jałmużnę, ale 
o pożyczkę 17 tys. Kor. (8 tys. rubli) na dragie 
miejsce. hypoteczne, od której płacić będziemy 
5 proc. Kto nie rozporządza taką kwotą może 
dopomódz, sprawie narodowej kapując obli- 
gacye Towarzystwa po 100 koron (40 rubli, 
88 marek). Jest to także pożyczka, od Której 
płacimy 3 proc. J 

Zgłaszają się Niemcy z chęcią udzielenia 
nam pożyczki, Zrobiwszy nieprzyjemne doświad- 
czenie z Czechami, dajemy pierwszeństwo Ro- 
dakom i upraszamy ich O gorące zainteresowa- 
nie się Domem polskim w Wiedniu. 

Ks. J. Łukaszkiewicz 
administrator Domu polskiego. 

Wiedeń III Boerhavergasse 25. 


Wiadomości kościelne. 


JE. książę biskup Sapleha raczył w niedzielę 
dnia 2 b. m. zaszczycić szkołę wydziałową żeń- 
ską im. Św. Tomasza PP. Kanoniczek św. Da- 
cha de S»xia, która od 412 lat rozwija działal- 
ność swoją w Krakowie, udzieleniem pierwszej 
Komunii św. uczenicom tej staropolskiej szkoły. 


Wreszcie zwracamy uwagę, że bielsko bial-| W podniosłych, pełnych apostolskiego namasz- 


artystyczne wykończenie, wielkość bez ram 38 / 50 cm. 
K. 6 — z ramami K. 9 —, 10: —, 12 —, 


0b treści religijnej w ramach i bez, Książki do nabo- 
razy — łeństwn polskie, francuskie | niemieckie — 


Wiolki wykór Pamiątek z Krakowa wieki wykór 


J. E. Najprzew. Księcia Biskupa 
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czenia słowach, podniósł niezmierną ważność 
tak świętego aktu, który niezawodnie zapisał 
sią niestartymi zgłoskami na zawsze w sercach 
i przekonaniu tak uczenie, jak i obecnych ich 
rodziców, czego rękojmią był niozwykle uroczy: 
sty nastrój wszystkich obecnych, którymi prze- 
pelnionym był kościół św. Tomasza. 

„Komitet | Zarząd Arcybractwa  Adoracyi 
Najśw. Sakramentu uprasza uczestników proce- 
syi Bożego Ciała i członków arcybractwa o ła 
skawy udział w procesyi w strojach uroczystych, 
Zaś członkowie Arcybractwa Adoracyi zgroma- 
dzą się na Wawelu w prawej nawie obok olta. 
rza. św, Stanisława biskupa, we czwartek dnia 
6 b. m. przed godz. 8 rano z Odznakami, gdzie 
otrzymają Świece i ustawią się do procesyi Bo- 
żŻego Cinta. 


Mlanowania i przeniesienia. W szkołach 
średnich: Rada szkolna krajowa nadała posady 
rzeczywietych nauczycieli: Gerardowi Feliń- 
skiemu (Stanisławów) w szkole realnej w Wie- 
liczce, Br. Olszewskiemu (Krosno) w gimn. áw. 
Jacka w Krakowie, Mikołajowi Mazanowskiemu 
w gimn. św. Jacka w filii áw. Jacka w Kra- 
kowie, pornczając mu kierownictwo tego zakładu, 
Dr Józefowi Ujejskiemu (Nowy Sącz) w filii św, 
Jacka w Krakowie, Szym. Kopytce (Brody) w 
g. II. w Nowym Sączu, Dr Edmundowi Długo- 
polskiemu (Tarnopol) w filii św. Jacka w Kra- 
kowie, Gastawowi Leśnodorskiemu (Podgórze) 
w III. gimnaz. w Krakowie, Józefowi Rosko- 
szowi (Rzeszów) w filii ów. Jacka w Kra- 
kowie, Dr Janowi Walczakowi (Jasło) w gimn. 
w Podgórzu, Bazylemu Bszkorowajnema (N. 
Targ) w g. ruskiem w Staaisławowie, A damowi 
Pichorowi (Buczacz) w szkole realnej w Wie- 
liczce. 

Rzeczywistym nauczycielom: Stanlsiawowi 
Matyji (Żółkiew) w gimn. w Myślenicach, Dr 
Stefanowi Kuczyńskiemu (Sambor) w I. szkole 
realnej w Krakowie, Dr Judwikowi Piotrowi- 
czowi (Podgórze) w filii gimn. św. Jacka w 
Krakowie, Władysławowi Blaszkiewiczowi (Mie- 
lec) w gimnazynm realnem w Lańcucie, Janowi 
Jatskowi (Rzeszów) w (filii gimn. w Saraborze, 
Leopoldowi Wołowiczowi (Mielec) w gimnazyum 
w Stryju. 


Kepertuar teatra miejskiego w Krakowie. 


Poaledziałek. „Aktorki“, kom. w 4 aki. Siefana 
Krzywoszewskiego. (XIV występ M. Frenkla). 

Wtorek. „Głupi Jaxóbć, kom. w 3 akt. Tadeusra 
Rittnera. (XV występ M Frenkla). = Ostatnie przed- 
stawienie dramatu. 


Repertnar teatru w Parku. 


Poniedziałek. „Przedmiejskie zalecanki*, 
Wtorek. „Zły duch — Szatan kobieta*. 
Sroda. „„Przedmiejskie zalecanki”, 
Czwartek. „Zły duch“, 

Piątek. „Przedmiejskie zalecanki*. 


Z teatru. 


Występy Frenkla ożywiły nadzwyczajnie 
ospały zwykle koniec sezonu. Znakomity 
artysta nietylko sam daje codziennie pierw- 
szorzędne Kkreacye, porywając publiczność 
swą plastyką | wyrazistością, aie umie na- 
tchnąć swoją werwą całe Otoczenia. Przy- 
kładem tego oddziaływania było wystawienie 
„Porwania Sabinek“, — tej do syta znanej, 
typowej niemieckiej komedyi, — która pod 
wpływem Frenkla i przez jego grę nabrała 
nowych barw i nowej świeżości Frenkel ja- 
ko dyrektor Striess jest nieporównany, — 
ale i inni artyści, grający w tej naiwnej, aie 
Śśmiesznej krotochwil! byli pełni humoru i 
wesołości. Zwłaszcza panna Janiczówna była 
w roli podlotka bardzo naturalna, swobodna 
i miła. 


Ze sportu. 


Match reprezentatywny Kraków —Lwów 3:1 (1:1). 


Z pomiędzy wielu rozegranych matchów 
w tym sezonie, match nisdzielny budził naj- 
większe zainteresowanie w szerokich kołach 
sportowej publiczności. Był on bowiem zja- 
wiskiem od kilku lat w Krakowie nie wi- 
dzianem. Ostatni taki match reprezentatywny 
odbył się w Samych początkach rozwoju spor- 
tu piłki nożnej, pomiędzy krakowską repre- 
zentacyą a klubem z Katowic, z którego mło- 
da krakowska drużyna wyszła zwycięsko. 
Nie zawiodła też i we wczorajszym matchu 
krakowska młodzież i swoim dawnym nau: 
czycielom nie pozwoliła tego stanowiska na- 
dal utrzymać, a wynik jaki został uzyska- 
ny, choć zdawałby się być dla Krakowiaków 
wystarczsjącym, nie określał jeszcze dokła- 
dnie istotnej różnicy obu drużyn, krakowscy 
bowiem gracze, szczególnie zaś p. A. 0, Ku- 
gy, Cepurski oraz Kowalski, stali wprost o 
całą klasę wyżej od graczy lwowskich. Tego 
jednak nie możemy powiedzieć o p. Rogal- 
skim („Cracovia“), gdyż jedyna bramka, któ- 
rą uzyskali lwowiacy, jak na reprezentaty- 
wnego bramkarza, powinna była być obro- 
niona, a wiele innych pozycyi, że nie były 
znaczone bramkami, to nie tak dobrej grze, 
lecz więcej szczęściu przypisać należy. Pan 
A. O. zaś nie umiał widocznie z fortung wejść 
w przymierze, gdyż „pech* towarzyszył mu 
w każdej chwili i to najczęściej w chwili wa- 
żnej. Smiało można powiedzieć, że najlepsze- 
mu prawie graczowi, najwięcej szczęście swe- 
go poparcia odmawiało. Atak wogóle, a 
szczególnie wyżej wymienieni gracze, swoją 
kombinacyą, umiejętnością w wyrabianiu ko- 
rzystnych dla siebie pozycyi oraz inteligent- 
nem zrozumieniem gry dali dowód, że sport 
piłkowy stoi już u nas bardzo wysoko. 

Możliwe, że dla mniej bystrych obserwa- 
torów, match ten nie wydawał się zasługu- 
jącym na takie wyróżnienie, lecz gdy się we- 
źmie pod uwagę, jak ogromną przeszkodę w 
grze stawia rozmokłe i grzęskie boisko, a 
tem samem trudna do opanowania lepka pił- 
ka, to każdy przygnać musi, że lepszej gry 
w tego rodzaju warunkach trudno się było 
spodziewać. Mimo tego jednak nie tylko na- 
si, lecz i lwowscy gracze grall s zapałem 
niestrudzonym. 

Cała gra wogóle znaczona była przewagą 


poleca po cenach niskich 


Kazimierz Zajączkowski 


Kraków, plao Maryacki l 4. 
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niebieskich, (kolor reprez. krakowskiej), któ- 


Instytut radjologiczny w Warszawie. Z War- 


rzy co prawda, należycie jej nie wyzyskali. szawy donoszą : 


Część winy w tem ponosi pomoc krakowska, 


Protektor tutejszego Towarzystwa naukowe- 


która choć składająca się z indywidualnie do-| go Józef hr. Potocki, dał inicyatywę ku zało- 
brych graczy, tym razem nie potrafiła doró-|żeniu w Warszawie laboratoryam radiologiczne- 


wnać atakowi i z nim się razem zharmoni- 
zować. 

Zaraz z początku atak krakowski prze- 
nosi się pod bramkę przeciwników i kilko- 
ma ładnemi strzałami daje sposobność do po- 
pisu p. Harasymowiczowi, który swoją Świe- 
tną grą ratuje najbardziej zagrożone sytua- 
cye „Lwowa“. Stan ten utrzymuje się pra- 
wie przez pół godziny, w ciągu której p. A. 
O. uzyskuje dla „Krakowa“ punkt pierwszy, 
lecz i lwowiacy zaczynają atakować i Ku- 
char lI osiągając bramkę, wyrównuje wynik. 

Do pauzy rezultat pozostaje niezmienio- 
nym. Po zmianie terenów gra staje się wię- 
cej ożywioną i coraz bardziej w interesują- 
ce i ciekawe momenta obfitującą. Przewaga 
jest stale po stronie naszych graczy i w 16 
minutach s ładnego podania p. A. O., p. Ko- 
walski osiąga bramkę drugą. 

Podniecenie wzrasta, powodując niekiedy 
u lwowiaków brutalne odruchy, co jednak 
sędzia stara się kilkoma rzutami wolnymi 
powstrzymać. Gra nie traci jednak nic na 
tempie, a przynosząc jeazcze jedną bramkę 
naszym, zostaje na znak sędziego zakoń- 
CZONĄ. T. J. 

„Cracovia“ poniosła wiele trudów i ko- 
sztów, aby uzyskać specyalny tor piłkowy. 
Niestety, albo teren był śle wybrany, albo 
roboty niwelacyjne niedokładnie są przepro- 
wadzone, dość, że po deszczu boisko jest 
nie do użycia. W takiem niemal bagienku 
gra traci walor sportowy i gracze nie mogą 
rozwinąć naieżytej kombinacyi To teś zdre- 
nowanie boiska jest koniecznem, bo inaczej 
chwalebne usiłowania „Cracovii* spełzną na 
nięzem. 


Nauka, Literatura, Sztuka. z 


Rozstrzygnięcie konkursu na fasadę gmachu 
muzeainego na Wawelu. W sobotę odbyło się 
w biurze restauracyi Wawelu posiedzenie sądu 
konkursowego dia sprawy fasady gmacha Mu- 
zoum Narodowega na Wawelu. Z członków jury 
obecni byli pp.: radca dworu, wiceprezydent m. 
Krakowa Józef Sare, r. m. architekt Jan Peroś, 
r. m, Artar Romanowski, prezes Grona kon- 
serwatorów zachodniej Galicyi Dr Stanistaw 
Tomkowicz, dyrektor biura restauracyi Wawelu 
arch. Zygmunt Hendel, kierownik badownictwa 
miejskiego radca Stanisław Swierzyński i dyre- 
ktor Museum Narodowego Dr Feliks Kopera. 
Koło architektów krakowskich nie było repre- 
zentowane w jury, gdyż, jak swego czasu do- 
nieśliśmy, uchwaliło ono na posiedzeniu z dnia 
10 maja br., nie brać udziału w konkursie i 
odwołać swego delegata do jury. 

Na konkurs nadesłano 11 prac, z których 
dwie nagrodzono, a dwie odznaczono zaszczy- 
tnemi wzmiankami. Z nagród pierwszą przyzna- 
no arch. Karolowi Skawińskiemu, drngą arch. 
Jerzemu Struszkiewiczowi. Mimo, że projekt p. 
Struszkiewicza przedstawia sią pod względem 
artystycznym piękniej, przychyliło się jury do 
projektu arch. Skawińskiego diatego, że wy- 
konanie pierwszego wymagałoby dłuższego czasu 
i o jakie 45.000 Kor. większego wydatku. 

Nazwiska odznaczonych zaszczytną wzmianką 
będą ogłoszone po nadejściu ich zezwolenia, 

jubileusz Bronisława Żnatowicza. Znany 
przyrodnik i redaktor naukowych pism warSzaw- 
skich Bronisław Znatowicz trzydzieści lat temu 
stanął na czele redakcyi „Wszechświata”, na- 
stępnie był jednym z inicyatorów „Pamiętnika 
Fisyograficznego", wreszcie został pierwszym 
redaktorem „Chemika Polskiego“. Działalność 
Bronisława Znatowicza przypadła na okres bar- 
dzo tradny i jałowy. Tylko ogromna jego wy- 
trwałość mogła pokonać przeciwności, wyrasta- 
jące na podłożu bardzo trudnych warunków 
politycznych i naukowych życia naszego. Dziś 
w sałej pełni korzystamy od lat tylu z owoców 
trzydziestoletniej pracy jego. Grono osób, prze- 
ważnie z pośród uczniów profesora zainicyowało 
uczczenie go obchodera jubileaszowym, ucztą i 
wydaniem księgi pamiątkowej. Obchód odbędzie 
się dnia 15 czerwca br. w Muzeum Przemysłu 
i Rolnictwa w Warszawie, Krakowskie Przed- 
mieście 66, © godz. ? wieczorem. 

„Przeglądu Powszechnego“ numer majowy 
zawiera: na wstępie artykuł okolicznościowy 
redaktora X. Pawelskiego o znaczeniu jubi- 
leuszu uniwersytetu lwowskiego, następnie 
prof. Dr Bujak przedstawia społeczno-ekono- 
miczną działalność X. A. Tyczyńskiego z Al- 
bigowej, s okazyi 25-lecia jego probostwa 
tamże; X. Klimke T. J. podaje ciekawy 
artykuł p. t. „Kwestya religijna w chwili o- 
becnej*. 

Niemniej interesującą jest rozprawa X. 
Lipkego: „Problem społeczno - agrarny Vo- 
gelsanga w stronnictwie chrześcijańsko-8po- 
łecznem* w Austryi. W dalszym ciągu zeszy- 


go, A zarazem zapowiedział i dostarczenie po- 
trzebnych środków materyalnych, o ileby nasza 
sławna uczona pani Marya ze Skłodowskich 
Carie, wynalazczyni radium i profesor ogólnej 
fizyki w Sorbonie, zechciała się przenieść do 
rodzinnego swego miasta i pracować dalej dla 
podniesienia nauki w Polsce, Towarzystwo nau- 
kowe warszawskie przyjęło tę myśl swego pro 
tektora i wystosowało odpowiednie pismo do 
pani Carie, wysyłając zarazem do niej do Pa- 
ryża, specyalną delegacyę, Pani Carie co do 
osobistego objęcia Kierownictwa tej pracowni, 
dała na razie, o tyle odmowną odpowiedź, że 
chwilowo nieszczególny stan jaj zdrowia nie po- 
zwala jej na przyjmowanie określonych zobo- 
wiązań, a nadto, że ma w Paryżu obecnie wiel- 
kie moralne obowiązki, i poważną odpowiedzial- 
ność względem powstającego tam instytuta imie- 
nia jej śp. męża: „Institut Pierre Curie". Na. 
tomiast bardzo gorąco poparła projekt Towa- 
rzystwa naukowego stworzenia w Warszawie 
Środowiska dla nowej, a tak ważnej gałęzi wie- 
dzy, jak radiologia i oświadczyła gotowcść sło- 
żenia nie tylko swojem doświadczeniem, ale į 
ewentualnie przybyciem w zimie tego roku do 
Warszawy i przyjęciem na siebie bezintereso- 
wnie ogólnego kierunku nad instalacyą i robo- 
tami przygotowawczemi, a nadto przyrzekła 
wskazać osobistości odpowiednie do prowadze- 
nia prac naukowych, a wyszkolone „już pod jej 
kierunkiem w zakresie radiolegii. Zarazem gza- 
pewniła pani Curie, że w chwili, gdyby myśl 
zupełnego powrotu jej do kraju dała sią urze- 
czywistn:ć, byłoby to dla niej bardzo wielkiem 
moralnem zadowoleniem poświęcić całkowicie 
swe siły pracy w ojczystym Kraju i rodzinnem 
mieście, - 

Nowe książki. 

Władysław Łoziński. Złotnictwo iwowskie, 
Wydanie dragie pomnożone. Z 30 rycinami w 
tekscie. We Lwowie 1912. Nakładem Tow. mi- 
łośników przeszłości Lwowa. Str. 175. 

Savitri. Pani słoneczna. Dramat. Kraków 
1912. Nakładem księgarni Literackiej Karola 
Kwaśniawskiego. Str. 88. 

Helena Orsza. Rozwój społeczny Polski. 
(Encyklopedya ludowa). Kraków. Nakładem Tow. 
wyd. Encyklopedyi ludowej. Str. 80 i XXIV. 

Tensam. W chwili ciężkiej i trudnej. — 
Warszawa 1912. Str. 38. 


Dział ekonomiczny. 


Przyjazd eksporterów. Z inicyatywy Ligi 
Pomocy przemysłowej i Cenir, Związku Galic. 
przemysłu fabrycznego przy poparcia Izb han- 
dłowych, cdbędzie się w Krakowie w dniu 8 
b. m. w sali Izby handiowej konferencya Za- 
chodnio austryackich eksporterów z przemy- 
słowcami galicyjskimi, celem nawiązania Sio- 
sunków handlowych. Filia Ligi Pomecy prze- 
mysłowej w Krakowie zwraca uwagę intereso- 
wanych na doniosłe znaczenie tej konferencyi 
i wzywa do licznego w niej udziału. 

Przemysłowcy chcący zademonstrować większe 
okazy, z Którymi nie megiiby przyjść na kon- 
ferencyę do Izby handlowej, mogą je umieścić 
w salach Stałej Wystawy Fulii Ligi Pomocy 
przemysłowaj w Domu Techników, gdzie przez 
wycieczkę zostaną obejrzane. 

Ciągnienie losów. Przy wczorajszem ciągnie- 
nia losów pożyczki z roku 1864 wygrana 
400.000 kor. padła na seryę 2084 nr 38, 40.000 
kor. na s. 800 nr 38, 20.000 kor. na s. 3952 
nr 42, 

Kapelusze myślenickie. Od wieków, w sym- 
patycznej podgórakiej mieścinie Myślenicach — 
istniał przemysikap eluszniczy, Do niedawna wyra- 
biano tam tylko prymitywne kapelusze dla ludu 
wiejskiego całej prawie góralszczyzuy i Podha 
la, a nawet Słowacy ze strony węgierskiej cho- 
dzili w kapeluszach myślenicki:h. 

Mali kupcy na Stradomiu i na Kazimierzu 
w Krakowie, wyzyskiwali biednych kapeluszni- 
ków myślenickich do nejwyższych granie. 

Dzięki energii kilku szlachetnych jednostek 
a szczególniej posła Średniawskiego i X. Lubo- 
mirskiego, dzięki poparciu Wydziała krajowego 
i Mioiaterstwa robót publicznych przez dostar- 
czenie części funduszów, zbudowaną i arządzo- 
ną została przed rokiem w Myśleniczch wielka 
fabryka kapeluszy męskich filcowysh i wło- 
siennych. 

Fabryka urządzona wedla najnowszych wy 
mogów techiki, jest własnością Towarzystwa 
udsiałowego, do którego należą przedewszyst:- 
kiem rękodzielnicy i kapelusznicy myśleniecy -i 
szereg osobistości, Które kapitałem swoim po- 
parły to przedsiębiorstwo. 

_ Fabryka myślenicka wyrabia kapelusze wszel- 
kiego gatunku, od najtańszych włościańskich, 
skończywszy na najwybredniejszych, lekkich, 
niezwykle gustownych kapeluszach dła wielkich 
miast. Teraz w ręxach społeczeństwa leży przy- 


tu znajdujemy: X. Dra Michalskiego: „Zna: |szłość tej fabryki. 


czenie odkryć na Wschodzie, a szczególniej 
w Palestynie od r. 1888—1911 wobec nauk 


| Jak dotychczas ze strony kupiectwa 


naszego, fąbryka ma bardzo słabe 


biblijnych“, „Ita pater“, wiersz przez siostrę jpop arci eo, 


Stanisławę. „Indywidulność twórcza Skargi“ 


Liga Pomocy przemysłowej, do której Spół- 


przez Staiaława Mitedę i dokończenie r0z-|ka kapelasznicza myślenicka zwróciła się o wy- 


prawy prof. Dra Czerkawskiego o drożyźnie. 

Zamykają zeszyt sprawozdania z ruchu 
religijnego, naukowego i społecznego. 

„Poradnika teatrów l chórów włościańskich* 
zeszyt D za miesiąc maj br. pojawił się w draku 
i obejmuje treśc następującą : Dokończenie sztu- 
ki A. Staszczyka p. t. „Bartosz Głowacki“, część 
draga artykułu prof. Pilcha „o początkach dra- 
matu greckiego* i zajmujące „zapiski reżysera” 
pióra Franciszka Kruczkowskiego. W „Przeglą- 
dzie sstuk do grania“ znajdujemy oceny p. J. M. 
i Dra Jerzego Kollera. Na resztę numeru skła- 
dują Się rubryki: Z pism i książek, Kronika 
teatralna, Wiadomości o sprawach „Związku 
teatrów i chórów włościańskich“, oraz odpowie- 
dzi Kkomisyi literackiej. 


jednanie zbytu, wzywa niniejszem jak najgorę- 
cej społeczeństwo do poparcia tej zdrowej wspól- 
dzielczej fabrycznej predukcyi. 


Komitet kursów inżynierskich podaje do 
wiadomości interesowanych kół technickch, że 
kurs dla imżynierów mechaników, planowany 
zrazu Na lipiec, Skutkiem wielokrotnie wyraża- 
nych życzeń przełożony został na czas od 7 do 
12 października. 

Ogólny Program knrsa jest następujący: 
Zasady opalania (godzin 3) prof. Fiedler. Za- 
sady metalografii i jej zastosowanie w przemy- 
śle maszynowym, g. 3, prof, Dr Anczyc. Now- 
sze materyały Stosowane w budowie maszyn 
g. 2, prof. Dr Anczyc. % postępów mechanik 
technicznej, g. 3, Prof. Dr Hnber. Z dziedziny 


fizyki, d. 3, prof. Dr Godlewski. Nowsze zasady 
obliczania i projektowania konstrukcyi maszy- 
nowych, g. 3, prof. Hauswald. Zasady elektro- 
techniki (dla inżynierów maszynowców) z po- 
Kkazami, g. 8, prof. Dzieślewski. Motory gazowe 
i ropowe, g. 4, prof. Chrzanowski. Turbiny pa- 
rowe, g. 2, prof, Chrzanowski. Postępy w kon- 
strukcyi maszyn kolejowych, g. 8, prof. So- 
chacki. Nowsze urządzenia transportowe, (do 
transportu masz.), g. 3, prof. Sachowiak. Zasa- 
dy ogrzewania centralnego, godz. 4, inż. Obrę- 
bowicz z Warszawy. Organizacya i zarząd fa- 
bryk, g. 2, prof. Hauswald. Wykład do ówiczeń 
Kalorymetrycznych, g. 2, prof. Fiedler, uwicze- 
nia praktyczne w laboratoryum Kalorymetcyi, 
prof. Fiedler. Pomiary na kotle i maszynie, 
prof, Fiedler. 

Program szczegółowy, podział godzin oraz 
kartki zgłoszeń będą wysłane na Żądanie, po- 
cząwszy ed 1 lipca. Wyjaśnień udziela „Sekre- 
taryat* Kursów Inżynierskich we Lwowie, Poli- 
technika. 


O uniwersytet ruski, 


Telegramy „Głosu Narodu“ z dnia 3 czerwca. 


Wiedeń. (Tel. wł.) Projekt pisma cesar- 
skiego, które ma gwarantować Rusinom u- 
niwersytet ruski, został dzisiaj zakomuniko- 
wany prezesowi Koła polskiego Drowi Leo 
i prezesowi klubu ukraińskiego Drowi Le- 
wickiemu do zaopiniowania. Prezydyum 
klubu ruskiego zbiera się dzisiaj popołudniu 
na dyskusyę w tej sprawie. Jutro przed po- 
siedzeniem ruscy posłowie powezmą de- 
cyzyę, czy Się mają zgodzić na pismo ce- 
sarskie i jak mają się dalej zachowywać w 
pariamencie. 

Dzisiaj Rusini rozpoczęli obstrukcyę i tó 
w komisyi budżetowej. Komisya zebrała się 
o godz. 930 rano. Jest to termin bardzo 
niewygodny, bo po niedzieli posłowie sbie- 
rają się zawsze nielicznie na obrady. I dzi- 
siaj ich było niewielu. Praemawiać mieli po- 
słowie ruscy WaSSilko i Ukuniewski. 
Rusini oświadczyli, że dzisiaj i jutro radzić 
będą nad sprawą Uniwersytecką i dlatego 
proszą, by posiedzenie komisyi odwołano. 
Prezes Dr Korytowski odpowiedział, że mo- 
żna nagwiska mowców przestawić, by po- 
słom ruskim dać czas na obrady klubowe 
Zamiast nich mogliby dzisiaj przemawiać pp. 
Mastaika i bar. Elvert, a posłowie Was- 
silko i Okuniewski przemawiać będą wtedy 


- įgdy klub ruski poweźmie uchwałę co do 


swego stanowiska wobec rządu. Posiedzenie 
dzisiejsze miało zresztą trwać tylko do g. 11. 

Rusini na tę Propozycyą prezesa się nie 
zgodzili. P. Wassiłko postawił wniosek o 
zamknięcie posiedzenia, p. Steinwender o 
przerwę 10 minutową. Po przerwie głosowa- 
no nad wnioskami p. Wassilki. Obecnych 
było 22 posłów, a do Kompletu potrzeba 27. 
Wobec tego komisya się rozeszła, nie mogąc 
powziąć żadnej uchwały, 


Sprawy austro-wegierskie. 


Z komisyi budżetowej. 

Wiedeń. (T. B.) Zaraz na początku posie- 
dzenia komisyi budżetowej, pos. Wasilko 
postawił wniosek, aby zamknąć posiedzenie 
i skonstatować stosunek głosów. Na wnio- 
sek p. Steinwendera przewodniczący 
przerwał posiedzenie na kwadrans. Po pod- 
jęciu posiedzenia głosowano nad wnioskiem 
Wasilki; za — oświadczył się tylko waiosko- 
dawca, przeciw — głosowało 21 posłów. 
Okazał sią brak kompletu. Przewodniczący 
zamknął posiedzenie, o następnem da znać 
w drodze pisemnej. 


Dr Lnoacs a Opozycya. 

Wiedeń. (Tel. wł.) Położenie parlamentar- 
ne na Węgrzech zaostrzyło Się silnie. Prezes 
ministrów Dr Lucacs wystosował do opozy- 
cyi pismo w tonie bardzo stanowczym, w 
którym odrzuca wszystkie projekty ugodowe 
opozycyl. Lucaca nie chce się zgodzić na ża- 
dne zmiany w ustawie wojskowej. Nie 
zgadza się również na demokratyczną refor- 
mę wyborczą, jakiej opozycya zjednoczona 
żąda. Lucacs domaga się nadto reformy re- 
gulaminu sejmowego, co wygląda wprost na 
wyzwanie opozycyi. 

Wobec tego niema prawie mowy, by śą- 
dania opozycyi miały szanse przejścia. Roz- 
chodzą się pogłoski, że Już jutro opozycya 
rozpocznie obstrukcyę. Rząd odpowie prawdo- 
podobnie tsm, że postawi wniosek, by odby- 
wały się dwa posiedzenia dziennie. W ten 
sposób chce opozycyę zmęczyć. 

Obiega pogłoska, że jutro wybuchnie ge- 
neralny strajk robotniczy. — Wojsko stolicy 
jest w pogotowiu. 

Budapeszt. (T. B.) Prezydent ministrów 
Lukacs wystosował do Kossutha pismo w 
którem szczegółowo odpowiada na propozy: 
cye uczynione przez opozycyę w sprawie re- 
formy wojskowej i wyborczej. Co się tyczy 
przedłożeń wojskowych to rząd nie jest w 
możności przyjąć uczynionych przez opozy- 
cyę propozycyi gdyż wychodzą une poza u- 
czynione już koncesye. Cztero lub pięcio le- 
tnie prowizoryum jak je proponuje opozycyż 
jest niemożliwem do przyjęcia. Propozycye 
co do reformy wyborczej odrzuca prezydent 
ministrów i formułuje świeże propozycye o 
których podanie do wiadomości stronnictw 
opozycyjnych prosi. 


Znalezienie zwłok. 


Salcburg. (T. B.) Zwłoki posła Silberera 
znaleziono na Schttndstein keło Zell am See. 


Z polityki światowej. 


Zwycieęstwo katolików w Belgii. 


Bruksela. (T. B.) Wezorajsze wybory do 
Isby i Senatu odbyły się spokojnie. Wybrano 
186 deputowanych i 93 senatorów. Rxąd 
skoBsygnował wojsko dla utrzymania porzą 
dku. Według komunikatu ministerstwa spraw 
wewnętrznych, katolicy, którzy w Izbie mieli 
większość 6 głosów zyskują 5 głosów tak, iż 
rząd rozporządałby większością 16 głosów to 
wzrośnie po wyborze w Brukseli do 18. 


Posłowie kreteńscy a Izba grecka. 


Ateny. (T. B.) W dsielnicy w pobliżu Iz- 
by, ogromne masy ludności z niepokojem 
oczekiwały wczoraj wydarzeń. Wojsko obsa- 
dsiło Izbę i okolicę, Posłowie kreteńscy 
przybyli w jednej grupie. Przed gmachem 
lsby kordon wojskowy z karabinami na ra- 
mieniu zastąpił im drogę. Oficerowie zakli- 
nali posłów, aby odstąpili, Oficerowie i żoł- 
nierze płakali. Posłowie kreteńscy uchwalili 
wysłać delegacyę na konterencyę z Veni- 
selosem. W międzyczasie Venizelos odczy- 
tał dekret, zwołujący Izbę i wezwał do wy- 
boru prezydenta. Izba 125 przeciw 48 gło- 
som wybrała. Cziriwokova prezydentem. 
Następnie Izba odroczyła się do 14 paździer- 
nika. Rząd zastrzegł sobie prawo wcseśniej- 
szego zwołania luby w razie potrzeby. 


Walki w Tripolitanii. 


Konstantynopol. (T. B.) Ministerstwo wojny 
ogłasza, że dnia z9 z. m. stoczono walkę 
koło Derny. Włosi stracili 20 zabitych i co- 
fnęli się. Dnia następnego zaatakowano od- 
dział piechoty włoskiej, który wyruszył dla 
budowania drogi. Włosi ponieśli straty, które 
nie są jeszcze znane. 


Włosi bombardują. 


Konstantynopol. (T. B.) Minister wojny o- 
trzymał wiadomość, że Włosi 26 maja ostrze” 
liwali dwie miejscowości na morzu Czerwo- 
nem. 


Wydalanie Włochów. 


Saloniki. (T. B.) Rozpoczął się odjazd wy- 
dalonych poddanych włoskich. Najdotkliwiej 
daje się to odczuwać urzędnikum i handlow- 
com. 


Newe ministerstwo. 
Rzym. (T. B.) Giolitti przedłożył Izbie pro- 
jekt ustawy, upoważniającej rząd do stwo- 
rzenia ministerstwa dla kolonij. 


Walki w Maroko. 


Paryż. (T. B.) Ag. Havasz donosi: Według 
relacyi generała Liautey'a wyruszyła z Fezu 
kolumna pod wodzą generała Gourauda, 
złożona z 5 batalionów i 6 oddziałów artyle- 
ryi, aby zaatakować zebranych nad brzegiem 
Zebu powstańców. 

Kolumna przeszła natychmiast do ofen- 
zywy i przy pomocy dział.rosproszyła po- 
wstańców. Kolumna wróciła do miasta. Nie- 
przyjaciel, zdaje się, jest zupełnie rozbity. — 
Straty Francuzów wynosiły 12 zabitych i 31 
rannych. 


Podróż Asqnitha. 

Malta. (Biuro Reutera) Wiadomość, że 
Asquith i przedstawiciele admiralicyi uda- 
dzą się do Tunisu, aby omówić sprawę 
kooperacyi francusko-angielskiej na morzu 
Sródziemnem na wypadek wojny, jest nie- 
prawdziwą. Odwiedziny w Bizercie po- 
trwają dzień jeden i są tylko aktem kurtu- 
azyl. 


Larnaka (na Cyprze). (T. B.) Starszy kó- 
misarz Cypru wydał proklamacyę denoszącą, 
śo miasto Li masol do dalszego rozporzą- 
dzenia obsadzonem zostaje przez wojsko an- 
gielskie, gdyż miasto i okolica było ognis- 
kiem niepokojów. Zgromadzenia, których za- 
każe władza, będą w razie konieczności roz- 
wiązywane przy pomocy wojska. 


Telegramy. 


Telegramy „Głosu Narodu” z dnia 3 czerwca. 


Przesilenie marszałkowskie. 


Wiedeń. (T. wł.) „N. Fr. Presse“ donosi, 
że w przasileniu galicyjskiem dzisiaj zapadnie 
decyzya. Adam hr. Gołuchowski, który Z0- 
stał wybrany na godność marszałka. za- 
strzegł sobie 2 dni do namysłu. Dzisiaj w 
południe da ostateczną odpowiedź 
piśmienną. W kołach parlamentarnych 
uchodzi zs pewne, że hr. Gołuchowski przyj- 
mie godność marszałka. 


Oburzający wyrok. 

Grudziądz. (Tel. wł.) W procesie o zabu- 
rzenia Świeckie przysięgli wydali werdykt, 
na mocy którego trybunał wygłosił wyrok. 
Jeden podsądny zostal skazany na 
10 miesięcy więzienia. siedmiu otrzymało po 6 
miesięcy, reszta w liczbie ośmiu, uwolniona. 
Razem zasiadało na ławie oskażonych 16 o- 
sób. (Patrz artykuł), 


Prawosławna manitestaoya w War- 
szawie. 

Warszawa. (Tel. wł.) Wczoraj odbyło się 
uroczyste poświęcenie soboru prawosławne- 
go na placu Saskim. Przebieg uroczysiości 
był niezwykle pompatyczny, lecz spokojny. 
Zarządzono szereg daleko idących policyjnych 
środków ostrożności w obawie demonstracyi. 
W bramach domów przy ulicach, przez które 
przechodziła procesya, rozstawieni byli poli- 
cyanci, którzy nikogo nie wypuszczali z do- 
mów. Ruch kołowy i tramwajowy od wcze- 
snego rana, na ulicach, przylegających do 
placu Saskiego, był wstrzymany. W dzielni- 
cach robotniezych skonsygnowano posterunki 


wojskowe. Ludność Warszawy zachowała się 
wobec uroczystości zupełnie obojętnie. Na 
ulicach i w oknach domów nie było nikogo, 
ktoby przyglądał się uroczystościom prawo- 
sławnym. Duchowni prawosławni w prze- 
mówieniach podkreślali konieczność wzmo- 
żenia propagandy prawosławnej nad Wisłą. 

Biskup chełmski Eulogiusz z okazyi uro- 
czystości został mianowany arcybiskupem 
chełmskim w dowód uznania gorliwej jego 
pracy w Chełmszczyźnie. 


Urodziny Ojca św. 

Rzym. (T. B.) Z okazyi 70-tych urodzin 
Papieża muzyki papieskiego korpusu przy- 
grywały na podwórzu św. Damazego. Ojciec 
św. przyjął kilka osobistości i dzieci, Które 
przystąpiły do pierwszej Komunii św. a na- 
stępnie 700 wiernych rozmaitych parafii 
rzymskich. 


Król Mikołaj w Wiedniu. 


Wiedeń. (Tel. wł.) Król czarnogórski Mi- 
kołaj jedzie we czwartek do Antivari, a stąd 
ukrętem wojennym austryackim do Tryestu. 
W piątek rano będzie w Wiedniu, gdzie sa- 
bawi do niedzieli wieczór. Cesarz wyda na 
jego cześć obiad familijny i galowy. 


Wizyta królowej Wilselminy. 
Paryż. (T. B.) Królowa holenderaka Wil- 
helmina przybyła tu wraz z księciem-małżon- 
kiem, witana przez prezydenta Fallieresa na 
dworcu. 


Królowa holenderska w Paryżu. 


Paryż. (T. B.) Prezydent Faliieres wydał 
objad na 250 osób na cześć królowej holen- 
derskiej i księcia małżonka, w którym wzię- 
ło udział ciało dyplomatyczne, ministrowie i 
liczne wybitne osobistości. Prezydent Fallie- 
res i królowa w wygłoszonych toastach 
stwierdzili znakomite stosunki między Fran- 
cyą a Holandyą i wyrazili życzenie aby wę- 
zły przyjaźni łączące oba kraje coras bardziej 
się zacieśniały. Po objedzie odbyło się w o- 
perze przedstawienie galowe. 


Strajk kolejowy. 
Paryż. (T. B.) Służba wschodnich kolei 
miejskich rozpczęła strajk. 


Katastroty lotnicze. 


Brema. (T. B.) Przy wczorajszych wzlo- 
tach w locie okrężnym niemieckim północno- 
zachodnim przyszło do wypadku. O godz. 7 
wieczorem wzniósł się lotnik Buchstatter 
w towarzystwie porucznika Stille. Aparat 
robiąc łuk w powietrzu przewrócił się i spadł 
na ziemię, przykrywając sobą obu pasażerów. 
Porucznik Stille zmarł natychmiast, 
lotnik Buchstatter wydobyty z trudem 
z pod aparatu, zmarł w kilka chwil 
później. 

Paryż. (T. B. Lotnik Collardeau s pi- 
lotem Robi wznieśli się wczoraj na samo- 
locie, aby udać się do Juvitie. Z powodu 
burzy samolot przewrócił się. Obaj upadli, 
Robi zabił się na miejscu, Collar- 
deau doznał złamania nogi. 


Petersburg. (Pet. aj. tel.) Senator Manu- 
chin i członkowie komisyi rawizyjnej wyje- 
chali do irkucka, aby przeprowadzić docho- 
dzenia w sprawie niepokojów w kopalniach 
leńskich. 

Petersburg. Wczoraj sa miastem odbył się 
kilkutysięczny meting strajkujących robotni- 
ków. Przybyła policya i z obnażonemi sga- 
blami zaatakowała wiecujących. Ciężko ra- 
niono kilkunastu robotników. Aresztowano 
kilkadziesiąt osób. 

Wołoyda. (T. B) W miejscu wyładowywania 
towarów eksplodował kocioł parowca. Czery 
osoby zabite a wiele rannych. 

Angers. (T. B.) Proboszcz tutejszy Piton 
znikł od wczoraj. Przypuszczają, że Piton, 
jadąc do chorego, został zamordowany. 


Nadesłane. 


Za artykuły w tej rubryce Redakcya nie 
przyjmuje żadne! odpowiedzialności. 


Bardzo pożytecznem jest 


trzymać stale w pokoju dla dzieci Emulsyę 

Scotta, Dzieei zażywają ten śmietankowy 

preparat chątnie, a nawet z taką lubością, 
że często same się go dopraszają. 


Emulsya 
Scotta 


jest znakomitym środkiem uśmie- 
rzejącym 


na kaszel. 
i wielokrotnie wypróbowanem za- 
bezpieczeniem przeciw tak często 
występującem zaziębieniom u na- 
szych maleństw. 
Przy kupnie żądać wyraźnie Emalsyi Scotta, Scott 
jest marką, która od 33 lat będąc w użyciu, ręczy 
za Skutek ı dobroć. Cena oryginałuej flaszki 2 kor. 
30 hal. Do nabycia w aptekach. 


„Le Delice“ 


najlepsze egipskie bibułki do papierosów i tutki. 
Wszędzie do nabycia. 


YYY 


Pokrycie dachówką 


„ETERNIT” 


Szkło, Porcelana, 


Zamawisjcie tylko u firmy 


„Universale“ 


najtanis] w nowo 
otworzenym skladzie 


OE emy; 


jest nietylko jedynie ogniotrwałem, ale i wiecznem 
dlatego najtańszem. — Poświadczeń krycia kościo- 
— łów, klasztorów i domów bez 


Stabrawa i Turek 


Tystasa podziękować | Siwa Panie I siwi Panowie!! |yoace sodziekować | æ og | 
Dic ć i | 
Unikajeie FARS i która jet'edynym. tó Ze 
Zamawlajcie tylko u firmy włosów. a ra Mieka adtmiadza|4cego wiosy' A kodwim 1 Aaaa. T =: i 
Kraków nym środkiem przeciw siwiżnie. Dadajge Wio 40m pierwotna tw AtoŚĆ! kolott) Diond, bran, szarady CA" 
Krowoderska15 1 szatya. — Oena 2K.50 hu — Zamówienie uskutecznia be OĆWTOtNĄ pocztą. — = i 
nih? Apteka pod Orłem 2. 3. KALICRIEGO Przemyś!zasanie | > 
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Na składzie Serwisy, I Szkło stołowe, Garnitury na umywalnie, Srebro 
Christofia, Siatki gazowe. 


Żarówki Elektrycz. Oszozędnościowe Warszawskie. 


Str 4 


zee kaj ~X | 
Zaklad artystyczeno 
1 ~ kamieniara. i badowi. R 


e Józefa KULESZY 


naprzeciw rmontarza 
w Krakowie posiada 
wietki wybór gote- 
wych pomników z pia- 
skowcs, granitu i mar- 
muru. Podejmujs się 
wykannania grobów w 
miejscu i na prowin- 


oyi. Tslafon 1359. 
PSŻ 4 


W Krakowie, ulica Kanonicza L. 18. 
JEDYNA W KRAJU 


FABRYKA PASÓW 


maszynowych 


Ignacego Wurma. 


Rawy! 
- PALONE - 


najlepszej jakości 'po najtańszych ce- 
nach z pierwszej krajowej 


Hygienicznej Palarni 


poleca 


Wojciech OLSZOWSKI 


Kraków, Mały rynek. 
Ea) 


Dom murowany 


po $. p. X. Stojałowskim, jeat dnia 17 czer- 
wca przez licytacyę do sprzedania wysta- 
wiony. Zgłoszenia: ulica Zamkowa Nr. 1 
Biała. 739 3 1 


pokój z utrzymaniem zaraz do wynsjęcia. 
Wiadomość: W. W. ul. Jabłonowskich 1. 18, 
II p., drzwi na prawo. 743 1 


u 4 
Kupię psa łańcuchowego 
dobrego stróża. 
Zgłoszenia: Kraków, „WILLA WENECYA*, 
obok „Sokoła“, 7455 1 
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WIEC 


Polecamy gorąco wszystkim, kiórzy mają zamiar jechuć do 
Przeryki lab Ramady, aby udali się z panem sanfasten: 
tylzą wprost do 


Biura podróży Zofii Biesiadeckiej w Oświęcimiu, 


które nie ma żadnych agentów, an! nagsuinezy. 


Jak wyleczyć reumatyzm 
Nsiążka, którą wysyłam bezpłatnie wskaże wam 


Kilka lat temu cierpiałem bardzo na straszny reumatyzm we wszystkich częściach 
mego ciała. Lekarze i specyaliści tej chorobie nic pomódz nie mogli i wielu znich nawet 
pszyznali chorobę mą za nieuleczainą. Wtedy próbowałem korzystać ze środków ogło8z0- 
nych w gazetach, lecz i z tych również żadnej korzyści nie otrzyma!em, tak dalece iż juź 
prawie straiłem nadzieję wyleczenia stę, Lecz przedtem aby oddać się zupełaie rozpaczy 
> : 


postanowiłem osohiście zbadać tę chorobę i przyczyny jej w nadziei, iż 
wtedy zdołam znależć śr. dek do leczenia. Fo upływi» kiłkutetniej nsil- 
nej pracy zdołałem w końcu wynal-źć środek, który przewyższył wsze- 
Ikie moje oczekiwania. Co lekarze niemogli znaleźć dla mnie, sam zaa 
lazłem i obecnie jestem zdrów. Poczem zawiadomiłem o odxryeiu swem 
tysiącom cierpiącym na tą chorobę i oni również teraz wyleczeni zostali. 

Z powodu, apy wszyscy, cit rpiący na renmatyzm lub podagrę wiedzie 
li jak można wyleczyr się z tej choroby, wydałem ksią kę w Której bar- 
dzo wyrażnie opisałem jak można w zupełności wytępię nieprzyjaciela 
tego organizmu. Z wielką chęcię gotów jestem wysłać zupełnie bezpła 
tnie jeden egzemplarz tej ilustrowanej książki każdemu cierpiącemu na 

- ' reumatyzm lub podagrę, W kziąźce tej wskazane jak ła'wo i prędko 
można u siebie w domu wy!eczyć tę chorobę. Nie odkładajcie na eltwilę, lecz niezwłocznia 
napiszcie aby wysłano Wam książkę tę: Napiszce swe imię, nazwizko i pełay adres na 
4—ch kopiejkowej odkrytce i odeślijcie pod nzssiępującem adresem. M. E. Trayser, 
No 157 Bangor Honse, Skoe Lane. Lordou. E C. E gland. 21212 
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Nieodebrane przesyki 


We środę tj. dnia 12 czerwca br. 
o godzinie 9 przed południem, odbę- 
dzie się w magazynach kolejowych 
tutejszego e. k. urzędu ruchu publi- 
czna licytacya nieodebranych, a po 
myśli $ 81 (4) regulaminu ruchu ko- 
lejowego do sprzedaży przeznaczo- 
nych przesyłek. 

Spis tych przesyłek przejrzeć mo- 
żna w Kkancelaryi naczelnika maga- 
zynów w godzinach urzędowych. 


s a a 
Pożycza pieniędzy 
na 4 do 6°/, od 200K, z poręczycielamii bez, 
na miesięczne spłaty po Kor. 4 osobom go- 
duym zaufania każdego stanu, szybko i dy- 
Bkretnie. Filip Feld, Bank i biuro giełdes e, 
Budapeszt, VIII, Rakóczi-ut 71. 
Objaśnienia gratis i franko. 


Na wakacye 


do wynajęcia za bardzo przystępną cenę wy- 
vodny domek w malowniczej, górzystej oko- 
licy, 30 minut od stacyi Kkelejowej w Kłaju. 
Znakomite kąpiele w Rabie, liczne wycieczki 
w okolicę: Na miejscu kościół, poczta, sklep 
kółka rolniczego. Wiadomość: Anna Kowal, 
Chełm ad Bochnia. 4 


s: fabryka wód mineralnych sztucznych 1 specyalnie leczmczych + 


pod firmą 


'e: R. Rząca i Chmurski 


w Krakowie ulica św. Gertrudy I 4. 


vyradia pod kontrolą komisyi Przemysłowej Tow. lekarskiego xiak polecona 
przez toż Towarzystwo 


WODY MINERALNE SZTUCZNE 


odpowiadające składem chemicznym wouo:n. 


Æ Billińskiej, Giesshńblerskiej, Vichy, Nomburg, Kissingen Æ 
tudzież specyalno lecznicze jak: litową, bromową, jodowa , żelazistą Kwaśną, 
oraz inne wody mineraine z przep'su prof. Jaworskiego Sprzedał cząstkowa 
w aptekach i drogueryach. — Cenniki na żądanie darmo 


[Ie 


FR. SEZEMSKY 
FABRYKI ŚWIEC I WYROBÓW WOSKOWYCH 


i ML. BOLESLAW 09990 BIAŁA je. 
oldrgzy pomocnik handlowy je ci pe": 
z działu korzenno-śniadaniowego, POLECA SWE PIERWSZORZĘDNE WYROBY DLA B = 


PRZEWIELEBNEGO DUCHOWIEŃSTWA | KUPCÓW. 


Bez konkurencyi. Cenniki darmo i opłatnie. Liczne świadectwa 
od przewieiebnego duchowieństwa do dyspozycyi. 


będący obecnie w handlu WPana Jana Za- p) 
charskiego w Samborze, poszukuje posady 


zaraz. Turek Karol. 724 5 2 


arządpasiek! Antoniego Krasińskiego 
w Jezierzanach 
ad Borszczów wysyła w b kilowych blasza= 
nkach, wszystko opłatnie, prawdziwy miód 
lipowy w cenie 7 kor. 50 hal, a wyborny 
miód 8 koron. Wysyła również miody pitne 
wyszczególnione na kilka wystawach, tak 
stołowy, kasztelański, królewski I miody pi- 
tne owocowe jak Dorówczak, Maliniak, De- 
reniak, Wiśniak, Winogroniak,  Orzyniak, 
it. d w 5-kilowych blaszankach, wszystkie 
opłatnie w cenach od koron 6 40 hal. de 
koron 6 70 hal, Cenniki na żądanie franko 


Dwa sady 


z mieszkaniem pod Krakowem do wynajęcia 
rocznie. Wiadomość Kraków, Dominikańska 
3, I p. drzwi 4, od 1:—2 po poł. 


KAMIL BAUM 


w Tarnowie. 
Stlań papieru I drukarnie 
"POLECA 


1000 kopert z firma 
kupiecką 
koren 4., ursędow. ker. 5. 

Znakomicie gumewsne 


| 


Gotowa pościel 
z dobrego iczeskiego 


pierza do pościeli! 
Do tego poduszki 9340 
cm. po K 4:50, 5:20, 15:60, 
nowe, dobre, białe, bez py- 
łu pierze K. 24, śnieżno- 
białe K. 30'-, lepsze 
K. :6-—, mnstewne śku- 
banki K. 45— za 5 kg. 
niedartego z żyw.ch gęsi 
K. 26— i30*—, śnieżnobia- 
łego puchu K. 5—, le- 
pszego R. 6-—., najprze- 
dniejszego z piersi za */, kg. 
2:50, i 3—, K. — Wyszłka za pobraniem. — Zamiana 


KE 


fiajlepsze źródło 
taniości! 


Gotowa pościel z gęsiego 
czerwonego żuletu: 1 pierzy- 
na,180 12 cm. wraz z 2 pod- 
główk.ami, kaźdy 80 60 cm. 
napełnionemi nowem  aZa- 
rem bardzo trwałym pucho- 
watem pierzem K.16, półpu- 
chem K.30—, puchem K 24 
pierzyny osobo K. 10—, 12:— 
14 - i 16. Poduszki K. 3— 
3:50, i 4*--. Pierzyny 2 me- 
try diugie, 140 em  szero- 
kie po 13—, 14:50 i 17560121, 
K. 6'.0, szarego t|, kg. K. 
656 4 i dozwolona tylku za zwrotem porta. 


Joanna Polatschek, Janowitz A Angel Nr. 21 Koło Klattau Czechy. 


Technikum Mittweida 


Dyrektcr: Pret. A. Kojzt. Królestwo saskie. 


Wyższy Zakład rauk tałcenia w elektrotechnice i bndowie 
A a ae o amgkeria techników i werkmistrzów. 


Lakcratorya elektrotechriczne i maszynowe. Warsztaty fabryczno-naukowe 
W roku szkolnym 36 było kształcących się 3610. 
Programy etc. udziela Sekreteryat. 


masryn — Oddzialne cddziały dla inżynierów, 
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imleniam Spółki komandytowej właścicieli „Głosu Narodu“ wydąwna íi odpowiedwiąlny redaktor Jan Matyasik. 


n o TEK O Z M EZ NO Z NO 


GŁOS NARODU s dnia 4. Cserwca 1912 


BIURO CCCHNRICZTIĆ 


Wiktora Skołyszewskiego inżyniera kultnry rządowo upowaźnionego 
geometry cywilnego Kraków, ul. św. Jana 14. Nr. Telefonu 2208. 


przeprowadza wszelkie roboty w zakres miernictwa wchodzące a mia- 
nowicie: podziały gruntów, odgraniczenia gruntów. zdjęcia tryanaula- 
cyjne, dla celów reguiacyi miast, sporządza pian regulacyi miast i 
zdjęcia tachymetryczne w celu prejektowanid budowy dróg i kolei 
żelaznych niwelacye, sporządza plany wodociągów i kanalizacyi na- 
wadniania I ognawiania gruntów, osuszania bagien, e. t. © 5701 


Udziela wszelkich informacyi w sprawach technicznych bezpłatnie. 


zakupuje wszelkie stare księgi, akty i t. p. — Zgłoszenia do Dyrekcyi 
Fabryki w Czańcu, poczta loco. 738 4 1 


Przedsiębiorstwo w Północnych Czechach szuka rutynowanych dobrych dobrze 
wprowadzonych zasiępców wszelkich stanów dla sprzedaży [abrykatu te- 
lefonicznego dla wszystkich niezbędnego. Zgłoszenia pod .,Konkurenzlos * 
Nr. 61868 do Expedycyi anonsów Heinrich Schalek Wien I. Wollzeile 11. 


': W NAJRUCHLIWSZYM PUNKCIE MIASTA i; 


do wynajęcia zaraz 


duże dwa sklepy 


przy Placu Szczepańskim k. 6 i od ulicy Reformscziej W. 3 Wia- 
domrść w Syndykacie Rolniczym Piac Szczepański L. 6, L piętro. 


Familien © Moden Zeitung für Osterreich-Ungarn. 


Najlepsze i najtańsze illustrowane czasopismo poświęcone sprawom 


gospodarstwa domowego i rodziny 


z 9-ma cennymi dodatkami. 


Tygodniowo I zeszyt po 24 halerzy 
z przesyłką pocztową K. 3:20 kwartalnie. 
Gotowe do użycia formy po 20 hal. dla naszych abonentów 
Wybitny organ dla ogłoszeń na Austi -Węgry. — Numera oka 
zowe darmo i opłatnie. 


Zamawiać można we wszystkich księga. niach lub wprost w Ad 
ministracyi w Wiedniu I.. Dominikanerbastei 10 


— FRANCUSKI CYRK — 


w Krakowie w budynku cyrkowym naprzeciw Parku krakowskiego 
Dziś i codziennie o godz. 8 wleczór 


: Wielkie salowe przedstawienie : 


! między innemi nowość ! 


«s TRUPA ARRIGONIS «= 


największa senzacya t. z. żywe aeroplany. BRACIAVIE LAND ulubieńcy war- 
szawskiej arystokracyi. Sławni klowni ze swoim polskim repertuarem 


Pani Dyr. Solange d‘ Atalide 
ze swą wspaniałą szkołą wolnej jazdy i dalszych 10 atrakcyl 


Bilety na wszystkie przedstawienia wcześniej do nabycia w kasie zamówień bila- 
tów teatralnych, plac Maryacki 9, oraz od godziny 10 tej do l-szej w południe i od 
5-8] popołudniu bez przerwy przy kaaie cyrkowe;. 


Zakład Pogrzebowy 
„CONCORDIA: 


Mydło Rajskie 
Śmiechowskiego 


najlepsze 
do prania 
i mycia 


Æ pozbawione gryzą- 
-~ cysh składników, nie 
niszczy rąk i nie szkodzi 
bieliźnie. 


_ Mydło Ralskie 
Śmiechowskiego 


d paczka funtowa w oryginalnem opakowa- 
niu oo 44 hal. Do nabycia wszedzie! 


* f | 


ama POZA mame o a —— 


Nr, 125! - 


ZAŁOZONY W ROKU 1872 


ZAKŁAD 


MRT107.- KAMIENIARSKI 


BRACI 


$ TREMBECKICH 


w Krakowie 
Rakowiecka I 7 
(dom własny) Telefon 462 
Podejmnje się wykonywa- 
nia wszelkich robót w za- 
j kresten wchodzących, a w 
Ñ szczególcości ROBO- 

WCOW i POMWIKOW, 
tak w miejscu jak i na prowincyi. Po- 
leca wielki wybór gotowych pomników 

z piaskowca marmuru i granitu. 


kuracyjny ł deserowy, z własnej pasieki‘ 
w 5-kilowych puszkach po 7 kor. 50 hal, 
a miód do picia w 5-kilowych demionach 
wysyła opłatnie Ks. W. MIKITKA proboszcz 


Zakład wodoleczniczy 


Dr GHRAMGA 


W ZAKOPANEM 
otwarty gały rok. Umieszczenie dla 350 osób. 
Urządzenie zakładu iłazienek(pierwszorzędne 
Ceny przystępne. Od 10 Kor. dziennie wzwyż 
za pokój jeanoosobowy z uirzymaniem. 


Ogłoszenie. 


Przy ul. Wiśinej 6, róg ul. Gołębiej 5 za- 
mierzam przebudować na sklepy parter skła- 
dający s'ę obecuie z siedmiu ubikacyi, Przyjmę 
refiektantów wynajęcia celem zastosowania 
według ich potrzeby przeróbek. 72681 


T. Węglarski Rynek gł. 19. 
W słanych już w XVII wieku 
kąpielach leczniczych 


Felsózugó (przedtem Dróżbaki) 45 ml- 
nut od stacyi kolejowej Podolin (Splż 
Węgry) rozpoczyna się od 15. maja 


Sezon kąpielowy 


który trwać będzie do 30. września. 

Wodyz kwasemwęglowym, żelaziste i slar- 
czane z gorących źiódeł tejże miejscowości 
Bą uznane jako zbawiennie działające Éro- 
dki lecznicze tak do picia jak i do kąpieli 
w najrozmaitszych cherobach, a mianowicie: 
W chronicznym raumatyzmle mięśni i' sta- 
wów, podagrze, kataralnych zaburzeniach or- 
ganów trawienia, przy zapaleniach i po po- 
zostałych wysiękach, po chorobach kobie. 
cych, wńsiękach okosinych cborobach skóry, 
ohrzękach graczołowych, katarze płucitcha- 
wicy, katarze żołądka i kiszek, uciążliwoś- 
ciach trawienia, astarzałych ran, gruźlicy 
płnc chorobach nerek, przy wrzodach wą- 
łroby i śledzionej, kaiarze pęcherza i nerek 
a w szczególności w rachitycznych chorobach 
dzieci. 

Główny sezon od 20. czarwca do 25; sie- 
rpnia. Sezon pierwszy od 15. maja do 20. 
czerwca. Trzeci sezon od 25. Sierpnia do 
końca września. 

W pierwszym i os'atnim sezonie są tak 
pokoje, pensyonaty jako i ceny kąpielowe 
tańsze o 30—400/, niż w sezonie drugim. 


Radzi się zamawiać pokoje wcześniej. 


Obszerne prospekty darmo i opłatnie 
wysyła 


Zarząd kąpielowy 


W WI Tik dawniej Dróżbak| 


0p. Podolin 


m (Spiż-Wegry). 
iai e EO 
10 ludzi Í koroną, 


lub ewentualniemniejszą kwotą uratuje, kto 
ja prześle na ręce Administracyi „Głosu 
Narodu“ dla niewinnie zadłużonej rodziny, 
pod litery „W. J.* 563 3 3 


E-Go DE 
Błaga o litość 


Staruszka, 87 lat Hoząaca, wdowa po wete- 
ranie z r. 1831, mająca przy sobie nienie- 
czalnie chorą córkę, uprasza © wspomożenia 
jakimkolwiek datkiam Łaskawa datki na 
ten cel przyjmuje Adm. „Głosu Narodu*. 


= dt korony | 
Sukienki dziecinne 
Oá 4 koron 
Saka! damskie 


w Krakowie ul. Grodzka L 18. 


WNAVONONONYNOA | 
Prosi o wsparcie 


człowiek 60-cio letni, przez dłuższą chorobę 
niezdolny do pracy, wysz2TPawszy wszystkie 
środki materyalne, « maisc do atrzymania 
czworo kszlałogoycu Się dzieci, Datki przyj- 
muje Administracya „(Głosu Narodu*. 


w Kupczyńcach, poczta Denysów. 


twa wada kolońska 
luilana Józefowicza 
odznacza sią trwałym zapachem i jako 
wyrób krajowy dorównywa lepszym 
fabrykatom ragranicznym 
Oona fiakonv kor. 290 i kor. 1:30, 
W Krakowie u Reima ji Sa. linia A-E 
u d. Nanaka Szewska 1.5, u Fr. Zopotha, 
Bienne | 12.u Sporna | Sp. Floryańska 
ras Innyob pertameryach 


Drukarni: „Olcau Narodu" (pod sara. J, R, Dobrzańskiego) w Krakowie y). św. Towsnza L 3. 
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Ideały demokracgi chrześcijańskiej | 
we Francyi. 


(X. Dr A. Szymański: Poglądy demokracyi chrześci- | w 


jańskiej we Francyi. Str. 156. Poznań. Księgarnia 
św. Wojciecha, 


II. 


Demokraci chrześcijańscy — jak wspo- 
mniano,— negują hierarchię zawodów | 
hogactw, twierdzą, że pochodzenie, majątek, 
stanowisko nie uprawniają nikogo do spo- 
łecznego i politycznego patronatu innym, 
nitszym warstwom społecznym. Uznają atoli, 
że w organizacyi społeczeństwa istnieje przy- 
rodzona nierówność. Nie wszyscy Są zdolni 
do wszystkich prac i do każdej. Stąd po 
dział ludzi na zawody, a w dalszym ciągu 
rosróżnianie społecznego stanowiska i różni- 
czkowanie się majętności wedle snaczenia, 
jakie ogół przypisuje danej pracy, oraz lej 
produktywności. Demokracya chrześcijańska 
przyjmuje więc hierarchię czynów, zasług 
cnót i urzędów, krótko mówiąc, „ustanawia 
demokracya bierarchię uaturalną, zbudowa- 
ną na dokonanej pracy, na umysłowej i mo- 
ralnej wartości tych wszystkich, którsy mo- 

ą i chcą do niej wejść”. i 

Dzieło reformy społecznej nie może się 
ograniczyć do zmiany instytucyi i praw, ono 
musi sięgnąć do samego serca człowieka 
Źródłem bowiem zła jest zimny, brutalny 
egoism i namiętuości ludzkie, które trzeba 
poskromić i stworzyć nowego człowieka. — 
W tym celu trzeba chronić rodzinę, uszia- 
chetnić ją, wzmocnić jej spójność, podnieść 
autorytet, dać rodzinie możność wypełniania 
swoich praw nienaruszalnych, niesbędnych 
dia dobra ludzkości, a wskazanych przez 

rodzone prawa. 

PO Obok sprawiedliwości, religii i rodziny w 
organizacyi spcłeczeństwa konieczną jest 
własność prywatna, która nie może być 
sniesioną ponieważ jest jedną % głównych 
podstaw ustroju społecznego jest miarą wol- 
ności, niezależności i rękojmią władztwa 
ludu. 

Nie ma jednak własności bez ograniczeń. 
„Dobra ziemskie są na to przeznaczone, aby 
wała ludzkość miała z czego żyć, przeto 
członek ludzkości, pewien wiaściciel tych 
dóbr nie może ich używać wedle swego ka- 
prysu*. Wolą Bożą jest, aby wszyscy 
mogli czerpać s dóbr ziemskich 
wszystko, co im koniecznie do ży- 
cia potrzebne. Stąd wielu demokratów 
przychyla się do poglądu, że wielkie rucho- 
me fortuny, w krótkim czasie powstałe, 
liczące się na miliony i miliardy powinny u- 
ledz konfiskacie na korzyść najbiedniejszych. 
Natomiast małe a uczciwie nabyte posiadło- 
ści, średnią zamożność należy otaczać opie- 
ką, daje ona bowiem spokój rodzinie i kra- 
jowi, oras zadowolenie z życia. 

W bezpośrednim związku «e własnością 
pozostaje praca. Błędnem jest mutemanie, ja- 
koby praca była towarem. Nie. Praca jest 
czynnością ludzką, w której bierze 
udział cała osoba. Dlatego prawo mo- 
ralne rządzi pracą i nie może ona zależeć 
wyłącznie od popytu i podaży, gdyż jert 
aktem, przes który człowiek ma mieć możność 
należytego zaspokojenia swoich potrzeb 
i spełnienia obowiązków. 

Za pracę powinien robotnik otrzymywać 
płacę, która ma mu wystarczyć na życie, na 
odzież, mieszkanie, na uczciwą i umiarko- 
waną zabawę i dać mfożneść odłożenia 
pewnych osgezędności na stare lata i ciężkie 
dni. Płaca robotnika powinna wystarczyć na 
utrzymanie całej rodziny, nawet Wówczas, 
kiedy robotnik nie jest żonaty — albowiem 
gdy młodzieniec chce wstąpić w związek 
małżeński potrzebuja pewnych zasobów, w 
razie zaś bezczynności konieczną mu jest 
większa suma oszczędności na wypadek nie- 
zdolności do pracy. 

Uregulowania stosunków pracy i płacy 
nie można pozostawić wolnej konkurancyj, 
bo aiły robotnika i pracodawcy nia są równe, 
lecz potrzeba interwencyi państwa, które po- 
winno wziąć w obronę słabszych 

Równorzędnie powinni robotnicy sami 
swych praw bronić, łącząc się w odpowiednie 
celowi organizacye zawodowe. „Przyczyną 
ekonomiczną kwestyi społecznej jest gospo- 
darcze upośledzenie robotnika oraz nie- 
pewność jego egzystencyi. Otóż korporacya 
temu zaradzi, wprowadzając sprawiedliwość 
do świata pracy, rozwiązując i normując 
rozgoryczające spory o płacę, obezwładnia- 
jąc menerów kapitalistycznych oraz gaspo- 
ksjając słuszne żądania robotnicze przez Za- 
prowadzenie wspólnej własności. Ona uchro- 
ni robotnika od ułud zupełnej równości a wy- 
każe mu słuszność nierówności społecznych*. 

Z drugiej strony powinni się Organizo- 
wać zawodowo pracodawcy — a gdy cho- 
dzić będzie o wspólną sprawę, delegaci obu 
organizacyi do wspólnej zasiąść mają narady. 

Płaca — jak wspomniano — powianma być 
taką, aby wystarczyła robotnikowi na odpo- 
wiednie utrzymanie całej rodziny. Stąd ko- 
bieta powinna być wolną od pracy 
zarobkowej i troszczyć się o potrzeby 
rodziny. Kiedy zaś kobieta niezamożna zmu- 
szoną jest pracować, należy się jej toka 
płaca jak mężczyźnie. Równa praca, równa 
płaca. 

Demokracya chrześcijańska jest głów nie 
stronnictwem społecznej reformy niemniej 
jej społeczne teorye logicznie prowadzą do 
pewnych politycznych wniosków, W dzie- 
dzinie politycznej, damokraci są zwolennikami 
wolności, która polega na tem, „aby módz 
ciągle czynić to, co czynić należy, a nie byc 
zmuszonym do czynienia tego, czego się ro- 

„bić nie godzi“. 

Dalej chcą demokraci politycznej równo- 
ści i demokratycznej formy rządu, przez 
przedstawicielstwo zawodowe i. referendum 
ludowe, oraz oświadczają się zasadniczo za 
republiką. 


damskie i męskie kolorowe i 
Kałdry, Beszewki 


| [m m dada wa 


Dla kościoła żądają demokraci zupełnej 
wolności w tem znaczeniu, by katolicy nie 
byli przez państwo zmuszani do niczego ta- 
kiego, coby się ich boskiej religii sprzeci- 
lało. 

Demokracya chrześcijańska nie jest atoli 
streanictwem wyznaniowem. Demokraci zo- 
wią się demokratami chrześcijańskimi, „gdyż 
przyjmują demokracyę i pracują nad jej 
przeróbką wedle chrześcijańskich zasad bra- 
terstwa i sprawiedliwości. 4 p 

Celem demokracyi chrześcijańskiej jest 
więc: reforma stosunków społecz 
nych, „dobro robotników i wogóle poniżo- 
nych i wzgardzonych xycerzy pracy. l do- 
piero w tej pracy wyniknie Ścisła połączenie 
się l:du z kościołem. Będzie to sra pokoju 
i wolności kościoła, oparta na poszanowaniu 
religijnego sumienia. 

Otu w głównych zarysach treść książki 
profesora seminaryum włocławskiago, podana 
przeważnie jego 1 demokratów chrześcijań- 
skich słowami. Książkę — powiedzieliśmy — 
powitać trzeba z uznaniem, jako jedyną u nas 
w tym przedmiocie. Pozwolimy sobie atoli 
dodać, że byłaby na niektórych stronnicach 
pożądana większa jasność w wykładzie, mniej 
powtarzania się, natomiast rozszerzenie roz 
działu, dotyczącego politycznych poglądów 
chrześcijańskich demokratów. — Pomimo La 
usterki, dziełko X. Dra Szymańskiezo kużdy 
przeczyta z wielkim pożytkiem, szczegółnie 
zaś katolickim działaczom społecznym u nas 
do przeczytania zalocić je możva. 

J. K. H 


Przed kongresem Esperanto. 


Szybki rozwój Esperanto, znaczący sio za 
kładaniem coraz liczniejszych towarzystw | 
związków esperanckich, które zwłaszcza Za- 
granicą, we Francyi i Niemczech dochodzą 
do tysięcy członków, wywołał naturalną po- 
trzebę ściślejszej organizacyj, dążącej z je- 
dnej strony do ujednostajnienia dalszego roz- 
woju języka, 4 drugiej strony do uaormo- 
wania współżycia towarzystw esperanckich, 
jednoczących się z sobą i na tle ideowem. 
Akcyą tę podjęły związki i towarzystwa przez 
urządzanie kongresów w wielkich centrach 
europejskich, na których poddaje się dysku- 
syi najważniejsze kwestye, związane £ ru 
chem esperanckim Na kongresach powstały 
też pierwsze instytucye naczelne Esperanta, 
które mają na pieczy dalszy jego rozwój i 
ukształtowanie. 

Najważniejszą taką inatytucyę stanowi 
dla Esperanta fachowy związek językowy: 
„Akademio esperantista*, uchwałony na IV. 
kongresie w Dreźnie, mający siedzibę w Pa- 
ryżu. Związek ten składa się obecnie z 1> 
członków, wybitnych lingwistów i ma na ce- 
lu w pierwszym rzędzie czuwanie nad dal 
szem tworzeniem, się języka esperanckiego, 
oraz ujednostajnianiem nowych wyrażeń i 
słów fachowych, przyjętych przez esperan- 
tystów, należących do różnych narodowości. 

Drugą instytucyę tworzy związek, uchwa 
lony już na pierwszym Kongresie w Banlo 
gne sur Mar, Lingva Komitato, liczący około 
180 członków. Związek ten, z siedzibą ró 
wnież w Paryżu, składa się z wybitnych e- 
sperantystów różnych narodowości, którzy 
studyują odrębne działy językowe Esperanta 
i przedstawiają swe uwagi Akademii, która 
następnie wydaje swą decyżyę. Organem o- 
bu instytucyj jest „Oficiala Gazeto esperanti 
sta“, wydawana w Paryżu. Poza tem Aka 
demia wydaje liczne dodatki, sprawozdania z 
obrad konzcesów, nadto sło vniki esperanchie 
w formis encyklopedycznej. 

Obok powyższych zwiąsków istnieja ro- 
dzaj naczelnej sekcyi Esperanta, „Konstanta 
Komiteto de Kongresoj“, (stały komitet kon- 
gresowy), składający się z 6 członków, wy 
branych na każdorazowym kongresie. Ko- 
mitet ten, mający prawo dalszego kvopto- 
wania członków, urządza uchw-lony dalszy 
kongras i ma ohowiązek rozwijania w tym 
kierunku najszerszej akeyi. 

Główne prace kongresu koncentruje się 
w tak zw. „laboraj kunsidoj“, posiedzeniach 
pracy, gdzie rozpatrywane są wnioski sekcyj: 
językowej I organizucyj. Subatrat I Mmicyaty- 
wa do prac sekcy) pochodzi od Akademio. 
Lingva Komitato | Konstaata Kamitatc. O 
brady w laboraj kunsidoj stanowią olicysiną 
część kongresu. 

Część drugą, niejako prywatną, tworzą 
grupy delegatów, przybyłych na xongres, łą» 
czące się ze sobą tak na podstawia swych 
zawodów, jak wyznania, lub też wspólnego 
kierunku pracy. Obrady w tych grupach ma- 
ją wielkie znaczenie praktyczne, dają bowism 
możność zbliżenia się i nawiązania Ściślej 
szych stosunków między delegatami., nalożą- 
cymi do różnych narodowości. Nioktóre z 
nich, mające pewne znaczenie dia przyszłego 
rozwcju Esperante, wymagają blższego v- 
mówienia. 

Obok naczelnych iastytucyj esperanekich, 
mających z8 zadanie czuwanie nad dalszem 
tworzeniem się języka, istnieją stowarzysze- 
nia espsrznckie, podejmujące żywotną pracę 
na różnych połach naukowych. Do nich w 
pierwszym rzędzie należy: Międzynarodowy 
związek naukowy, „Internacia scienca asocio“, 
którego organem jest wychodząca w Paryśu 
„Scienca gazeto“. Stowarzyszenie to wydaje 
fachowe słowniki esperanckie, które poprze- 
dnio uzyskały aprobatę Akademii, ponadto 
drukuje prace naukowe z zakresu różnych 
dziedzin w języku esparanckim. 

Drugie stowarzyszenie stanowi „Internacia 
instituto de Esperanto", rodzaj urzędowego 
collegium, w skład którego wchodzą profe- 
sorowie, należący do Akademii lub komitetu 
językowego i ci egzaminują zgłaszających się 
kandydatów na nauczycieli Esperanta. Dyre 
ktorem tej instytucyi jest p. Privat, Francuz. 
Ponieważ zgłaszający sią mogą należeć do 
różnych narodowości, egzamiu odbywa się 
przeto w języku Esperanto. 


diate, Bielizna a 
i Prześciaradła 


Godnym również uwagi jest komitet, wy- 
brany na III kongresie, dla przekładu Pisma 
św. na Esperanto. Komitet ten zajął się prze- 
kładem tekstu Nowego Testamentu dla uje- 
dnostajnienia go pod względem językowym. 
Stary Testament tłómaczy twórca Esperanta, 
Dr Zamenhof, z oryginału h.brajskiego. Do- 
tąd wydał Psalmy Dawida, Przypowieści Sa- 
lomona i Ecolesiastes. 

Oprócz wydawnictw, pochodzących s akoyi 
zbiorowej Towarzystw i instytucyj esperan- 
ckich ukazują się coraz częściej publikacye i 
dzieła poszczególnych esperantystów. 

Z Polaków obok twórcy Esperanta, Dra 
Zamenhofa, rozwijają żywą działalność pisar- 
ską w języku esperanckim: p. Adam Za- 
krzewski z Warszawy, który pracuje nauko- 
wo nad językiem i statystyką Esperanta. 
Wydał też najlepszą z istniejących dotąd gra- 
niatysę Esperanta. Na polu tłómaczeń na ję- 
zyk esperancki zaznaczyli się dotąd: Antoni 
Grabowski, który przeł, żył na Psperanto: 
„Mazepę*, libretto „Halki“, liczne nowele, Dz 
Kazimierz Bein (Kaba), tłómacz „Faraona“ 
Prusa, Leo Belmont tłóm. liczne poszye i Br. 
Kuht z Krakowa, który wydał przystępny i 
zwięzły podręcznik Esperanta Z nowel przy- 
Rw? wszechświatoweinu językowi „Pójdźmy 
za Nin“ Sienkiewicza. Jedyne pol-kie pismo 
paryodycziie w języku esperanckim wychodzi 
w i*arszawie pod redakcyą p. J. Gijnthera 
p. t. „Pola esperantisto“. 
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Nawiązując do obscnego kongresu, który 
odbędzie się w dniach od 11—18 sierpnia w 
Krakowie, należy nadmienić, że może on 
odegrać znaczną rolę w dalszym rozwoju 
Esperanta. W spadku po poprzednim kon 
gresie przypadła mu w udziałe debata nad 
kwestyami, których rozstrzygnięcie stanowić 
bądzie o dalszej organizacyi Esperanta. Dotąd 
prawo brania czynnego udziału w kongresie 
miał każdy, kto uiścił taksę za kartę kon 
gresową Tem samem dotychczasowe Kon- 
gresy miały charakter wieców. Aby na przy- 
szłość zapobiedz wadliwej tej organizacyi, 
wprowadzono na kongresie w Antwerpii no» 
wość, nadając prawo czynnego udziału jedy- 
nie reprezentantom towarzystw esperanckich 
I to w stosunku 1 na 25 członków. Na kra- 
kowskie towarzystwo, liczące 150 osób, przy- 
padnie 6 członków, (delegitoj), którzy łącznie 
z innymi reprezentantami mają decydować 
w kwestyach najściślej związanych z postę- 
pem Esperanto, 

Druga kwestya odnosi się do projektu 
utworzenia powszechnego Związku esperan- 
tystów, którego członkowie byliby opodatko- 
wani na rzecz naczelnych instytucyj Espe- 
ranta. Obie te instytucye nie mają podstaw 
materyalnych i istnieją dotąd tylko dzięki 
ofiarności zamożniejszych esperantystów. Pro- 
jekt ten, postawiony na poprzednim kon- 
gresie wywołał zawziętą polemikę, która nie 
doprowadziła do porozumienia Za utworze- 
niem związku przemawiali Francusi i Niemey, 
przeciw oświadczyli się Anglicy i Słowianie. 
Decyzyę odłożono do kongresu krakowskiego. 

Poza obrębem poruszonych spraw przyj 
dzie pod obrady obeonego kongresu szereg 
dalszych projektów, przygotowanych już przez 
Konstanta Komitato. R: F: 


„The eyes of the fleét“. 
„Oczy floty“. 


Żyjemy w epoce tak śmiałych wynalaz- 
sów, Źe przychodzi z truducścią zdawać so- 
bie sprawę z ich doniosłości, z przewrotów, 
jakich dokonać muszą w życiu ludzkości. — 
Weźmy np. żeglugę powietrzną. Dziś nie mo- 
że już ulegać wątpliwości, że problem tej 
żeglugi został praktycznie rozwiązany, a tyl 
ko kwestyą pewnego Okresu lat jest udo- 
akonalenie jej w tym stopniu, aby się stała 
powszechnym Środkiem komunikacyjnym. 

Na razie jednak wziął żeglugę powietrz- 
ną prawie w zupełne swe posiadanie milita- 
ryzm, teu prawdziwy miloch pożerający naj 
pięzniejsze zdobycze cywilzacy! w clągn o 
statuich lat kilkudziesięciu. A więc, balony 
do kierowania czy to w Niem::zech, czy Fran- 
cyi, lub Aagli,, służą iie.ual wyłącznie do 
celów wojskowych. Podobnia ma się także 

zez z samolotami (asroplanami) ua która 
tylo nudziel pokładają Francuz! w razie woj- 
ny z votężnym wrogiem — Niemcami, 

Ale przedsiębiorczemiu umysłowi tachow- 
ców wojskowych małe było wyzyskać samo- 
loty do usług wojsk lądowych, zdołano bo- 
wiem zastosować je także do pomocniczej 
służby przy marynarce. Stało sie to przys 
skonstruowanie specyalnych samolotów wo- 
duych, czyli „hydreaeropliaów*. Jak sama 
nazwa wskazuje, maszyny te mogą OpUsz- 
czać się na wodę, waględnie z powierzchni 
wudy wźnosić się w powietrze. Anglicy na- 
dali tym samolotom, mogącym w danym ra- 
zie oddać olbrzymie przysługi marynarce, — 
charakterystyczne przezwisko: „The eyez of 
the fleet“ — oczy fioty. I rzeczywiście, mo- 
gą Się one naprawdę stać „oczyma“ dla do- 
wódcy eskadry, który z ich pomocą będuie 
w możności badania siły i ruchów uieprzy- 
Jacieła, gdy ten jeszcze będzie dlań niewi- 
dzialuym z powodu oddalenia. 

Na ostatnim wielkim przeglądzie floty 
angielskiej, który odbył się pod Weymouth 
w obecności króla Jerzego, hydroaeroplany 
zdały swój pierwszy egzamin praktyczny i 
to z bardzo dobrym skutkiem. Minister ma- 
rynarki zaś zadowłedział, ża w ciągu lat 
dwóch wszystkie wojenne statki angielskie, 
przynajmniej o 1000 ton pojemności, zosta- 
ną zaopatrzone w hydroaervplany. 

W ten sposób W. Brytania będzie w po- 
siadaniu najsilniejszej floty powietrene|. Ma- 
rynarka bowiem angielska liczy w roku bie- 
żącym: 11 dreadnoughtów gotowych, 11 ta- 
kich samych statków w budowie na ukoń- 
czeniu, 46 pancerników I. klasy, 5 krążowni 


Płótna krajowe i zagraticzne Szyrtyngi, Dymki, Ręczniki, Chustki do nosa. 
Jugen. Boa z piór, Szale jedwabne i wetuiane, 
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ków silniej opancerzonych i 5 takiehże w 
budowie nowego typu, dalej 48 krążowników 
o pojemności od 6 do 3 tysięcy ton, 10 ta- 
kichże w budowie, a wreszcie 23 krążowni 
ków wywiadowczych o pojemności 1000 do 
3000 ton, zwanych popularnie „Scout/ami*, 
co czyni w 1914 roku kolosałną siłę 201 
statków z 201 hydroaeroplanami. 

Statki powietrzne tego typu wznoszą się 
przeważnie s powierzchni morza, chociaż pró- 
bowano także puszczać je do lotu z pom- 
stu okrętowego. Dia wielu jednak przyczyn 
okazało słę to nispraktycznem. Między inny- 
mi, żelazne rusztowanie, z któreg. samoloty 
miały się opuszczać, przedstawiałyby na po: 
kładzie pancerników bardzo dvvcy cel dla 
pocisków nieprz. j: cielskich. Obecnie nu po 
kładzie przewozi sę tylko anroplan. nraz, w 
razie potrzeby, wyciąga się go tam za po- 
macą windy, aby porgynié hotrzabna napra- 
wki, lub zacpatrzyć w benzyną i oliwę. 

Zerząd marynarki angielskiej nie poprze- 
siai na tym typie bydroaeroplanów, jaki w 
tej chwili jest najwięcej wziętym. Mianowi- 
cie jego inżynierowie specyaliści pracują nad 
konstrukcyą t. zw. „heavy biplanes* — dwu- 
płatowców ciężkich, zaopatrzonych również 
w pływaki, podobnie jak zwykłe hydrQaero- 
plany, a przeznaczonych do obrony portów 
i brzegów, skąd będą wzlatywały i dokąd 
będą powracały. 

Zadanie hydroaeroplanów sprowadza się 
wogóle do dwóch głównych punktów: rzu- 
cania bomb na statki nieprzyjacielskie i słu- 
żby wywiadowczej, 

Co do pierwszego puaktu to doświsdcze- 
nia, poczynione zarówna we francuskiej, jak 
i angielskiej marynarce, pouczyły, że nie 
należy przywiązywać zbyt wielkiej wagi do 
skutków, które spowedować mogą bomby 


|Spuszczane z samolotów na statki. Po pierw- 


sze, bomby zawierają zbyt mało materyi wy: 
buchowej, po drugie, posłady pancerników 
Są dość silne, aby się oprzeć sile ich wybu- 
chu i po trzecie prawdopodobieństwo tra- 
fienia w otwór kominów pancernika jest 
minimalne. 

Najważniejszem więc zadaniem hydro- 
aeroplanów będzie służba wywiadowcza. O 
jej doniosłości można mieć pojęcie, jeżeli 
np. przedstawimy sobie, że maryuarka fran- 
cuska mając trzy stacye dla samolotów wo- 
dnych w Tulonie, Algierze i Bizercie, byłaby 
powiadomiona jaknajdokładniej o każdym 
ruchu floty nieprzyjacielskiej w zachodnim 
basenie morza Sródziemnego na przestrzeni 
między wybrzeżami północnemi Afryki, Hisz- 
panią i Włochami. Tamtędy nie mógłby się 
przesunąć żaden statek wojenny nie zosta- 
wszy dostrzeżonym przez samoloty, których 
drogi mogłyby się przecinać, ponieważ ka- 
żdy z nich zaopatrzony jest w zapas benzy: 
ny, pozwalający na odbycie drogi, conaj- 
mniej 300 kilometrów. Rzecz prosta, że sto- 
suwnie do otrzymaaych sprawozdsń lotni- 
ków, dowódcy zarówno sił morskich, jak lą- 
dowych, stoso waliby owe zarządzenia i nie 
mogliby zostać zaskoczeni przez nieprzyja- 
ciela. 

Ponieważ Austro-Węgry, chociaż żółwim 
krokiem, ale, koniec końców, podążają za 
inuemi mocarstwami w uzupełnianiu swych 
zbrojeń — przeto należy spodziewać się 
w najbliższym czasie, iż w budżecie mary- 
narki austryscko-węgierskiej znajdzie się 
pozycya na sprawienie pewnej ilości „o- 
czów* dla niej. Te „oczy“ są o tyle potrze- 
bntejsze dla marynarki austro-węgierskiej o 
ie musi ona bronić rozległego wybrzeża 
dalmatyńskiego, będąc liczebnie słabą, a e 
weliuainym jej przeciwniwnikiem jest trzy- 
kroć slniejszz flota włoska. Trójprzymierze 
wprawdzie jes.cze istnieje, lecz któż zdoła 
przewidzieć, j+::x długim będzie żywot tego 
sztucznego tvoru dyplomacyi bismarkow- 
skiej?... 


Kranika literacho-artystyczna 


„Irydion w krainie mogił i krzyżów*. Na 
urvczyst.j Akademii w Tarnowie, urządzo 
pej dns 25 maja w jubileusz Zygmunta Kra- 
sińskiego, odegrali amatorzy piękny obraz 
dramatyczsy pod tyt. „Irydyon w krainie 
imagił i hrzyżów”. Autorem jest znany poeta 
Edmnnd Bieder, który sam wyreży8ero: 
wał ten swój pierwszy utwór dramatyczny. 

Irydgon — w „obrazie* p. Biedera — 
znajduje się juź u kresu swej pracy ofiarnej 
w ziemi mogił i krzyżów. Chwila to obecna, 
chwila „przemocnych letargów" narodu, któ- 
rego synowie „chodzą w nwych ojców glo- 
ryi, nucąc bezsilną piosenkę, piosenkę żałoby*. 
O duszę Irydyona, znużonego, zwątpiałego 
i śpiącego na grobach powstańców rozgrywa 
się powtórna wałka. Kornelia i Elsinoe 
modlą się, by lrydion nie Obudził się na 
smutną rocznicę powstania, by nie wyrzekł 
się czynu i by doczekał dnia Zmartwych 
wstania. Ale Masynissa nie puszcza ofiary 
ze swych rąk. Właśnie teraz budzi on Iry- 
dyona, by mu pukazać rozpacszliwy obraz 
Polski współczesnej: 


„Niegdyś syn zem«ty, dzisiaj syn niedoli 

Podążysz za mną w krwawych łez doliny 

Ból ci ukażę, który już nie boli 

I wielkich ojców pogrobow» syny. 

A może wtedy żalem obłąkany 

Gdy ujrzysz nicość Twych trudów w tej 

[ziemi 

Gdy się rezerwą dawne, stare rany, 

Powróc sz g począć pod skrzydła 
[ni memi*. 


Polskę współczesną przedstawia „polityk* 
ze swem otoczeniem, pełon niewiary i zwąt- 
pienia. (Przypomina Dziennikarza z „Waseła*) 
„Wszyscyśmy — mówi — w Polsce błędni 
luaatycy, Nie wiemy, dokąd iść, nie wiemy 
poco Jakieś nas hasła uwodzą z ulicy. Ja- 
kieś nam słońca na niebie migucą. A m; 
płyniemy po tej iugtiej fali. — Gdzieś ku 
nieznanej, tajemniczej dali“. Współczesne po- 
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kolenie jest niezdolne do czynu. Masyniasa 
mówi wskazując na modlące się na grobach 
powstańców dzieci; 

-„.„Czyn zginął w czasu wartkim pędzie 

Próżno go wołasz, tu czynu nie będzie 

Ci tylko płakać i cierpieć umieją 

l okłamywać swe serca nadzieją”... 

Walka, w której wiarę w przyszłość na- 
rodu wypowiada silnem, pivoraaowom słowera 
stary powstaniec, kończy się kleską Mas:- 
niszy. Irydyoa mówi do niezo:; 

„Jam wchionął w siebie całe pivKtu 

Ciarpienia, która lud ten nrzeżył. 

l jam się z jego krwią wyciekią 

Na gawsze sarram mem Sorrymiarzył, 

Nie wyrwiesz ty mi z duszy wiary. 


Jam swa skończy) poerna wanie, 
Czas odejść mi z tej łez krainy, 
Ro noz2 Mzie pozźledta 

Cn ze słów mych wykuje czyny. 
Jam tu wygnany grecki banit 
Zażegnął płomień, co już bucha, 
Że ci, co idą w stali granit 
Zakują wolę swą i ducha“. 


I błogosławi Irydyon młode pokolenia na 
Fx ofiarną praca w ziemi mogił i krzy- 

w: 

„Zbliż się o dziecko polskie, zbliż, 

Bo tyś wybrane polskie dziecko, 

Co ma na siebie wziąść mój krzyż 

I walczyć w chwale z dumą grecką 

I oczy mieć zwrócone w zwyż. 


Miecz mój ną twoje kładę ramię, 

Z rąk Greka bierz rycerski chrzest, 

Bądź z tych, co wicher ich nie łamie, 

Boś wielkich dziadów waukfem jest, 

Rycerskie znamię oto masz 

Tobie oddaję Polskę w straż“ 

Przysięga dziecka kończy dramat. 

Rzecz odznacza się silnym i dźwięcznym 
wierszem, patosem, ideowością dobrze prze- 
myślaną i pewnem, już to lirycznem, już to 
satyrycznem zacięciem. Ponad całym drama- 
tem unosi się gorący nastrój patryotyczny i 
dlatego nad:je się rzecz p. Biedera szcze- 
gólnie na rocznice narodowe. Grano ją w 
Tarnowie dobrze, zwłaszcza prof. Wojcie- 
chowski (starzec), p. Kondelkowa (Kornelia), 
M:rta Gorylska (Elsinoe), p. Henner (dziec- 
ko). Wadą przedstawienia było, że za mało 
deklamowano, a za wiele „grano“. Tyczy się 
to zwłaszcza amatorów, grających Irydyona, 
Massynissę i Polityka. Autora i artystów 
publiczność wywoływała okłaskami i obda- 
rzyła kwiatami. Dramat wywarł silne wra- 
żenie. 

Na Akademii wygłosił nadto wiersz prof. 
Korolewicza pod tyt. „Hołd Krasińskiemu* — 
p. Wojciechowski, który jeszcze raz wykazał 
swój wysoko rozwinięty talent deklamator- 
ski. Jago deklamacya w sztuce p. Bledera 
swą siłą I uczuciem porwała słuchaczy. 

Cały Obchód Krasińskiego w Tarnowie 
(msza Św. — poranek młodzieży — Akade- 
mia) wypadł podniośle. Brały w nim udział 
wszystkie warstwy ludności i to masowo. 

Das Auswandererproblem. „Die dritte Kon- 
ferenz für Auswandererwesen in Dresden 
über die ausjandischen Saisonarbeiter in 
Deutschland“. Caritasverband. fúr das katho- 
lische Deutschland 1912. Str. 56. 

Broszura ta zawiera referaty, wygłoszone 
na konferencyi w Dreźnie, odbytej w roku 
ubiegłym w sprawie emigracyi sezonowej do 
Niemiec i streszczenie dyskusyi nad refera- 
tami przeprowadzonej. Referatów jest w bro- 
szurze dwanaście, między innymi referaty 
mecenasa Dra Caro: „O potrzebie ochrony 
prawnej dla robotników zagranicznych, szcze- 
gólnie polskich“ i X. Lipskiego: „O potrze- 
bie opieki religijno-moralnej dla robotników 
polskich w Niemczech“. 

Dr Caro skreślił w swym wykładzie o- 
bras nędzy i wyzysku naszych polskich ro- 
botników w Niemczech, a następnie zwrócił 
śmiało uwagę konferencyi na niesłychanie 0- 
krutną politykę rządu pruskiego, który nie 
tylko mie troszczy się o prawa ochranfające 
robotników sezonowych, ale kuje przeciw 
nim krzywdzące przepisy wyjątkowe. 

Z wywodami Dra Caro polemizował dy- 
rektor pruskiej rządowej instytucyi pceśre- 
dnictwa pracy t. zw. „Feldarbeiter-Centrale*, 
Bussche Kessel, który użył znanego perfid- 
nego sposobu usprawiedliwienia się, iż poli- 
tyka antypolska wcale tutaj w grę nie wcho- 
dzi i twierdził, że obraz krsywd robotników 
polskich w Niemczech jest zbyt czarnemi 
barwami namalowany, bo gdyby robotnikom 
było tak źle, toby co roku do Niemiec nie 
przyjeżdżali. 

Odpowiedział mu stosownie referent, któ- 
ry na konferencyi sprawie polskiego wy- 
chodźtwa niemało się przysłużył. 

X. Lipski, misyonarz z Dessau, zachę- 
cał księży niemieckich, aby uczyli się pol- 
skiego języka dla duszpasterstwa wśród ro- 
bożników polskich i popierał żądanie Dra 
Caro, aby robotnicy sezonowi mieli opiekę 
prawną ze strony państwa. 

X. Hanycki, referent sprawy ruskiego 
wychodźtwa wystąpił ostro przeciw P, T. E. 
w Krakowie, które — jego zdaniem — nie- 
ma nic wspólnego z humanitarnością, lecz 
jedysi» ma na oelu wyrafinową spekulacyę i 
zyski z wychodźtwa. Wszyscy interesujący 
się sprawami emigracyi przeczytają broszurę 
z wialką korzyścią. 

„Wisła“, tygodnik iliustrowany w nrze 9 za: 
wiera artykuły: o Bolesławie Prasie, o Jacku 
Malcezawskim, o karykaturach parlamentarnych 
Sich:lskiago i o nowych członkach Akad. Um. 
Dr L. Caro zamieszcza zajmującą rozprawę „o 
istosie narodowości“, p. K. Bartoszewicz tygo- 
dniowe „lagne kartki*. Dział fejletonowy wypeł: 
niają pp. Filochowska i Maciej Wierzbiński, Nn- 
meru uzupełnia wiersz p. Bartoszewicza „Bajka*, 
przegląd teatralny, artystyczny, literacki i kro- 
nika. Każdy zeszyt „Wisły“ jest bogato ilastr>- 
wasy. Adres Redakcyi: Kraków, Batorego |, 4. 
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ŁUPEK ASBESTOWY. 


ZAKŁADY ETERNITOWE LUDWIK HATSCHEK, LINZ, VOGKLABRUK, WIEDEŃ, BUDAPESZT. NYERGES-UJFALU. 
Generalue zastępstwo: Kraków, Wrzesińska. Nr. telefonu 2047/VIII. Konto poczt. Kasy oszcz. 


W Krakowie, ułica Kananicza L. 18. 
JEDYNA W KRAJU 


FABRYKA PASÓW 


maszynowych 


Ignacego Wurma. 
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A. Skórczewskiego i Polakiewicza 


Kraków, Fioryańska 13. E, 
PEN 


NJ 
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Yofa Rie SIĘUCH i 


Męskie : Hanan © Son, New-York, Tre Perry Shoe, Regal Shoes. 
Damskie: Hanan & Son, Smaltz-Gooudu::v X Co. 

Dla młodzieży: Thayer Shoe Boston. 

Do polowania i nieprzemakalae : Hanau : iiegel. 


- PALONE - 


najlepszej jakości 'po najtańszych ce- 
nach z pierwszej krajowej 


Hygienicznej Palarni | 


poleca 


Wojciech OLSZOWSKI 


Kraków, Maty rynek. 
im. + m... .. misi 
GMINA PLESZÓW 


ma do wydzierżawienia pod bardzo dobrymi 


warunkami 
Sklep 


przy gościńcu wł adnem po- 
w Pleszowie. 


Zakład wodoleczniczy 


Dr GHRAMGA 


W ZAKOPANEM 
otwarty cały rok. Umieszczenie dla 350 osób. 
Urzadzenie zakładu iłazienekipierwszerzęlne 
Ceny przystępne. Od 10 Kor. dziennie wzwyż 
za pokój jeanoosobowy zx u:rzymaniem. 


Slarszy pomocnik: handlowy 


z działu korzenno-śniadaniowego, 
będący obecnie w handlu WPava Jana Zà- 
charskiego w Samborze, poszukaje posady 
zaraz. Turek Karol. 4245 2 


Nołaryusz w Sieniawie 


przyjmie zaraz rutynowanego kandydata, 
St. Wilczek notaryusz w Sieniawie. 722 32 
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Polaca w wielkie: w borze 


Magazyn Nowości 


| re 


łożeniu. Zgłoszen'a u wójta 
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EJ PLAN. 
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ul. Kopernika 


siadają niezwyk 
Prenumerata 
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Złamania, 


Dra G. Schmidła lekarza sztabowego 
i fizyka słynny 


OLEJEK SŁUCHOWY 


usuwa prędko i dokładnie czasową głyuchotę 
wyelek z uszu, szem w uszach | przutępieuy 
sluch uawot w wypadkach zadawacjia. Do- 
nabycia po K. 4— za flaszeę wraz ze spo- 
gobem użycia jedynie w aptece 323 0 12 


przed. Z. Ruckera we Lwowie. 


Stare sadlo 


W. A. FUHRMANN w Żywcu 
wysyła za zaliczką żółte po K. 
1'80. Słoninę białą swojską po 
K.Hfi'6Offranco stacya Żywiec. | 
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Kstwicznego Paia-Expellera 
jet 


s'olscainy gorąco wszyntkiu» Kiorzy meją tasałaz larkhoć z 
Rgerghi mi RANSAY. sty ciai sie z peisem eratis: 
AEA wpreri dr 
Biza nadróży Žali: Brosiadeckiej w Sówiggipk. 
która nis ma żadnycz azrstów, xa! azgudiaczy. 
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i OZ 
É m z tubą lub bez tuby i płyty Pathe 
R p przodują dziś całemu pizemysłowi fo- 
-33 
65" 


ALam 14% 


CTER 


i okładów bletnych. — Urządzenia tsk 
tańszych aż do luksusowych. Wykw: 


Reumatyzm artritis. 


„Termia 


T h. r. otwart«m zost"ł zby kown'e 
nograficznemu Pathefon gra bez 
zmiany igły, szafirem trwałym i nie 
niszczy płyt. Tylko Pathefon daje 
żywy i prawdziwy głos ludzki i oddaie 
każdy instroment z właściwą mu siłą, 
— brzmieniem i barwą. 


Płyty 29 cm. po K. 450 dwustronne. Niezrównane nły- 
ty 35 cm. po K, 6—. Katalogi dxrmo i opłatnie. Na 
naźdyim graimofonie można grać nasze płyty, zastoso- 
wawszy membranę Pathe za K. 10. 
— SaS 
Patkêfoay automaty zapewniają restauratorom żródło dochodu. 


== ZNS ZS 
lizeł p zonom ietnim sprawdźci. czy aparaty wasza dzisłają n ależycie. 
VW razie potrzeby przyślijcie je ©» naprawy lub wyczyszczenia. Tylko epa- 
ra? dobrze utrzyimaŁy i bez zarzutu ilziałający zdała trwale zadowolić posiadacza. 


Stefan Grudziński Tadeusz Berger 
Kraków,ul. Szewska 22-b tel. 305. 


Pokoje z łazienkami z w :dą term iloa 
Rowe połączenia kolejowe: z Warszawy 
do Pesztu 31/1. Wszejkich infutmacyi u 
Telchman Villa „Trianon“ zima Krakć 
Zerzęd zd*ojowy. Zakład cały rok 
Em 


„Ketwisa* ` 
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areny Pani Solange. 
Malkel & Sandro, vo't żerzy. — Now 


Szlachetne Wina Węgierskie 


łudnie i od s-ej popołudniu bez 


weż mę PZ 
7 "<A 


Rz FIE. EPEN 


Wydział krajowy król Galicyi i Ludomeryi wraz z W. Ks. Krakow- 
skiem oraz przez lzbę Handlową i Przemysłową we Lwowie 


wychodzi czwarty rok we Lwowie 
i. 21. Teiefen 1260. 


Ze względu na koła odbiorców, inseraty w Tygodniku dostaw po- 


roczną K. 12. 
półroczna ,„ 
Konto poczt. kasy oszcz. 112.560 


WWE EZ zawoy > E ri 
zwichnięcia, tschias 


PISZCZAN 


najsilniejsze w Europie termy siarczano-nułowe w wysokim stopniu redio- 
aktywne, (temp. źródeł &7° c). Znakomite wyniki lecznicze w cierpieniach 
stawów i kości, w reumatyzmie. po złamaniach, zw chnięciach, zap aleniach 
stawów, artritis, nerwobólach, zwłaszcza w tsehias. Stosowanie kąpieli 


winda oœouLowa dO wtaczania wózków z chorymi. 


Złamania, zwichnięcia, lach:as 


ncus 
Solange d'Ataiide 


w Krakowie w budinku cyrkowym naprzeciw Parku krakowskiego 


W sobotę o godzini: 4taj popałn niu i o 8-mej wieczóc: 


Arrigonis, żyjące aeroplany, latający ludzie. — Diavolo, jazda nie-ielna 
(ostatni występ). — Daissy i Jack, inałpoludy (os'a'ni 
- Nowości Layos Szendrei, szkoł» 'azdv. -- Nowość! 


us wclności i 10 dalszych punktów proram. 


Popołudniu płacą dzieci i dorośli na wszy-tk ch miejscach połowę ceny. 
JUTRO W NIEDZIELĘ 2 WIELKIE PRZEDSTAWiEN:A. 


Bilety nu wszystkie przedsiawienia w.ześniej do nabycia w k sie zunówień 
biletów teatralnych, plac Maryacki 9, oraz od godziny I0-tej do 1-szej w po- 


p s R a 
e: rów i bużuteryj :a 

Kraków, Szewska 13 

POLECA 

1. Brytania Anker Rem. system R skopf z 
szwajcarskim w. rkiem i pięknym łańcuszkiem 
K. 3:90. — Ameryk. elektr. złoty zegarek 
36 godzin idagy — płaski z mietal. cyferbla- 
tem murki „Sp endi: -- z pięknym. lańzsu- 
szkiem K, 4:70, Srebrny Roskopf o 3 kope- 
rtach 6. silny K 10 Stalowy damski Remon- 
tuar K. 78) -— Badziki od X. #. - Łańcu- 
szki s ebrn: od K. 3 Zegarki złote damskie 
od b. 20. Utcanik.* d. rmo i opłatuie. 
Kupujcie tylko w domu eksportowym, a 
będziecie mieć towar tani i dobry- 


Biuro Umieszczeń przy Stowarzyszeniu 
Nauczyciełek w Krakowie Karmelicka 
l 32. polaca: 


Nauczycielki i bony 


Polki i cudzeziemki 


| a 
72771 


Sklepy do wynajęcia 


Piękne lokale sklepowe z wielkiemi oknami 
wystawowemi oras magazynani w najruch- 
liwszym punkcie m. Krakowa do wynajęcia 
od 1. lipca b. r. Bliższa wiadomość w Admi- 
nistracyi realbości Podwale 1 b. parter w 
podwórzu. %ł631 


Pierwszorzędna piekarnia 


w N. Sączu, urządzo*a według najaowszych 
wymagzń jest z całym inwontarzem do wy- 
nujęcia każdej chwili Zgłoszenia do K. Se- 
kułowicza w Nowym Sączu. r67 113 


ajowemu, subwencyonowane przez 


łą skuteczność. 


6. 


NA WĘGRZECH 
:: (POstyen) :: 


co do mirszkań jak i kąpieli od nal- 
ntnie urzątzony Grand Hotel Royal 


Spuy Wz.Jeumnay 


Palace* 


urządzony Hotel Termis Palace (na 


300 osób) połączany korytarzem z nowo wystawionymi łaxiar kami (100 kabin). 
. Instytut terapeutyczny na miejscu. 


15 godzin, 7 Krakowa 8, do Wiednia 3, 
l iela lexarz 2 kłodowy Dr. leksauder 


ów, Wol*ka 30, atem Pisz.zany albo 


vtwarty, Frekwencya 16.000 osób. 


Hrne 7% 
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*xstęp), — Królowa 


ość! Alfredo i Pani Villany, tresura 


mma zna tam — 


przerwy przy kusie cyrkowej. 


Zieleniak . wielka butelka 1-— K EFTA IE RZĘT REY ERĄSZZE 
Samorodner . . s 1:30 DAEAR TĘKOZCE A aT, PEPEE: m E T EATS 
Hegealyskie -1 e o: 1 50 z g li P k Si RAW OW PRAC 
oka awn = KE nada CEET 3 
CRA. gy, = Galieviska Siemens -Schuckertowa Techniku Mittweida 
Tokoj Masate 1 | | 4O” |enasanaasasasanasanasasssnnasanasanasanunn C annunsuusnunun Dyrekier Prab An Kort. Króleatwo saskie. 


Przy zakupnie 10-ciu flaszek 1 darmo. 
Dła Przewiełeb. Duchowieństwa po.ecam 


SPÓŁKA Z OGRANICZONĄ PORĘKĄ 


Wina Mazalne w beczkach i 
Koron 72, 80, 140, 120, 199 1200, 2 Lwów, ul. Batorego 1. 32. Telefon Nr. 555. 
HURDE 2a | WODE Kraków. ul. Grodzka 1. 58. Telefon Nr. 1555. 
Jakóba Piekiy w Podgorzu Budowa elektrowni gospodarczych 
- sA miejskich i okręgowych; koleje 
: a u elektryczne różnych systemów. 
Pożycza pieniędzy Dynamomaszyny, elektromotory, Przedsiębiorstwo w Północnych Czecha: 
na 4 do6*/, od 200K. z poręcz:cielamii bez, transforma tory, przyrządy do roz- wp owadzonych zastępców pE i 
na miesięczne spłaty po Kor. 4 osobom go- D Aia 1-; » ad adna leionicznegń din wszys'tich nieztęduego. 4 łosznniw pod 
dnym zaufania każdezo stanu. szybko i dy dzielni: å lampki łuków e. kunj Nr. 61368 do Fxpedycyi anonsów Hei 
skretnie. PR". Bank i biuro giełdo* e, metalowe, tantalioówe i otanowe, i 
udapesz l asóczi-nt 71. = Ms ali a 
ÖbjadnieniagiatiS 1 franki przyrządy do gotowania i ogrze- 
wania it. d. 
amm Konces, przez £, k. Namiestuiotwo z=="== 


Szpitalną |. 38. 


i.p. oficyny vis à vis Teatru Miejskiegu 


poleca siużog wszelkiej katagoryi 


Biuro sług I wywiad. 
Jadwigi Kwiecińskiej, 


przeuiasiene z mi. Fiaryańskizi ua ul. 


Wytsry Zakład raukowy dia wykształcenia w elektrotechni:a i budowie 

maszyn — Gddzielne cddz'ały dla inżynierów, techników i werkmistrzów, 

Łakcratorya elektrctechr'czne i maszynowe Warsztaty [abryczno-uaukowe 
W roku gekoninym 36 było kształcacych się 3810. 

Programy eto. udziela Sekreteryat. 


h szuka rutynowanych dobrych dobrze 

fabrykatu te- 
„Konkurcenzlos * 
nrch Schatek Wien L Wollzeite F1, 


słanów «ela sprzeda; 


Chełm ad Bochnia. 


Pensyonat Jó R 
Kraków, ulica Wake EB 


polecc pokoje z cziom utrzymaniem dia 1 | 
Przyjmuje stałowników | wydaje ua żądanie obiady 


Qia nian 


ZAKŁAD 


ARTYST.-AAMIENIARSKI 


BRACI 
= Lei a a św z 
TREZRBESKIO 
w lrażowio 
Rakowiecka I 7 
(dons wiasny) T<lefon 452 i 
tininje sic wyk: nywa- 


a po ci s-elkicu rGlÓT S a- 

L SĘ wckodząc hb, ow 
eż szczegól oi GROBO- 
BZZEŻA WICÓW ! POMNIK OW, i 


k w miejscu jak * na prowirevi, Pa- 
ski wybór potowych, pomiu.ków 
z piurskowca maim: i „Tanitu, 


do wyusjęsta za bardzo przystępną cenę wy- 
godny domek w m:lowniczej, górzystej oko- 
licy, 30 minut od siacyi kolejowe. w Kłaju. 
Znaromite kąpiele w Rabie, liczue wycieczki 
w okolicę: Na miejscu Kościół, poczta, sklep 
kółka rolniczego. Wiadomość: Anna a | 


Hotel Littman 


od ¿0 lat istniejący w pobliżu „Czerwonego 
Klusz.oru* na Węgrzech, poczta: „Korona 
hegyfiir Öö“ posiada widok na Trzy Korony, 
spokój, pokoje gościnne, -uchnię polską, 
pocztę, t legraf i telefon w miejscu, mnzy' ę 
węgierska, powozy do wynajęcia, biiskość 
do Szczawnicy droga jezdną p'zez Piebiny, 
usłusę polską. ceny przystępie. 
Z ual.żytym szacunkiem 
LITTMAN B. 


) | l l 
koło Czerwonego Klasztoru na Węgrzech, 
poczta: „Koronanheg:fiirdó* mająca piękny 
widok na Trzy Korony, posiada willę z 7 
pokoi z pościelą, kuchnią. polską, kąpiele 
siurczane, prócz 25 pokoi gościnnych z usługą 


polska. Z uszauowaniem 
4 TOTH ALEKSANDER 


Drugie wydanie Skorowi- 
dza handlowo-przemysło- 
sego kró'. Galicyi. 
opracowanego przez Ligę Po- 
mocy przemysłowej, okaże 
się w najbliższych dniach br. 
w nakładzie 15.000 egzempla- 
rzy, — Cena 5 koron, 
Zgłoszenia i zawówienia na 
Skorowidz przyjmuje Biuro 
Ligi Pomocy przemysłowej 


Lwów Pańska 11. 
618 4 2 


Rowery światowych 
marek z wolnobie- 
gim „Tor, edo* o- 
sobom godnym za- 
ufania na raty mie- 


WIN 
AA OE 
. `e sięozne K. 15 do z0 


Zadalek K. 40. Cena roweru K, 220 z 
przesyłka tylko za gotówkę z woluobiegiem 
K. 70 ,7.:-, 80.—. Cennik dla kupujących 
za gotówkę darmo. St. Rundbaki -- Wien 
IIIf? — Adamszasse 5/9 Reperacye szybko 
i tanio odsprzedaweo un wysoka prowizya, 

961 6 2 


= Ogłoszenie ligytacyi. 


Celómi oddania w przedsiębiorstwo 
budowy kanałów miejskich w ulicach: 
1) Reformackiej, 2) Łobzowskiej mię- 
dzy ul. Kilińskiego a szlak, w ulicy 
Bartosza Qiowackiego i Konopnickiej 
w Dębnikach, odbędzie sią w Budo: 
wnictwie m. oddz. B. rozprawa zapo- 
mocą fert pisemnych dnia 10 czerwca 
1912 r. o godzini: 12-tej w południe. 

Wadyum wynosi 1600 K, 

Plany, kosztorysy i warunki mo- 
żna przeglądać w rzoszon m biurze 
w godsirah urzędo*sch, gdzie też 
wydawane będą druki ofertowe. 

Oferty wniesiono pn terminie, lub 
nie sporządzon> według wzoru, nie 
będą nwzęlędnioce. 

Kraków, dnia 29 mają 1912, 
Magist at stol. król. miasta Krakowa. 
Prozydent miasta. 


- 


Prywatne gimnazyum 


z prawem publiczności 
UTsZ 


Pensyonat 
Franz Scholc, Graz, Grazbachgasse 29 


1— Skłas, świadectwa inaturyczne, równo- 

rzędne xz państwowemi, znakomiiy pensyo- 

nat, dom własny, ceny umiarkowana, Fro- 

spekty darmo irzyjęcie UCZNIÓW takže w 
środku półrecza. 


KONC. ZAKŁAD SPRZEDAZY | KUPNA 


M. TELESZNIGKIEJ 


w Krakowie ul. św. Ja a'l. », L piętro 


Ma do sprzedania otrazy J. Malczewskiego, 
Koseaka, Grottr, Błockiego, Łuskiuy i t p. 
jadalnie, Saleny, Sypialnie. Ribl'oteki, Bióra 
Serwantki, Sekretarze ant. Świeczniki, Lam- 
py, Dywa y pera iang. Konsoe mshoniow, 
złocone i t. p. Wiele przedmiotów dexora- 
cyjuych po zniżouy:h cenach, 633 4 | 


Prosi © Wsparcie 


człuwiek G0 io euni, peget dłuższy auorobą 
niezdolny do pras , wycz:cpawa y wszystkie 
środki materyalne, a majac do utrzymania 
erwarc ksz'ał gcych się dsisci Daiki p zyi- 
muje Admiuistra.yc „Ułosu Narodu. 


„GŁOS NARODU* z dnia 2. Czerwca 1912 r. Str. 7 


Kerenki tiuiowe, I niciane do komż, alb i obrusów. Agar 
maszki iyońskie jedwabne i wełniane. Fręzle I Kwasty 
pozłacane. szychowe i jedwabne. Galony złote, pozłacan: 
Kolumny haftowane do ornatów i kap S$tuły I sukis:=- 
ki gotowe i zaczęte. KOomłe tiulowe, odpasowane i gotowe 


polecają w wielkim 
r: wyborze :: 
I po najniższych 
cenach :-: 


Kraków, Rynek 3. 
| | jp A 2 aruaiayoti 
7A 


4 Największy skład przyborów i szat kościelnych 


NJ 
jak: ornaty, kapy, sztandary, chorągwie, baldachimy oraz artyk. dewocyjne 
poleca po najtańszych cenach | 


== Konstanty Witkowski Kordas = 


URZĄBZONA WEDŁUG NAJNOWSZYCH WYMAGAŃ 


FABRYKA WYROBÓW MASARSKIGH 


ZZEFA BIALIKA 


W KRAKOWIE, ul. Fłeryańska I, 50. Filia: Plac Maryacki I. 2. 


Poleca w zakres masarstwa wchodsące wyroby w jak najlepasym 
gatunku i e wykornym smaku. 


. 


/ z rÁ PRZESYŁKI ODWROTNĄ POETĄ ZA POBRANIEM. 
Kraków, Rynek główny, Linia A-B L. 459. N 
ba z Oza NAN W RSW, | WJ TY 0; I AI BOWŹ IN ua ga ë g e © 
Na mocy Najwyższego upoważnienia Jego Ces. i Król. Apostolskiej Mości | Najlepsze czeskie żródło zakupna | e) zki dla dzi i A Ci 
41. c. k. Loterya państwowa Tanie pierze do łóżek | w wielkim wyborze po najniższych cenach poleca 


I ky. szarego, dobrego, đartego 2 K., lepszego 
K. 2:40, najlepszego pół białego K, 280, białego 
K. 4, białego puszystego K. 6'1'; 1 kg. bardzo piękne- 
go Śrieżno-białego dartego K. 6:40 i L. 8; 1 kg. pu- 
chu szarego ,K. 6 i K. 7; białego dobrego K. 10; naj- 


lepszego puchu z piersi K. 12— Przy odbiorze 5 kg. franco. 


6 t spi z gęstego czerwonego, niebieskiego białego lub żál- 
ołowa pościel go, g ' 


tego nankin», | p'erzyna 180 cm. długa 120 cm. 
szeroka wraz z dwoma poduszkami, każda 80 cm. długości, 60 cm. sze- 
roKOŚci, na ełnio 16 nowem, szarem, bardzo trwałem puszystem pierzem K. 16. 
półpuchem K. 20, puchem K. v4; pojedyncze pierzyny K. 10, 12, 13, 
16. paūduszki K. 3 3% „i l; pierzyny 2 m. długie, 140 cm. szerokie É. 15, 
K f4 70. K. 17:80, I K. 21.—; poduszki 0 cm. długia 70 em, szerokie K. 450, 
5'20, | 6'70: pierasty z silnego gradlu w pasy, 180 om, długie 116 tm. szerakie 
K. 120, K. 1480. Wysyłka Zn. pobraniem poczawszy od K, 12 fran o Wymiana 
dozwolona — za nieodpowiednie zwrot pieniędzy. Wyczerpujące ce1niki darmo 

i opłatnie. 


S. BENISCH w Deschenitz, Nr. 865. Böhmen. 


DOBRA ZIEMSKIE DO SPRZEDANIA 


na dobroczynne cele cywilne Królestw i Krajów reprezentowanych w Radzie Pań- 
śtwa. Ta pieniężna loterya, jedyna w Austryi prawnie dozwolona, obejmuje 21.146 
wygranych w gotówce. w ogólnej sumie 625.000 Koron. 


Główna wygrana 200.000 kerer Główna wygrana 


Ciągnienie odbędzie się publicznie dnią 4. czerwca {912 roku 
Cena losu 4 korony. Cena losu 4 korony. 
Losy nabywać moż*a w Oddziale Loteryi państwowej w Wiedniu IH, V-rdera 
Zollamtstrasse 7, w kolekturach loteryjnych w Urzędach, podatk. poczt. telegr. 
kolejowych, w kantorach wymiany i t. d. Plany gry dla kupojących bezpłatnie. 
Z c. k. Dyrekcyi Urzędu dochodów niestałych. 
(Oddział Loteryi państwowych). 


ALFONS WRAWRZECKI 


pracownia tapicerska oraz skład mebli 
w Krakowie, ulica św Krzyża I. 3. 


Założony w roku 1885 


Zakład rzeźby artygiycznej Wojciech Samek w Bochni 


odznaczony medalem na wystawie krajowej we Lwowie 1894 r i złotym medalem 
na wystawie w Tarnowie 1905. Medal srebrny na wystawie kościelnej Lwów 1909. 
Wykonuje figury Swiętych z drzewa, wobec których nie potrzeba sprowadzać wy- 
robów zagranicznych. Ołtarz, feretrony, stacye drogi krzyżowej, żłóbki betleemskie 
Boże groby i wogóle wszelkie roboty rzeźbiarskie koście ne. Największy wyrób 
w kraju kamicnnych figur Świętych przydrożnych, odpowiednich uczuciu religij- 
nemu. Udnawiania wszelkie uskutecznia. CENY TANSZE OD ZAGRANICZNYCH. 
Otrzymałem setki świadectw za dobre prace od WW. Duchowieństwa. 
Prospekty na żadanie darmo i opłatnie. 


łatwiej jest 


zapobiedz chorobie, niżeli ją wyleczyć. Dlatego powinno się usuwać każdy 
katar, chrypkę, kaszel natychmiast przez 


THYMOMEL SCILLAE 


aby przy pojawieniu się kaszlu, katarn i t. d. natychmiast go zastosować 
Także przy kokluszu skutkuje doskonale i działa szybko. 


= Wyrób i skład główny Z=>=Ż 


APTEKA B. FRAGNER 


C. k. Dostawca Dworu, PRAG-III.. Nr. 203. 


==. Proszę się zapytać swego lekarza. == 

1 flaszka K. 2-20. Pocztą otłatnie za nadestaniam z góry K.2'90, — 3 0. 

za nadesłaniem z góry K. 7—, 10 fi. za nadegłaniem z góry K.20. —. 
Uwaga na nazwę preparatu, fabrykanta i znak ochrony. 


Do nabycia w Krakowie w aptekach: Masłowski, M Reder, 
iK. Wiszniewski. 


a a 
Komitet likwidacyjny Banka parcelacyjnego w likwidacyi podaje do 
wiadomości, że ma do sprzedania następujące majatki: 
Pilznionek obok Pilzna . , - około 300 morgów. 
Wygeda koło Tarnowa .. 

Łowczów koło Tarnowa 


l 
i dam =H a APTEKARZA 
Aaoi a Nowego Sącza ........ około 330 morgów. ź Jego 
z koło Sanoka ...... -..... około 860 morgów. T 
Czaszyn koło Sanoka . . à około 900 ów: A. hierry Balsam 
ji 


: » za | o 3 > około 114 morgów. 


Informacyi uduiela adwokat Dr. St. Grzesik przed południem w biurach ; d | 
Banku parcelacyjnege w likwidacyi ul. Brajerowska Pii a, a po południu Jedynie prawdziwy tylke z zieloną zakonnicą, jako znakiem ochroanym. 


w swej kancslaryi uł. Butoregol. 30. — Na żądanie z prowincyi informacye 
w drodze pisemnej, 1128 8 8 


| Prawnie zastrzeżony. Każde fałszerstwo, naśładownictwo i sprzedaź 
innych balsamów z podrobieniam znaku będzie: sądawnie ścigane i su- 
j 
| 


rowo karano Balsam ten jest: Piopicoicign oiya skutecznym środkiem 
łaczniczym przy wszelkich uhoreBach piucnychipierstowysk, uśmierza 
xatar zmniejsza, flegmię usuwańbołosny kassel. 9 

Działa znakomicie przy zapałęniu gardła, chrępce i wszel- 

kich chorobach ;gardła. Usuwargróntownie kaddą febrę. 
| Leczy wszelkie choroby wątroby, „żołądka, jelit, kurcze 
żołądka i kolki. Leczy hemoroidy i krwawiące żyły. 
Działa łagodnie ,przeczyszczająco, czyści knew i nerki, 
wzmacnia apetyt i trawienie.| Służy znakomicie przy 
bola zębów, dzinczwych zgębach..i psuciu:się dziąseł ìt p. 
chorobach zębów, i jamy > ustnej; usuwa nieprzyjemną 
woń z. ost 1 Żołydki Jesi ędobrym , środkiem na robaki 
i tasiemca. Leczy ;wgzeik! „miny inizny, różę latającą. ; 
- . krostę powsłałe z gowca. Pisiy, brodawki, rany ZA- I 
: i fegęckhwitakom | pelno, ośmroćczia © osków, zadreśnięcia, wyrzuty i 

Jer Rab emegtei | | 


p] 
M 


a 


Jubiler B. ARMATOWIiCZ 


Kraków, Ryne)- ™,, 18. 
Pracownia I skład wyrobów złotych i srebrnych, najgustowniejszych, 
w największym wyborze. Zamiana, tudzież naprawa biżateryi, Sumienua 
i panktoealna. Chińskie srebro po eenach fabrycznych na składzie. 


p ii u J 

Apteka pod „Złoią Gwiazdą“ Piotra Mikolascha 
Liwów, nl. Kopernika L. L 

Wyrahia | poleca: NE 
S Y R U P Salfeguajacolowy === 
I Syrup sulfoguajacolowy z kola 
Jako aħntaozny środek przeciw kaszlewi i Innym ohorokom dróg oddechowych w 
działaniu zupełnie identyczny z innymi podobnymi wyrobami zagranioznymi, 60 
też orzeka komisya przemysłowo-lstzrska Towtrzystwa lekarskiego. Syrup sul- 
opuafukotowy jest o połowę tańszy od podobnych wyrobów zagranicznych i ko» 
= 8 tylko &— kor. Syrup sulfeganjaselowy z kelą kosztuje koron 2: — 
ydaje się wyroby te tylko na przepis lekarski. — Do nabycia we wszystkich 
aptekach. Należy żądać wzrażnie wyrobu apteki Piutra Mikslasoka wu Lwunie. 
Ostrzega się przed naśladownictwem. 


ME ZEZ 


Pm" W APELI CENĘ 


Pierwsza krajowa Fabryka Kufrów 
i wyrobów gelanteryjneo-stórzanych 


L. MAKOWSKI 


Kraków, św. Tomasza 20. 
Filis: ul. Floryańska L. G. 


: ~ u? Usuwa durcie, rowne „'DÓi uszu, i t. d. Jest wogóle 

* Tv e Breede | Środkiem, klorec: powinno braknąć w żadnej ro- 

Sai O OSA 0 ÓWLIC neuszcza podczas epidemyi influenzy, cholery i 
satzezycł - -kpetheko des A. Thierry in 

'vehlab 6 większych flaszek łub 1 specy- 

K Ch Afmiej sue wysy.a się. Wysyłka tylko za 

dx kwaiy z còrt Hab za pobraniem.” 
ray więL o cn sziziywiwj +ab znacznie taniej. 


innych Adresować: An Gia sa 


>, 


lo uk A me 7% < 
r kEi 
n - d ej > o ze | 


Zakład wyrobów rymer- 
sko-siodlarskich. - Wybór 
pokrowców. — Wszelkie 
naprawy. — Największy 
skład lasek, parasoli. — 
Najobfitszy wyrób pugila- 
resów, portfeuli, etui na 


b S i" 


£ a . j - - po : n e Š 
Ü: se i EEDE E EF Dy DAŁ j 
Zapobiega r nsawa raltużenij krwi Czyni pruwie zawsze każdą bolesną | 
oporacyę zbyluczie aajo Łustusowanie przy; zatamowaniu przewodów | 
e małuczyęych yardsiemu ynersr u pudeżnic, róży latającej, $ 


Daje kclor : połysk za jednym pociapnięciem. — Trwały! elegancki! Sporyl — 
W nzyciu najtańszy! Trzeba uważać przy kupnie na prawnie strzeżonąj nazwę i ety- 


kietę, każde inne opakowanie trzeba odrzucić. 


niegojącTch Siy reru MA SEAN WAY I 
i i i~t hi Do nabycia: niach nóg, a pasci JISC, pizzy waach powstałych przez 
cygara, papierosy p yar za p. słu Pai I Ska, — we arie u Altreda Bagccc o. T. nderzenio, pebnieas, puur t, oouic iub zmiażdżenie; do wy 
yna i u Ludwika Hoszowskiego. — w chowie u I. Sowińskiego ja Ar OZAŃ 5 okei n 1ak ny A 
in I. Mungera — w Bielsku-Białej u Francistka Schlee. — w Bochni n Jana Mi. 20 9 „ciągnięcia wszeł ch « ad Ast r. Jak. odhunków złem 
chnika, — w Brodach u Hermana Scharfa, — w Brzesku u M. Hafsietera — w Chrza- pea 0 =. drzewnych, piekn, "Pu A EE a td; przy wsz WIZO- 
- } nowie n M, Wasserberga, — Czortkowie u L. Nossa — w Drohohyczn u Hermana , SER: dach, nowotworach, bLunkueuch, narosčiach, nawet przy ra- 
NZ NT PZA" X Se:WĄ i Ni MSW NOEGO Z Kera Kranza, — w Jarosławiu u Z. Metzgera, — w Kołomyi u S. M. Feidmanna, — w Ko kæ; przy zanokćicach, obieraniu paznokci, pryszczach, owrzedzeniach nóg, 
- AE zowej u Rachmiela Dursta, — w Krośnie n J. Janowskiego i Co. — w Krzestowi- 'f ranech zapałnych, przy odieżeniu u Ciuiyci, krwawiących wrzodach 
w cach, — u I. Edelmanna, — w Leżajsku u Kleinmanna, — w Limanowej u S. Ze- ienicch USZU, rzy krwawicniu u dziaci i t-d Wysyłka za nad f: 
4 a a 4 llera, — w Mielcu u F, Brandmanna, — w M-ściskach u Mos, Kampta, — w Nowym E Top _ fg "Oliakibni Forzołdi | PH 2,3 
jA Sączn u Llchtmanna, — w Oświęcimiu u Jakóba Tobiasa, — w Przemyślu u Borysa, kwoty z góry, lub za pobraniem. 2 słoiki kosztują kor. 360.56 
JS d Gi L Martynowicza, i Ignacego Wohlfelda, — w Rzeszowie u S. A. Zgórka, — w Zy- Bo nabycia we wszystkich większych aptekach. En gros w skladach apłecznych. 
Ń «ej u m. Pawluszkiewicza i A. Wanieka, — w Samborze u S. W. Langingera, — 5 
~ w Śniatynie, u Markusa Auerbacha, — w Stanisławowie u H. M. Vogela, — w Stryju Adresować: 1762 13 2 
u Judy Fingerera, — w Szczakoweju Hermana Spiry, — w Tarnopolu u Hipolita Sko- u 
wrońskiego. — w Tarnowie u W. Bracha, — w Wadowicach u Jana Holejewskiego, h k d A Th 
Ń w Wieliczce u Efraima Goldsteina, — w Zakopanem w Kółku rolniczem, -- w Za- = M 8 08 B 16 r ry 
> bag leszozykach u Henryka Feldmfanna, — w Żółkwi u Juliusa Cukra 14 3 í z zę 


dla rolnictwa i handlu Ę in Pregrada bei Rehitsch. 


Towa tw i > 
we Lwowie ul. Sykstuska17. || || UTRZYMANIE ZDROWEGO ŻOŁĄDKA 


Telelen Hr. 1672 i 1628. ciu przykrego zatwardzenia Skatecznym środkiem, s wybieranych, najlepszych 
i najskuteczniejszych ziół leczniczych, starannie przyrządzonym, pobudzającym 
pod patronatem c. k. sprz. austr. Liuderbankn. 


apetyt, preyspieszającym trawienie | lekko odprowadzającym, Który usuwa, 
Wkładki na książeczki 


i łagodzi znane następstwa nieumiarkowania, nieodpowiedniej dysty, saziębie- 
nia, siedzącego trybu życia i przykreg zatwardzenia n. p. zgaga, Odbijanie 

od 20 koron Ą 0j 

pocagwasy na 2 [0 


się, nadmierne tworzenie się kwasów i karozowe bel e Dra Rosa 
Balsam żołądkowe - apteki B. Fragnera w Fr adsa. 

Wypłata do 5.000— koron bez wypowiedzenia. -- Podatek ren- 

towy opłaca Bank z własnych funduszów. 


OSTRZEŻENIE! Vezo prefe opakowania nossa 
RAHTOR WYMHANY 


miea BD. FRAGNER'A we 
Kupno i sprzedał papierów, walut i monet 


„ZUM SCHWARZEN ADLER" PRAG KLEINSEITE 203, Eoke d. Norudgesse 
Wypłata kuponów — Zlecenia giełdowe. 
Bezpłatne przeglądanie losów. Przekazy na miejsca kąpielowe | miasta os- 


NAJLEPSZA MAŚĆ 


Bo czyszczenia metali 


Bezwodna! 275 wee matinya od 80 da 60 h, 


Aparaty fotograficzne uznano za pierwszerządna 


własnej i obeej Konstrukcyl. Wypracowanie wszelkich zdjęć amator- 
skich w naszem atelier. Wobec wielkiego obrotu, stalo świeży ma 
teryał. Zalecamy przed kupnem aparatu zasięgnąć naszej r ady. Naszą 
ulubione aparaty „Austria mogą być zamawiane także przes każdy 
skład aparatów fotogr. — Cərniki darmo. — Kupoy zechcą się zwra. 
cać do naszego domu eksportowego „Kamera-Industrie*, Wien, VH 


R. Lechner (Wili, Mller) Fabryka aparatów fotograficznych. 
Wien, Grzkeu 30i 3i. Największy skład wszelkich artykułów fotogr.: atelier dia amatorów 
aai ĆW mm a, o R zi 


Rządowe uprawniona Agencya pośrednictwa pracy STEFANA MIKULSKIEGO kra KEIRA 


Poleca rutynowanych rząd:ów do? eśmczycn gorzeiników piwowarów dysponentów i pomocników handlowych. oficyalistów ekonomicznych, Í fabrycznych, Bony Polki, niemki, francnski, kasyerki, panny do towarzystwa i panny 
służące, krawczynie, mod1'«:t, gasoodynie. kucharki. Ogrodników kucharzy kamerdynerów, lokai, kelnerów. karbowych, oraz wszelkie kategorye służby domowe], restauraoyjnel | hotelowej. — Rzemieślników wszelkich zawodów: 
kierowników fabryk zskla1$w przem, Dachalierów, pisarzy iechaików t.p, — Dostarcza służbę folwarczaą, sobotników, colnych, slemnych, lasowych i fabrycznych, Pośredalozy w wyszukiwaniu gpólników w kunnia 1 s===-+-*^ 


-o Z o o 


NN SEN Z 


WYSYŁKA CODZIENNIE, CAŁA FLASZKA 2 K. PÓŁ FLASZKI 1 Kor. 


łego świata ocztą za nndosiauićm K. 1'50 mala flaszka, K. 250 duża finsżka, K. 4'70, 2 wielkie fl, 


P 

| K.6— 6 wisikie fl, K. 23— H wielkich fi. do wszystkich stacyi monar, Amstro-węgier. 

4 | === Godziny kasaws od 9—1 I od 3—5. zooo franke. — Składy w aptekach Anstro- Węgier. 

> m mw W Krakowie w aptzkachi M. Masłowski. M. Redor 1 K. Wiszoiewaii === 
A z 


UA Z AA PAN I AANEEN 


Bte 8. 


Wyrób krakowski ! 


Doskonałe pokrycie 
dachów. 

Lekkie, piękne, nie wymaga 
nigdy reperacji. 
Najwyższy stopień ognio- 
trwałości. 


AŚBIT 


łupek asbestowy 


odporny na wiatry i zmiany 
powietrza 
205 80 2 


Fabryka lupka asbestowego 
„Asbit* Spółka z ogr. por. 
KRAKÓW 


Fabryka: ul. Starowiślna 89. 
Biuro centr. Dletlowska 103. 


Utwory muzyczne 


do tańca z najnowszych operetek, wyciąg,Ę 


fortepianowe, Nowe edycye nut od 40 hal. po- 
cząwszy na fortepian lub skrzypce. Żurnale 
i wzory do kostyamów maskowych 
Bibliotek! dla teatrów amatorskich. 
Monologi kapletę, i pieśni rozmaitej treńci w 
obfitym orze Podręczniki dia aranżerów 


poleca 


Księgarnia polska 


w Krakowie 
Filoryańska 


Tamże ekspedycya czasop. tak kraj. jak (zagr. 


* PRECISION-ELEGANCE 


Znakomite zegarki 


-ZENITH - 


odznaczone najwyższą nagrodą w Pa- 
ryżu — poleca w wielkim wyborze 
w złocie, srebrze i metalu. 


. DOWGIAŁŁO zegarmistrz 
wpkrakowia, Fioryańska 19. 


Płótna korczyńskie 
Weby irlandzkie 


Szirtyngi — Chiffony, — Perka- 
liny — Bałysły — Dymki I t.p. 


z Fabryki s 
Schrella i Svnów w Wiedniu. 


na bieliznę wszelkiego rodzaju, poleca 
po cenach fabrycznych 


Marya Prauss, 


Kraków, Rynek gl. I. T. Tel. Nr. 132. 
Próbki na żądanie odwrotnie. 


Stanisław WEISS 
Właśc. szkoły tańców w Białej 


jako człon. IZwiązku tanemistrz, w Wiedulx 
Biszczycony R 
Dyplamam przez dwór Arzyksięcia 


w Żywcu, oraz przez Kasyno wojsk. 
i pierwszrz. pensyona ty w Krakowie 
oznajmia uprzejmia 
łe udziela lekcyi w domach prywa- 
tnych wyjeżdżając ua Żądanie do 
każdzj miejssewości. 

»2 40 6 


po wa ME DZ WA m i .__ 
Nabyć można za pośr Każdej księgarni na- 
gredzoną i w 46 wydaniach wyszłą broszurę 
Dra Miillera 
o zaburzeniach nerwowych 
i systemu sexualnege. 


Wysyłka opłatnia w kowercie za nadesła- 
niem w znaczkach K. 1-20. CURT BÓBER, 
Baunschweig. 5 
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nkestwent wyższej azkóły zawsdawej w Hamburgu z postępame cslu , Sdznzezeny 
dw Blad AEE TG w toy ctwarzył | ZEEESESFUWEGEŚ reradnaśl dla hiar i kaneslnryji Protakńty | kalag’ handlowe Ratewyse 
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e nem 008 


m. Tyg 


GŁOS NARODU s dnia 2. Czerwca 1912 


Nr. 124! 


t. Hlávka artysta malarz 
Praga Kra! Vinohrady, ui Puchmajerova 68 


¿ poleca Wlaliebnema Duchow'enstwu jak równiez? T amatorom obra- 
xy kościetne jak Obrazy ołtarzowe. drogi krzyżowe. obrazy pa 
i syjne portrety wiernie podług totografii malowane olejne na płó- 
tnie Diase£e ! Innych materyałach artystycznych. — Najlepsze świadectwa — Kora 
spondancys w języka połakim — Wzory | szkice ranoo 1785 30 2 


Z dawien dawna znaną ze wej dobroć: zapachu praw ziwa 


sw HERBATĘ ROSYJSKĄ w 


zbioru majowego poleca dom eksportowy 


„Familfjna* bardzo dobra . . ... ` + . Zł t.140pg 
„Melange de Moskau" w oryginałnem opakowaniu , , 2:50 8 
„imperimi* Cesarski . ... .. |. <ZWPJRG, 3:50 © 
„Okrachy" s najl herbat kwiatowych ,,,....,. 106% 

g0 3 


1 g Bali z w 1 icz. . . . . a LJ . N 
z Brodów Gróbki litewskie biale SER Groch Ke n pad. 
Eaws „Capion“ grubesziarelsta franco 5 kilo „.,,,, „ 9! 10— $ 


REUMATYZM, (BAN 
podagra, newralgia, odmrożenia 


powodują często nieznośne poleg! wowośc: Do Gzybkiego ich utmierzenia i aspa 
kojenia do usunięcia nabrzmeń | przywrócenia ruchliwości stawów, oraz pozby- 
=== cia Się uczucia Ńwiądu. ałuzę te rdum ewaląco pswnym akntkiem 


CONTRHEUMAN 


znak ochronny słowny 
ala (Kenthoio salicy- 
tewrgo ekstr kaszt ). 


przy macieranłu, masowan:a ETTO EE a è soc 150 1 tuba KI 

I okładach, S B— DB tub g 
iii tuba | Koronę. :::: = + P— 10 tub h 
Wyrób I skład głó- C k Dost Dworu 
way w Aptece .. B. FRAGNER A Prag. Iil. Nr. 157 
Baczuość na nazwę preparatu i nazwsk » we wó's*. - ij" £AŁYCIA W aplekach 


W Krakowie: Apieke M MasiowsE M. Fecer 


onakasa4 +4%03%050R 


najnowsza tai 
doskonalsza ma- 
szyna do tzycia, 


BŁ nabywa mośna li 
AaS tyko w naszych 
Ms NODE 


. składach. 
Singer Co. Towarzystwo Akcyjne Maszyn do szycia 
Kraków, ul. Szpitalna I. 40. naprzeciw Teatru Miejskiego. 


Pamięfać na zmianę lokaln. 
Firma bronzownicza 


K, F. ROPACZYŃSKI I SKA 


został. przeniesiona g ul Floryańskiej L 17. 


Ez ul. Brachą |. 2. tel. 2330. 


Firma dostarcza: Paramenta kościelne «-bronsu i srabra, chiń- 
skie srebra. srebro stołowe. — Przyjmujs wszelkie odnawiania. 


| CHEMIA i MIKROSKI 


są dziś najpotężnielszą bronią w ręku 
fabrykanta tutek ibibułek cygaretowych. 


Jak nadszedł ten czas, że lajka wyrabiającego Tatki cygaretowe, nie 
można nazwaćna seryo fabrykantem! Dziś chcąc palaczom dostarczyć wy- 
robu o ile możności jak najmniej szkodliwego, konieczną jest dokładna 
znajomość chemii, mikroskopu i odnośnych ulepszeń technicznych. To 
też ma podstawie mych własnych rozbiorów chemi- 
cznych I badań mikroskopowych, oraz na podstawie wy- 
robionego smaku | fachowych mych wskazówek, mam zrobioną bibałką 
cygaretową, znaną ogólnie pod nazwą: 


„SALWVE$OL-NORIS' 


Nie wyliczam zalet, jakie posiadają owe tatki cygaretowe „„Salvesol- 
Noris** z watą w natnikach tejże samej nazwy, gdyż są powszechnie 
znane I ulnbione tak w Kraju jak | zagragjcą 669 0 


ob] 


Filie: Tarnów Wałowa 13, Nowy Sącz Jagiellońska 26 Chrzanów Mickiewicza 13, Sanok 
Jagiellońska 49/55, Kazimierz Wolni*a 11. 


A < 
EM ZZ ICE" 


Radzimy nie zwiekać ! 


Jeśli was dręczą bóle reumatyczne, cierpienia goścowe, darcie w 

w rękach lub nogach, ból głowy lub zębów, niedowład członków 

I inne dolegliwości powstało skutkiem zaziębienia to używajcie z 
całem zaufaniam snskomitego naeierania pod nazwa 


IGR TIOMGATOL 


lchtiomentol wszedzie do nabycia! 
Każda fiaszka zaspatrzena plomtą. 


Jeśli gdzie siema, należy sęr.wadzić wprost z l.ahcratoryum chemicznego 
ZOS Aptekarza EDELMANA w Samborze, Rynek W, —-——=— 
ICHTIOMENTOL WYSYŁA SĘ OPŁATNIE (FRANKO) 
flaszek za 6 Kor. 10 tłaszak za 16 Ksr. 25 flaszek za 23 Kor, 
87 110 1 


FABRYKA ORGANÓW BRAGI RIEGER 


Jaserndorf 
Właściciel: Otto Rieger, c. i k. Nadworny budowniczy organów 


Kawalsr Orderu Św. Grzegorsa. 


Rieger Otto, Budapeszt, VII. Garay-utcza 48. 
1910) 


Do nabycia we wszystkich trafikach, 


Mr. W. BEŁDOWSKI 


Filia fabryki: Fabryka tutek i bibulek cygastowych w Krakowie. 
Twórca 1600 nawych organów m okresie 32 lat (1823 da 


Specyainie dla Wiednia dostarczono; 


Rok założenia 1805 Rok założenia 1855 


lo Musikvére'nsgaal 71 tonów 
„ Zentra!friedbofskirche . . >» 43 
„ Kalsermihlen Herz- Jezu Baslilka 40 
„ Dominikanerkirche . . > 36 
„ Karmetitenkirehe . « : : : 
„ Mincriienkirche, (Alserstrase) 
„ Herz- Jesu-Birche, Landstrasse 


rywatnego użyiku - +» 
g Bossio, St Aegydics 


30 

26 

26 

20 

18 

„ Kapnzinarkirche Ai + 718 
„ St. Stefan organy chórowe_ . R. 
14 

12 

12 

9 

8 

8 

7 

6 
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Największy skład; 
Rekwizytów do ryboło- 
stwa angielskiego, a- 
merykańskie 1 wła- 
snego wyrobu. Ilustro- 
wane cenniki. 


TrA Mii 
cj « Pi sity 

aa MIDA LAT wer 

É ST GUT | ; UC joy KA = 

5 pe, ? sł, ES AOE pma SA 

LTL 


r» ROS 


At 


tal - 


„ Kłoster der Tóchter dg H. 
„ Favoriten Tempel . . - ' 
n K. k. Hofburgtbeater 
„ prywatnego użytku . . : 
„ prywatnego użytku . . p 
n E k. Zivil-MAadchenpensionat 
„ prywatnego nżytku . . - > 
„ Hatzendorf, Rosenkranzkicche 


~ prywatnego użytku » d 


Józefa Oszvałda Następci (Józef Gerhard) 
WIEDEŃ I. Wolłzeile Nr. 11. 


310 20 9 


R ECT > pi EE: ci 


naL ATA 


Zakład Pogrzebowy 
„CONCORDIA 


= e z 
Kwizdy Fluid k 
(znak wąż) fluid dia turystów. 
Znane od dawna aromatyczne nacieranie dia wzmo- 
cnienia ścięgien i mięśni, jako środek pomocny 
na gościec, reumatyzm, ischias, postrzał i t.d. — 
Przez turystów, cyklistów, myśliwych i jeżdźców 
stosowany ze skutkiem, na wzmocnienie i odzy- 

skanie sprawności po dalekich wycieczkach. 
Cena flaszki kor. 2—, '/, ilaszki kor. 180. 
Prawdziwy Fluid Kwizdy do nabycia w aptekach. 
à fiustrowane cenniki darmó i opłatnia. 
Skład główny: Franz Johann Kwizda, c. k. austr. węg., król. rum i król. buł, dostawca 
Dworów, Kerasabarg koło Wiednia. 


F : 
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- 


ar 5 0 


Plac Szczepański 2, om wł 


pon TOPIE 
«'. M + Ja" "Tre zer s e 
KÓZ IO R, > Pie 


 Artyst. Za 


w Krakowie, ul. Mikołajska 1. 6. t.: 


Wezsikie robsty w zakres galanteryjis-introllgatorskl wohedzące, 


amar : 9 0 ko | W AA "NM w w - wk zak lą A 


z z O Ai — 


| ZEE OO 0 
Donrarvnia 


klad Gzłianteryino-intreo 
w Krakowie, mi. Mikołajska L 6. 


wykonywa jaknajstaranniej po cenach umiarkowanych. 
ujani rwsładci wsarowe ototarniąet lą 


wa maa mm 


== + Narodu” ipod zac. J. R Dobrzańskiego) w Krakowie ni św. Tomaqsa L. 34 


Prawdziwe Uerneiiskie malerye 


na sezon wiosęnny i letni 1912, 


Jedenkupon310 ( 1 Kupon ? Kor 
m. dług. ra całe | 1 Kupon 15 Kur, 
ubranie męskie j 1 Kupon 1b Koz. 


fsurdut i 

mizetkcę] wy AR. 1 Kupon a 
"y kosztujetylk, | 1 Kupon 20 Kor 
i kupon na rzarne ubranie wizytowe 
20 kor jakoteż materya na zarzutki, 
kostyumy turystyczne, jedwabne, kam- 
gatny I t. d wysyła po cenach iubry- 
cznych ze swei rzetelności i porządku 
na'lepiei znany skład fabryczny snkna 


Slege-imhot w Bernie 
Próbki gralis | franko 
hcerryści stron prywatnych zamaw:ają- 
cych materye wprost u firmy Biegel- 
łmbof w fabryce aą znaczae  Ś:ała 
najtańsre ceny Wielki wybór. Zamó- 
wienia uskułecznia się najdokładniej, 
zupełnie według wzoru nawet w ma- 
lych rormiarach z »supełnie świeżego 
ctwaru. 229 40 2 


usuwa całkowicie w przeciągu 7 dni 


Ambra creme Dra (hristoffa 


Najlepszy nieszkodliwy środek do ntrzyma- 

— nia czystości i upiększania cery. — 

Prawdziwy tylko w oryg. słorkach, których 

opakowanie zaopatrzone jest zarejestrowa- 

nym znakiem ochronnym. Cena K., t60 odt 
powiednie mydło *0 hal. 

Składy we wszystkich aptekach i drogneryach 


GLOWNE SKŁADY W KRAKOWIE: 


M. Masłowski apt. H. Bartmański i Sp. apt. 
M. Reder, aptek, ul. Karmel'cka i. 23. 


Arlykały piwniczno 
szynkarskiei goapo- 
darcza 


Weissenbók i Schwarz 


Wien Jasmirgottstragse 15. 


Telefon Nr. 13565. 


[lrstrownne cenniki darmo. 


Lissa, czerwone, olemne wytwarzające krew 
i białe po 52, 56, 62 i wyżej hal, za litr, w 
becz ach od 56 litrów wzwyż, frauko Lju- 
bljana (Laibach) wysyła się za pobrani m, 
Kolekcya próbek (5 Kg) za pobraniem 
pocztowem franka K. 4 Ciemne two- 
rzące krew wino Kuć‘, dla niedokre 
wnych I rekonwaiescentów 4 flaszki 
6 K ) zapobraniem pocztow: m franku 


Adres: 


Br. Nowakowvić 


Włascicieł winnic położonych na wyspie 
Brazza i na wybrzeżu Makarskiem. 
Ljubijana (Lajbach) Kraina 


Cenniki na żądanie gratls i opłatnie. 


a raty! 


najnowszej konstrukcył, ulę- 
pszone Singera maszyny do 
szycia, haftn i do wszełk'870 
przemysłu, z fabryk Świato- 
wej uławy, poleca pierwszo. 
rzędna znana z rzetolności firma: 


K. Pawłowski, w Krakowie, 
Rynek 18, 
dostawca wielu stowsrzyszeń zarobk, Zwią- 
tku Urzędników pnństw. i Oentrali Zakupu 
àla oficerów i urzędników. 7 
Oenniki z llostracyg maszym darmo opłatnie 
UWAGA: 0. ik. Austro-weg. Konsulat stwier- 
dził, że firma: Ziegara Cn. wyrabia swoje 
wory finale" maszyny w Wittenbergu, pre- 
ski-j prowincji Brandenburg, zaś kierowni- 
tetwo handlowe posiała w Hamburda. Jest 
to ta firma uiemiecza którą „Straż Polsku, 
zwliczyła do bojkota. 


> ODC 
a ki 1 doslać można 
Q Szy SW: po cenie. 
WINA atołowe l. po 66 h. — 60 h. 
, Tokaj L po 80h. — 90 h, — LIB 
1 K. 30 h. — 2 K. — 3 K. 


, Assu l. po 5 K. -- 7 K. w beozkach 
a we finszkach litr o 30 h. drożej u ks. 


Pietra ńrawscz Dzlekana w MHanuszowigaoh 
Szepesmegye (Węgry). 10 29 


TEAT 


Niezawodna pasta 


nawet na zastarzałe nagniotki w Aptece 
Eustachego Sokalskiego w Kętach. 
Słoik 680 hal. Opłata pocztow» 58 hal. 
Zaliczka 20) hal więcej. 13422 6 


Aparat do wylęqania 


K. 45— wylęga lapie] niż każda kura. 
Na próbę bezpłatnie. G, Milicke, 
Pottendorf Nr. 25 bei Wien: 


IEF A W | 
39 

59 Roma 

© © 

LWÓW, róg Akademickiej i ul. Fradry 

nowo otwarta stylowo urzadzona ka- 


wiarnia z salą bilardową. Wielki wybór 
dzienników i pism ilustrowanych. 


Ca- ETRA 
ligstorski 


+ eom ee mam omma mi MA PO 


